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Stryków | Łąka kwietna i Mali mistrzowie 

Murale łódzkiej artystki 
zdobią ściany Dwójki
Dobiegły końca prace  
nad drugim muralem 
wielkoformatowym  
pt. „Mali mistrzowie”, który 
łódzka mulidyscyplinarna 
artystka Paulina Nawrot 
namalowała na ścianach 
Szkoły Podstawowej Nr 2  
przy ul. Targowej 
w Strykowie. Pierwszy mural 
– „Łąka kwietna” – powstał 
kilka dni przed wakacjami.

Projekty obydwóch zosta-
ły wykonane w  ubiegłym roku. 
Pierwszy z  nich nawiązuje do 
prowadzonych przez gminę ak-
cji ekologicznych (łąki kwietne, 
ochrona jerzyków, pszczół), dru-
gi zaś do sportu i  popularnych  
w gminie dyscyplin sportowych, 
w tym: piłki nożnej, motocrossu, 
kolarstwa i pływania. 

Trzeba przyznać, że efekty  
w obydwóch przypadkach są wy-
śmienite i murale cieszą oko. 
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RZUT OKIEM | ZAKOŃCZENIE LATA W GŁOWNIE

Podnoszenie ogromnej opony to jedna z konkurencji, w jakiej rywalizowali strongmani. Ich rywalizacja była 
jedną z atrakcji święta na zakończenie lata w Głownie. Więcej – na stronach 28-29. 
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REKLAMA

„Mali mistrzowie” na ścianie sali przy SP 2 w Strykowie. 
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Gmina Stryków 
Piknik w Dobrej 

Sołectwa Dobra i  Michałó-
wek organizują wspólnie w  so-
botę, 11 września Piknik rodzin-
ny na zakończenie lata. Odbędzie 
się on w Dobrej od godziny 14.00. 
W  programie są przede wszyst-
kim atrakcje dla najmłodszych. 
Wśród sponsorów jest Lidl, który 
ma swój magazyn w Dobrej.  mak 

Dni Strykowa | Tłumy na koncertach. Dzień później też sympatycznie

Od rocka do rocka, z piknikiem w środku
Mocnym rockowym 
akcentem zaczynały się 
w sobotę tegoroczne 
Dni Strykowa. Kończyły 
też na rockowo – choć 
z przymrużeniem oka.

Najpierw wystąpiła Ania Wy-
szkoni, a po niej zespół Ira. Kon-
certy przyciągnęły na miejskie 
targowisko prawdziwe tłumy słu-

chaczy, widać było, że ludzie mają 
pragnienie być razem, skończyć 
z „trzymaniem dystansu”. Wszy-
scy mieli też nadzieję, że gwiazdy 
wystąpią jeszcze przed zapowia-
danymi deszczami. 

Anna Wyszkoni to piosenkarka 
wykonująca muzykę z pogranicza 
popu i  rocka, a  także kompozy-
torka, autorka tekstów, prezenter-
ka, spikerka i dekoratorka wnętrz. 
W latach 1996–2010 występowała 
w zespole Łzy.   str. 27

Anna Wyszkoni i gitarzysta 
Marek Raduli na strykowskiej 
scenie.
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Bratoszewice 

Targi Agro, 
dzień 
kukurydzy  
i dożynki 
Trzy tematycznie 
związane z rolnictwem 
imprezy zaplanowane 
zostały na 5 września  
w ŁODR 
w Bratoszewicach. 

Tego dnia przez cały dzień będą 
trwały targi Agro-Bratoszewice, 
ale będzie też „Dzień Kukurydzy 
na Kiszonkę” oraz dożynki gminy 
Stryków. 

Wystawę maszyn rolniczych, 
towarzyszącą jej wystawę króli-
ków i  drobnego inwentarza, po-
kaz starych maszyn rolniczych 
„Retro-Łowiczanki”, stoiska twór-
ców ludowych, Kół Gospodyń 
Wiejskich, a  nawet służb mun-
durowych (policja i  WOT) bę-
dzie można oglądać praktycznie 
przez cały dzień od godziny 9.00 
do 17.00. Wystawom będą towa-
rzyszyły pokazy polowe maszyn 
(na poletkach demonstracyjnych 
ośrodka) oraz cieszący zawsze 
sporym powodzeniem kiermasz 
drzew i krzewów ozdobnych. 

str. 2

Głowno | Wysoki stan Mrożyczki po wtorkowych opadach 

Dlaczego spuszczano 
wodę z zalewu? 
Po wtorkowych (31 sierpnia) ulewach 
powołany przez burmistrza Głowna Grzegorza 
Janeczka miejski sztab kryzysowy podjął 
decyzję o kontrolowanym, prewencyjnym 
spuszczeniu wody z zalewu Mrożyczka. 
Spotkało się to z krytyką części mieszkańców.

Rozpoczęło się we wtorek 
w  godzinach popołudniowych 
i  trwało do momentu zamknię-
cia tego numeru Wieści. W ciągu 
nocy z wtorku na środę stan wody 
w zalewie obniżył się o kilkanaście 
centymetrów. Według dyrektora 
Zakładu Komunalnego w  Głow-
nie Jacka Skwierczyńskiego sytu-
acja na zalewie była i jest stabilna, 
a  spuszczanie wody nie zagra-
ża zalewaniem posesji w  mie-
ście. Zapewnia, że zalanie niektó-
rych posesji nie ma związku ze 
spuszczaniem wody z Mrożyczki.

– Wczoraj zbiornik w Głownie 
przybrał w związku ze znacznym 
przyrostem stanów wody w Mro-
dze. Wysoki stan wody odnoto-
waliśmy również na Brzuśni, któ-
ra latem potrafi prawie wyschnąć, 

a wczoraj była pełna wody i wy-
glądała prawie jak Mroga – po-
wiedział nam dyrektor Skwier-
czyński. Intensywne opady 
występowały również w górnych 
partiach tych rzek, stąd też decy-
zja o prewencyjnym spuszczaniu 
wody z Mrożyczki. 

Mrożyczka pełni bowiem dwo-
jaką funkcję: jest zbiornikiem 
o  charakterze rekreacyjnym, ale 
również jest to zbiornik retencyj-
ny, którego zadaniem jest czasowe 
gromadzenie nadmiaru wód spły-
wających z rzek, a do nich z cie-
ków wodnych oraz z pól. 

– Faktycznie doszło do podto-
pień kilku posesji w Głownie, ale 
nie było to spowodowane spusz-
czaniem wody, tylko intensyw-
nym deszczem. Do podtopień 
doszło wcześniej, zanim jesz-
cze rozpoczęliśmy kontrolowane 
spuszczanie wody – powiedział 
nam Skwierczyński. 

Urząd Miejski w Głownie ko-
munikował o  rozpoczęciu spusz-
czania wody z  Mrożyczki na 
fanpagu na Facebooku. Pod in-
formacją pojawiły się komenta-
rze o tym, że mieszkańcy nie byli 
o tym poinformowani. – Nie było 
takiej potrzeby, żeby mieszkań-
ców informować akurat o  spusz-
czaniu wody z zalewu, a o inten-
sywnych opadach były informacje 
w  skali całego województwa – 

Do podtopień doszło 
wcześniej, zanim 
jeszcze rozpoczęliśmy 
kontrolowane 
spuszczanie wody.
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Gmina Stryków | Jakość wody z wodociągu Bratoszewice 

Reaktor UV załatwił sprawę 
– woda wreszcie bez bakterii
Kilkadziesiąt tysięcy złotych trzeba było wydać na montaż specjalnego 
reaktora z trzema promiennikami UV oraz wymianę złoża w fi ltrach w stacji 
uzdatniania wody w Bratoszewicach, by ostatecznie pozbyć się problemów 
z jakością wody z wodociągu w Bratoszewicach. 

– Mam nadzieję, że problem 
załatwiliśmy ostatecznie. Z przy-
jemnością informujemy, iż na-
sze działania przyniosły pożąda-
ny skutek i udało nam się w pełni 
usunąć bakterie coli z wodociągu 
w  Bratoszewicach – powiedział 
nam dyrektor Zakładu Gospodar-
ki Komunalnej i  Mieszkaniowej 
w Strykowie Rafał Olczyk.

Jakość wody – a  konkretnie 
brak w  niej zanieczyszczeń mi-
krobiologicznych – potwierdzają 
badania wykonane przez Sane-
pid w Zgierzu na podstawie pró-
bek wody pobranych 24 sierp-
nia w trzech miejscach. Były one 
pobierane ze stacji wodociągowej 
w Bratoszewicach (stąd woda po-
dawana do sieci) oraz z  dwóch 
punktów czerpalnych sieci wodo-
ciągowej: przy ulicy Szkolna 10 
oraz Łódzkiej 30 w  Bratoszewi-
cach. – Zostaliśmy poinformowa-

ni przez Sanepid, że woda nadaje 
się do spożycia bez przegotowania 
– informuje dyrektor Olczak. 

Komunikat Sanepidu, na  któ-
ry się powołuje, jednoznacz-
nie stwierdza, że woda z  kranu 
może być spożywana i używana 
do przygotowywania posiłków, 
może być używana do mycia 
owoców, warzyw, naczyń ku-
chennych i prania, nadaje się do 
kąpieli, mycia zębów, przemywa-
nia otwartych ran oraz może być 
wykorzystywana do celów sani-
tarnych. 

Przypomnijmy, że kłopot 
z wodą z wodociągu w Bratosze-
wicach, który zaopatruje w wodę 
nie tylko Bratoszewice, ale rów-
nież Nowostawy Górne, Wy-
skoki, Wolę Błędową, Rokitnicę 
i Kalinów, trwały z  przerwami 
od połowy lipca. Sanepid wykrył 
wtedy niewielką ilość potencjal-

nie niebezpiecznych dla zdrowia 
bakterii z grupy coli. Dla miesz-
kańców oznaczało to istotne nie-
wygody, bowiem Sanepid zalecał, 
żeby wodę przed spożyciem goto-
wać minimum 2 minuty. Kolejne 
płukania i chlorowania wody wy-
konywane przez ZGKiM przyno-
siły skutek, ale na krótki czas. Po-
wtarzane po kilku dniach badania 
wskazywały, że bakterie ponow-
nie – w niedużej ilości – wracały 
do wody z Bratoszewic. 

Skąd się brała bakteria coli 
w wodzie z tego wodociągu? Zda-
niem dyrektora Olczyka źródeł 
mogło być kilka. Mogły przedo-
stawać się do podziemnych ujęć 
wody np. z nieszczelnych szamb 
lub studni przerabianych na przy-
domowe szambo. Mogły też do-
stawać się do wodociągu podczas 
awarii sieci i  namnażać się pod-
czas przestojów spowodowanych 

wyłączeniami prądu, których nie 
brakowało podczas lipcowych 
burz. 

Do zakażenia mogło też do-
chodzić podczas tzw. przepływów 
wstecznych – czyli w momentach, 
kiedy woda była wtłaczana do wo-
dociągu po wyłączeniach prądu 
i dochodziło do „zassania” wody 
z  przyłącza połączonego z  przy-
domową studnią. 

Problem z zanieczyszczeniami 
mikrobiologicznymi został, zda-
niem dyrektora Olczyka, całko-
wicie wyeliminowany po zamon-
towaniu wspomnianego reaktora 
z promiennikami UV Protec 3500 
na stacji uzdatniania w Bratosze-
wicach. Promienniki musiały zo-
stać dopasowane do istniejącej in-
frastruktury oraz spodziewanego 
zużycia wody. 

– Urządzenie jest w stanie ob-
służyć przepływ wody do 200 m3 
na godzinę, co w zupełności wy-
starcza na nasze potrzeby i mam 
nadzieję, że na  tym zakończyli-
śmy zmagania z  wodą z  Brato-
szewic – ma nadzieję dyrektor.  

mak

Głowno | Kradzież nocną porą

Zniknął „lód” z cukierni
Do niecodziennej kradzieży 
doszło w nocy 
z 18 na 19 sierpnia 
na terenie galerii handlowej 
w Głownie. Z cukierni 
znajdującej się na jej 
obszarze skradziono... loda.

Mówiąc ściślej, chodzi o  ko-
lorową makietę reklamową 
w  kształcie loda, która zniknęła 
sprzed cukierni w  porze nocnej. 
Część zajścia zarejestrował skle-
powy monitoring, a  na  nagraniu 
widać osobę, która najpierw kręci 
się w pobliżu obiektu, by następ-
nie podjeść do makiety i  zabrać 
ją ze  sobą, oddalając się szybko 
z miejsca zdarzenia.

Właściciele cukierni dotych-
czas nie zgłosili sprawy na policję, 
licząc na to, że złodzieje – a być 
może tylko przypadkowi żartow-
nisie? – zrefl ektują się i  zwrócą 
skradzioną rzecz. Wraz z  upły-
wem czasu szansa na to jest jed-
nak coraz mniejsza, więc niewy-
kluczone, że wkrótce o  całym 
zajściu zostaną powiadomieni 
funkcjonariusze policji. Warto do-
dać, że sporej wielkości kolorowa 
makieta jest na  tyle oryginalna, 
że łatwo zwraca uwagę.

– Będziemy wdzięczni za każ-
dą informację na ten temat i każde 
udostępnienie. Może komuś nasz 
lód rzuci się w oczy? – mówi wła-
ściciel cukierni.  aw

Skradziona makieta jest bardzo 
charakterystyczna.

Głowno | Duże zadymienie w piwnicy

Paliło się w domu 
przy ul. Łowickiej
Trzy zastępy straży pożarnej 
(dwa JRG Stryków 
oraz zastęp OSP 
w Głownie) interweniowały 
podczas pożaru, do 
którego doszło w piwnicy 
z kotłownią w domu 
jednorodzinnym przy ulicy 
Łowickiej w Głownie. 

Do pożaru doszło w ostatni po-
niedziałek, 30 sierpnia, kilka minut 
przed godziną 14.00. Zauważyli 
go i  zaalarmowali straż pożarną 
domownicy. Podjęli również pró-
bę ugaszenia ognia we  własnym 
zakresie, ale na dotarcie do zarze-
wia ognia w piwnicy nie pozwa-
lało spore zadymienie. – Dobrze, 
że nas od razu zaalarmowali. 

Dzięki temu możemy powiedzieć, 
że ogień nie przeniósł się na część 
mieszkalną. Praktycznie nie ma 
strat – powiedział nam dowód-
ca JRG w  Strykowie Bartłomiej 
Tomczuk.

Strażacy będąc na miejscu roz-
winęli dwie linie gaśnicze i w apa-
ratach ochrony górnych dróg od-
dechowych szybko zlokalizowa-
li ogień i ugasili go jednym prą-
dem wody. Później trzeba było 
jeszcze tylko oddymić pomiesz-
czenie z  wykorzystaniem wenty-
latora osiowego oraz sprawdzić 
za pomocą detektora temperatury 
czy ogień nie przeniósł się w inne 
miejsce, na  przykład poprzez 
przewód kominowy. W  pożarze 
nikt też nie został poszkodowany. 
Akcja trwała niecałą godzinę.  mak 

Bratoszewice 

Targi Agro, dzień kukurydzy 
i dożynki 

dokończenie ze str. 1
Uroczystości dożynkowe gmi-

ny Stryków rozpoczną się mszą 
świętą, która odbędzie się w ko-
ściele pod wezwaniem św. Augu-
styna w Bratoszewicach o godzi-
nie 10.00. Po mszy (około godziny 
11.15) z kościoła do ŁODR przej-
dzie korowód dożynkowy. Około 
godziny 11.30 zaplanowane jest 
rozpoczęcie części ofi cjalnej – 
wieńcowej, podczas której będzie 
też tradycyjne częstowanie chle-
bem. Część obrzędowa dożynek, 
z wręczeniem wieńca, przyśpiew-

kami itp. zaplanowana jest od go-
dziny 13.00. Bezpośrednio po niej 
(około godz. 13.40) rozstrzygnię-
te zostanie kilka konkursów, któ-
re ośrodek doradztwa organizował 
od początku roku. Ok. godz. 15 
rozpocznie się rozrywkowa część 
dożynek gminnych z  występami 
orkiestry i gwiazd nurtu disco-po-
lo. O godz. 16.00 wystąpi zespół 
Playboys, a bezpośrednio po nich 
zespół Dejw. Od godziny 18.00 do 
20.00 będzie można też potańczyć 
na dyskotece na świeżym powie-
trzu – o ile pogoda pozwoli.  mak 

Głowno | Wysoki stan Mrożyczki po wtorkowych opadach 

Dlaczego spuszczano wodę z zalewu? 
dokończenie ze str. 1
– Jako zakład komunalny za-

bezpieczyliśmy, zresztą robimy to 
za każdym razem jeśli zapowiada-
ne są intensywne deszcze, worki 
z piachem na potrzeby strażaków, 
którzy interweniowali w  różnych 
miejscach – dowiadujemy się 
w  zakładzie. Strażacy skorzysta-
li z nich między innymi na pose-
sji przy ul. Bielawskiej oraz zabez-
pieczając odpływ z  wybijającej 
bezpośrednio po ulewie studzien-

ki przy ul. Zgierskiej. O akcji stra-
ży przy ulicy Bielawskiej piszemy 
w  odrębnym artykule podsumo-
wującym akcje straży w Głownie. 

Wracając do zalewu Mrożycz-
ka: należy wyjaśnić, że jazem 
w  okolicach Urzędu Miejskiego 
zarządza wspomniany Zakład Ko-
munalny, a  jazem na mniejszym 
zbiorniku Huta Józefów – Miej-
ski Zakład Wodociągów i Kana-
lizacji w  Głownie. Spuszczanie 
wody było prowadzone w porozu-

mieniu pomiędzy tymi podmiota-
mi i można rzec, że synchronicz-
nie. Najpierw spuszczano wodę ze 
zbiornika Huta Józefów, a  chwi-
lę później z  zalewu Mrożyczka. 
Zbiorniki te są ze sobą połączone 
Mrogą. 

W jakim celu spuszczany był 
nadmiar wody z  tych zalewów? 
Przede wszystkim dlatego, żeby 
przygotować zalew na przyjęcie 
ewentualnej fali wody, która może 
nadejść Mrogą od strony Kolu-

szek i Dmosina. – Tam też poważ-
nie padało. Dlatego przygotowy-
waliśmy się na przyjęcie większej 
ilości wody do naszego zalewu. 
Spuszczaliśmy wodę prewen-
cyjnie, żeby mieć ją ewentualnie 
gdzie gromadzić – mówi dyrektor. 

Mimo to, że spuszczanie wody 
z zalewu nie było przyczyną pod-
topień posesji, na terenie Głowna 
wczoraj strażacy interweniowa-
li kilka razy w związku z zalany-
mi piwnicami w różnych rejonach 
miasta. Zalania te były spowodo-
wane jednak intensywnymi desz-
czami, szczególnie ulewą przed 
godziną 15.  mak

Głowno | Podtopienia podwórek i piwnic 

Wystarczyło kilkanaście minut ulewnego deszczu 
Po trwającym zaledwie 
kilkanaście minut 
wtorkowym (31 sierpnia) 
ulewnym deszczu, który był 
poprzedzony trwającymi 
prawie przez cały dzień 
ze zmiennym natężeniem 
opadami, strażacy 
w Głownie znowu mieli 
ręce pełne roboty. 

Pompowali wodę w kilku miej-
scach, w tym głównie z terenu po-
dwórek i prywatnych posesji przy 
ul. Łowickiej, Wojska Polskiego, 
Złotej oraz Bielawskiej. Usuwa-
li też zator z gałęzi, który powstał 
na Brzuśni w pobliżu posesji nr 14 
przy ul. Rynkowskiego, by ułatwić 
odpływanie wody. Interweniowa-
li również przy ul. Sowińskiego, 
gdzie wypompowali wodę z przy-

drożnego rowu, który zaczynał się 
przepełniać, co groziło zalaniem 
posesji. Woda została przepompo-
wana do szybciej odprowadzają-
cego wodę rowu znajdującego się 
kilkadziesiąt metrów dalej. 

Do najpoważniejszego zala-
nia doszło na terenie prywatnej 
posesji przy ulicy Bielawskiej 
– w  miejscu, gdzie ulica obni-
ża się z obydwóch stron. – Mam 
w piwnicy tak z 60 centymetrów 
wody. Tam jest też piec, różne 
rzeczy, a woda jeszcze chyba na-
pływa. Cztery lata temu było to 
samo – powiedział nam miesz-
kaniec budynku jednorodzinnego 
przy Bielawskiej 73, który popro-
sił strażaków o pomoc w wypom-
powywaniu wody. 

– Ostatnio podczas lipcowych 
burzy nas szczęśliwie oszczędziło, 
to teraz mamy rozlewisko przed 
domem – dodała sąsiadka. Na jej 

posesji problem jest mniej poważ-
ny, ponieważ jej dom nie jest pod-
piwniczony. – Woda spłynie i  u 
mnie będzie po problemie, bo nie 
mam piwnicy, ale sąsiad będzie 
musiał osuszać dom – dodał inny 
mieszkaniec ul. Bielawskiej. 

Najpierw na miejscu pracowali 
strażacy z JRG w Strykowie uży-
wając dwóch pomp pływających. 
Wstępnie szacowali, że pompo-
wanie wody będzie trwało co naj-

mniej dwie godziny. Po około go-
dzinie jednak zapadła decyzja, by 
wezwać dodatkową pomoc i jesz-
cze jedną, wydajniejszą pompę. 

Problemem były bowiem też 
przepełniające się rowy po jednej 
stronie drogi i zbyt wolne odpro-
wadzenie wody przez nie. – Pro-
blemem w tym rejonie jest to, że 
od strony zaplecza posesji spływa 
woda z pól i to z dość dużego tere-
nu. Zanim dopłynie ona do rowu, 
przepływa też przed podwórko, 
a  rowy są w  stanie odprowadzić 
średnie stany wód. Na taką ulewę 
nie ma rady – dowiedzieliśmy się 
na miejscu. 

Woda była przepompowywana 
na drugą stronę drogi, gdzie było 
znacznie niżej i mogła ona swo-
bodnie odpłynąć. Kilkadziesiąt 
metrów dalej problemu z zalany-
mi podwórkami czy piwnicami 
już nie było.  mak

Pompowanie wody z zalanej 
posesji przy ul. Bielawskiej. 

FO
T.

 M
A

R
C

IN
 K

U
C

H
A

R
S

K
I



3www.lowiczanin.info    nr 35       2 września 2021

Aktualności
Gmina Głowno | Wielkie świętowanie na zakończenie wakacji

Gwiazdy disco polo 
przyciągnęły tłumy
Skalar’s, Diadem oraz Shantel to zespoły, jakie podziwiać można było na scenie zlokalizowanej 
na terenie Ośrodka Upowszechniania Kultury w Bronisławowie. W niedzielę (29 sierpnia) odbyło się 
Święto Gminy Głowno, które przyciągnęło prawdziwe tłumy.

Każdy, kto próbował niedziel-
nego popołudnia dotrzeć na  te-
ren ośrodka, musiał uzbroić się 
w  cierpliwość, bo zainteresowa-
nie imprezą w porze popołudnio-
wej i  wieczornej było ogromne, 
co zaowocowało sporymi korka-
mi, jakie tworzyły się w pobliżu. 
Ten, komu udało się pokonać te 
komunikacyjne trudy, nie żałował 
i  z  szeregu atrakcji przewidzia-
nych przez organizatora z pewno-
ścią wybrał coś dla siebie. 

A było w czym wybierać! Wy-
stępy gwiazd disco polo były 
wprawdzie długo oczekiwa-
ną, ale tylko jedną z  wielu nie-
spodzianek, jakie przygotowa-
no z  okazji święta. Wydarzenie 
rozpoczęło się innym mocnym 
akcentem: wręczeniem odzna-
czeń „Zasłużony dla Rolnictwa”, 
przewidzianym dla tych, którzy 
swoim życiem i pracą od lat za-
świadczają o  umiłowaniu zie-
mi. Prestiżowy tytuł otrzymali: 
Przemysław Ptasiński, Irena Ły-
sio-Guzek, Grzegorz Gudej, Ja-
rosław Dębski, Leszek Potakow-
ski, Szymon Pietrzak oraz Piotr 
Rożniata.

– Zawsze, gdy ktoś pyta 
mnie: czy potrzeba nam chleba, 
czy igrzysk, odpowiadam, że jest 
potrzebny chleb, ale i  igrzyska, 
bo nie samym chlebem żyje czło-
wiek. Nie wystarczy orać ani siać, 
by szczęśliwym być – powiedział 
Marek Jóźwiak, wójt gminy, pod-

czas ofi cjalnego otwarcia impre-
zy.

Do wyboru, do koloru, 
a wszystko dzięki 
gospodyniom
Wspólna zabawa nabrała tempa 

za sprawą rodzinnych konkursów, 
wesołego miasteczka pełnego 
atrakcji dla dzieci, a  także stoisk 
przygotowanych przez twórców 
ludowych oraz Koła Gospodyń 
Wiejskich. Kulinarne specjały ser-
wowane przez lokalne gospodynie 
cieszyły się ogromnym zaintereso-
waniem wśród przybyłych, a obok 
potraw tradycyjnych, takich jak bi-

gos czy chleb ze  smalcem i  ki-
szonymi ogórkami, pojawiły się 
również dania nieco bardziej ory-
ginalne, które zaspokajały nawet 
najbardziej wysublimowane gu-
sta. Warto dodać, że przygotowa-
nia do święta i wstępne plany ku-
linarne poczyniono na  wiele dni 
przed imprezą.

– Zaczęło się od zebrania, pod-
czas którego umówiłyśmy się, 
że każda z nas przygotuje po jed-
nej potrawie, w której się specja-
lizuje oraz po  jednym deserze. 
W ten sposób można u nas pysz-
nie zjeść i na zimno, i na ciepło, 
na  słodko i  na ostro, zarówno 

w  wersji mięsnej, jak i  wegeta-
riańskiej. Do wyboru, do  koloru 
– zachęcały gospodynie z  KGW 
Mięsośnia, a zastawiony przez nie 
stół wręcz uginał się od nadmiaru 
pachnących i pięknie udekorowa-
nych przysmaków.

Impreza z lotu ptaka 
była opcją 
dla wytrwałych
Ogromnym zainteresowaniem 

cieszyła się również możliwość 
podziwiania zabawy oraz oko-
licznych krajobrazów z  lotu pta-

ka, a to wszystko dzięki druhom 
z OSP Ostrołęka, którzy udostęp-
nili w tym celu wysięgnik wozu 
strażackiego. Wielu uczestników 
zdecydowało się skorzystać z ta-
kiej opcji, pomimo tego, że kolej-
ka liczyła kilkadziesiąt osób.

– Czekaliśmy dość długo, ale 
warto było, bo widoki niezapo-
mniane i mogliśmy zobaczyć jak 
zabawa wygląda z  góry. Super! 
– chwalili niektórzy tuż po zejściu 
z wysięgnika.

Wierzymy, że to będzie 
powrót na dłużej
Wieczór upłynął uczestni-

kom niedzielnego świętowania 
pod znakiem atrakcji muzycz-
nych. Na scenie przy wspomnia-
nym ośrodku kultury podziwiali-
śmy artystyczne starania gwiazd 
nurtu disco polo, a  więc zespo-
łów Skalar’s, Diadem oraz Shan-
tel, które wykonały swoje naj-
większe przeboje. Skutecznie 
zachęcała do  zabawy m.in. po-
wstała w  1996 roku grupa Dia-
dem, której występ relacjonował 
nasz reporter. Przeboje takie jak: 
„Samoloty”, „Klaun” czy „Nie 
udawaj świętej” przyciągnęły 
pod scenę widzów spragnionych 
zabawy, wspólnego śpiewania 
i  żywiołowego tańca, a publicz-
ności szczególnie spodobała się 
aranżacja wywodzącej się z  tra-
dycji ludowej pieśni weselnej pt.: 
„Zabrałaś serce moje”. 

– Zabawa bardzo mi się podo-
ba, choć powiem, że jak na impre-
zę wiejską, to trochę za mało jest 
występów zespołów ludowych. 

Chętnie posłuchałbym też czegoś 
tradycyjnego. Narzekać jednak 
nie ma co: nareszcie można wyjść 
z domu, posłuchać muzyki i do-
brze zjeść. Fajnie też, że pogoda 
dopisała – powiedział nam jeden 
z uczestników.

Wspólne świętowanie domknę-
ła gratka dla miłośników muzyki 
tanecznej: Disco Polo Show, czy-
li blok coverowy z największymi 
przebojami tego nurtu muzycz-
nego.

– To był prawdziwy powrót 
do świętowania sprzed lat. Bardzo 
tęskniliśmy za takimi imprezami, 
a  było to widać i  po frekwencji, 
i po tym jak ludzie się bawili. Wie-
rzymy, że to będzie powrót na dłu-
żej. Oby coraz więcej było okazji 
do takich spotkań – zauważa pani 
Anna, którą spotkaliśmy w czasie 
jednego z koncertów. �

To był prawdziwy 
powrót do świętowania 
sprzed lat. Bardzo 
tęskniliśmy za takimi 
imprezami, a było to 
widać i po frekwencji, 
i po tym jak ludzie 
się bawili. Wierzymy, 
że to będzie powrót 
na dłużej. 

AGNIESZKA
WOJCIESZEK

agnieszka.wojcieszek@lowiczanin.info

Zespół Diadem porwał publiczność do tańca. Grupa wykonała swoje 
największe przeboje. 
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Na ten moment długo czekaliśmy. Wspólna zabawa pod sceną spodobała się wielu mieszkańcom. 
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Gospodynie z Mięsośni dały z siebie wszystko. Dzięki nim w trakcie zabawy można było smacznie zjeść.



 www.lowiczanin.info4 2 września 2021       nr 35   

O ekstremalnym
pływaniu
na Mrodze – str. 29Aktualności

REKLAMA

Głowno | Inwestycje powiatowe 

Chodnik już jest, 
teraz czas na asfalt
Powiat zgierski planuje 
wykonanie nakładki 
asfaltowej na ul. Targowej 
w Głownie. Nowa 
nawierzchnia pojawi 
się na odcinku od drogi 
krajowej nr 14  
do ul. Żeromskiego.

W czasie procedury przetar-
gowej wyłoniono wykonaw-
cę tego zadania, czyli firmę Ma-
riusza Malarczyka „Hubertus” 
z Łodzi, z którą umowę na reali-
zację modernizacji podpisano 18 
sierpnia. Przekazania placu bu-
dowy dokonano kilka dni później  
– 24 sierpnia (wtorek). W ramach 
prowadzonych w kolejnych tygo-
dniach prac odnowiona zostanie 
nawierzchnia jezdni na  odcinku 
o  długości 300 mb. W  planach 
jest m.in. odnowa warstwy ścieral-
nej, wymiana pętli indukcyjnych, 
sterujących sygnalizacją świetlną 
na  skrzyżowaniu z  „czternastką” 
oraz regulacja istniejącej armatu-
ry ulicznej. Wykonane zostanie 
również odświeżenie oznakowa-
nia poziomego. Koszt tego zada-
nia opiewa na 128.311,14 złotych, 
a  jeśli wszystko pójdzie zgodnie 
z planem, działania w tym miejscu 
powinny zakończyć się do końca 
września br.

– Bardzo się cieszę, że plany, 
o  których była mowa już wcze-
śniej, są realizowane. Dzięki ta-
kim działaniom systematycznej 
poprawie ulega powiatowa infra-
struktura drogowa na  terenie na-
szego miasta – powiedział nam 
Wojciech Brzeski, członek Zarzą-
du Powiatu Zgierskiego. 

Przypomnijmy, że jest to już 
trzeci etap przebudowy ul. Tar-
gowej w Głownie. Wcześniej po-
wiatowa inwestycja obejmowała 
wykonanie chodnika wraz z wjaz-
dami na teren poszczególnych po-
sesji na  wspomnianym powyżej 
odcinku, a więc od DK 14 do ul. 
Żeromskiego. Do użytku oddano 
wówczas fragment chodnika, li-
czący 520 metrów. Zadanie kosz-
towało 412.141,02 zł. Jego realiza-
cji podjęła się firma „Kal-Bruk” 
z Gałkówka-Parceli. Ten etap za-
kończono w lutym 2020 r. 

Zgodnie z  umową, podpisa-
ną w  październiku tego samego 
roku, dokonano również przebu-
dowy chodnika na  dalszym od-
cinku, a więc od ul. Żeromskiego 
w kierunku Lubiankowa, obejmu-
jącym 370 mb. W przetargu zwy-
ciężyła wówczas firma „Danetpil” 
Grzegorz Zieliński z Lubiankowa. 
Koszt zadania opiewał na 99.630 
złotych. Etap drugi moderniza-
cji zrealizowano pod koniec 2020 
roku.  aw

Głowno | Podzielili się dobrem

Urzędnicy pompowali dla Kacperka
Pracownicy Urzędu 
Miejskiego w Głownie 
podjęli wyzwanie 
i przyłączyli się do akcji 
#gaszynchallenge, 
której celem tym razem 
jest pomoc w zbiórce 
środków finansowych 
na leczenie Kacperka 
Skrzypczyńskiego 
z miejscowości Sapy 
w gminie Domaniewice.

By pomóc chłopcu, borykają-
cemu się z poważną wadą serca, 
urzędnicy wykonali po  10 pom-
pek w  przypadku panów lub 10 
przysiadów w przypadku pań. Tuż 

po porannej gimnastyce uczestni-
cy akcji wpłacili dowolną sumę 
na  leczenie Kacperka. Wśród 
osób, które podjęły wyzwanie, 
znalazł się burmistrz Grzegorz 
Janeczek, który w  trakcie nagra-
nia wskazał kolejnych nominowa-
nych. Do charytatywnej zabawy 
Miasto Głowno zaprosiło dru-
hów z OSP Głowno, stowarzysze-
nie LGD „Polcentrum” oraz Przy-
chodnię Miejską „Remedium” 
w Głownie.

Wcześniej takie samo wyzwa-
nie podjęli pracownicy Urzędu 
Gminy Głowno i to oni zachęcili 
reprezentantów urzędu miejskie-
go, by zażyć odrobiny ruchu i po-
dzielić się dobrem. Efekty wspól-
nych starań na  rzecz chorego 
7-latka wciąż można podziwiać 
na stronie internetowej naszego ty-
godnika oraz na  facebookowym 
fanpage’u poszczególnych gmin. 
 aw

Gmina Dmosin | Stypendia szkolne 2021/2022

Wnioski najpóźniej do połowy września 
Uczniowie z terenu 
gminy Dmosin, 
pochodzący z rodzin, 
w których dochód  
nie jest wyższy niż  
528 złotych netto 
na osobę, mogą 
otrzymywać 
comiesięczne  
stypendium szkolne. 

Pomoc finansowa na  wydatki 
szkolne może wynosić (w zależ-
ności od dochodu) od prawie 100 
do blisko 250 złotych miesięcznie. 
Należy jednak pamiętać, że wnio-
ski o  przyznanie stypendium so-
cjalnego należy złożyć w gminie 
Dmosin najpóźniej do  15 wrze-
śnia w  godzinach pracy urzędu. 
W przypadku słuchaczy kolegiów 
pracowników służb społecznych  
– do 15 października danego roku 
szkolnego. Po tym terminie nie 

będzie można starać się o tego ro-
dzaju pomoc. 

Wniosek mogą złożyć rodzi-
ce lub opiekunowie prawni nie-
pełnoletniego ucznia; pełnoletni 
uczeń, który nie ukończył 24 lat; 
słuchacz kolegium nauczyciel-
skiego, kolegium języków ob-
cych lub kolegium pracowników 
służb społecznych, który ukończył  
24 lat oraz dyrektor szkoły lub 
ośrodka. Wnioski można otrzy-
mać w  UG Dmosin oraz w  se-

kretariatach szkół. Można też je 
pobrać ze strony samorządu Dmo-
sina. Tegoroczne stypendium 
szkolne jest w  gminie Dmosin 
przyznawane na  okres od  wrze-
śnia 2021 do czerwca 2022 roku. 
Udzielanie pomocy material-
nej o  charakterze socjalnym dla 
uczniów zamieszkałych na  tere-
nie gminy reguluje uchwała Rady 
Gminy Dmosin z 2005 roku. Co 
roku z  takiej pomocy korzysta 
od kilku do kilkunastu osób.  mak

Tuż przed startem. Burmistrz Grzegorz Janeczek ogłasza kolejnych 
nominowanych. 
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Głowno | Interwencja mieszkańców 

Miesiąc minął, 
a słup… leży
Mieszkańcy osiedla Sikorskiego w Głownie zwrócili 
nam uwagę na stan kompleksu leśnego pomiędzy 
dwoma największymi osiedlami mieszkaniowymi 
w mieście: Sikorskiego i Kopernika. 

– Trzeba pilnie coś z tym zro-
bić, bo nad ścieżkami zwisają 
wiatrołomy, a słup w pobliżu me-
talowej kładki nad Mrogą leży 
przewrócony chyba od  miesiąca 
– alarmował nas chcący zachować 
anonimowość rozmówca, starszy 
mieszkaniec osiedla Sikorskiego. 
Według niego niesprzątnięte do-
kładnie po wichurach nadłamane 
gałęzie mogą zagrażać pieszym 
spacerującym po lesie, a  słup 
może zagrażać młodym rowerzy-
stom, którzy w tym rejonie zjeż-
dżają ze wzniesienia. 

Zagrożenie faktycznie jest: 
może nie jest szczególnie duże 
i poważne, jak to sugerował nasz 
rozmówca, ale nie należy go ba-
gatelizować. – Tym bardziej,  
że w  roku szkolnym tamtędy 
mogą chodzić również dzieci  
– dodaje nasz rozmówca. Zresztą, 
mówiąc wprost: przewrócony, sta-
ry, betonowy słup oświetleniowy, 

który kiedyś był zabezpieczony 
oponami, wygląda źle, a już poja-
wiły się przy nim inne śmieci. 

O wyjaśnienie tej sprawy zwró-
ciliśmy się do  Zakładu Komu-
nalnego w Głownie. Okazało się, 
że ZK również otrzymał infor-
mację w  tej sprawie i w najbliż-
szych dniach podejmie interwen-
cję. – Już byli nasi ludzie w lesie 
i  przejrzeliśmy ścieżki pod ką-
tem zagrożeń. Zlokalizowaliśmy 
dwa wiatrołomy. Poradzimy so-

bie z ich usunięciem bez pomocy 
straży pożarnej – powiedział nam 
dyrektor Zakładu Komunalnego 
w Głownie Jacek Skwierczyński. 

Dlaczego dopiero teraz, po tak 
długim czasie od  momentu nad-
łamania? – Nie wszędzie bywa-
my często, po prostu nie widzieli-
śmy, że akurat w tym miejscu jest 
problem. Dziękujemy za zgłosze-
nie i oczywiście reagujemy na nie 
– wyjaśnia. 

Jeśli zaś chodzi o przewrócony 
betonowy słup, sprawa jest nieco 
bardziej skomplikowana. – To nie 
jest nasz słup i najpierw musimy 
zrobić rozeznanie, do kogo należy. 
Również podejmiemy interwencję 
w tej sprawie – zapowiada dyrek-
tor Skwierczyński. 

Oprócz tego pracownicy Za-
kładu Komunalnego dokona-
ją w pierwszych dniach września 
przeglądu tego i innych komplek-
sów leśnych w  obrębie Głowna  
(w tym również lasu na wydmach, 
na  tzw. Marakanie) pod kątem 
wiatrołomów oraz śmieci. – Nie-
stety, znowu nas czeka większe 
sprzątanie – zapowiada Skwier-
czyński.  mak 

Stryków 
Murale  
łódzkiej artystki  
zdobią ściany 
„Dwójki”

dokończenie ze str. 1
Wykonanie murali strykowski 

samorząd zlecił Fundacji Eco-
rower Emila Snużki z  Głowna. 
Fundacja już wcześniej nawią-
zała współpracę ze  wspomnianą 
Pauliną Nawrot z Łodzi – projek-
tantką (ASP Łódź i ZSP Gdynia) 
i  malarką murali. Jej autorstwa 
jest m.in. mural „Oblicze Piękna”, 
dzięki któremu artystka uzyskała 
stypendium artystyczne Prezydent 
Miasta Łodzi. 

Jest ona także autorką mura-
lu „Drzewo życia”, który moż-
na oglądać w  sąsiedztwie Placu 
Wolności w Głownie. Powstał on 
w 2019 roku, również we współ-
pracy z fundacją Ecorower i wła-
dzami miasta. 

Co ciekawe, obecnie artyst-
ka rozwija swoją markę (pod na-
zwą „Nawrotanka”) z  sukienka-
mi i dodatkami oraz z autorskimi 
printami nawiązującymi do  jej 
murali. Mówi o sobie, że dorasta-
ła w domu, w którym kredki były 
czymś tak samo naturalnym jak 
sztućce, więc posługuje się nimi 
tak samo biegle, a może nawet le-
piej. Swoją przygodę ze street ar-
tem rozpoczęła około 10 lat temu, 
dlatego, by „ulice miast przestały 
być szare”.  mak 

Przewrócony słup ze starymi 
oponami nie dodaje uroku temu 
miejscu w Głownie. 
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Widok na ul. Targową w Głownie – w tle skrzyżowanie z DK nr 14.  
Już przyda się nowa nawierzchnia! 
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Głowno | Co zmienił zakaz sprzedaży alkoholu nocną porą?

Jedni są rozczarowani, 
inni zadowoleni
Ponad miesiąc minął już od wejścia w życie uchwały w sprawie wprowadzenia ograniczeń 
w godzinach nocnej sprzedaży napojów alkoholowych, którą Rada Miejska w Głownie podjęła 
pod koniec czerwca. Jak ta decyzja wpłynęła na nasze życie? Sprawdziliśmy.

O uchwale, będącej efektem 
skarg mieszkańców na zakłócanie 
ciszy nocnej, pisaliśmy w jednym 
z lipcowych wydań naszego tygo-
dnika (30/2021). Przypomnijmy, 
że osoby zamieszkujące różne re-
jony Głowna, zwłaszcza centrum, 
od  dłuższego czasu skarżyły się 
na brak komfortu oraz utrudnio-
ny wypoczynek w porze nocnej, 
właśnie ze względu na głośne za-
chowania osób zaopatrujących się 
o tej porze w alkohol. 

Z ustaleń policji wynikało 
wówczas, że za nieprzyzwoite za-
chowania odpowiadają m.in. pa-
sażerowie pojazdów z  rejestra-
cjami spoza powiatu zgierskiego, 
którzy z uwagi na kłopot z zaku-
pem alkoholu w miejscu zamiesz-
kania, właśnie u nas się w niego 
zaopatrują. 

O tym problemie radni wraz 
z burmistrzem dyskutowali w cza-
sie czerwcowej sesji, zaś owocem 
tych dyskusji była podjęta więk-
szością głosów decyzja o zakazie 
sprzedaży alkoholu w godzinach, 
w  których umożliwia to usta-
wa, a więc między 22.00 a 6.00. 
Dodajmy, że zakaz obowiązuje 
w  obiektach, w  jakich napojów 

wyskokowych nie spożywa się na 
miejscu, a więc m.in. w sklepach, 
marketach oraz na stacjach ben-
zynowych, a ich kupno nadal jest 
możliwe w restauracjach, barach, 
pubach oraz innych punktach ga-
stronomicznych. Uchwała weszła 
w życie z dniem 17 lipca br.

Zdania były podzielone
Kiedy podejmowaliśmy próbę 

rozmowy na ten temat „na gorą-
co”, a więc pod koniec lipca, usły-
szeliśmy sporo negatywnych opi-
nii. Właściciele sklepów oferujący 
nocną sprzedaż alkoholu już wte-
dy nie ukrywali, że dla nich ozna-
czało to konieczność zamknię-
cia punktów obsługi o  godzinie 
22.00. Spodziewali się, że w kon-
sekwencji doprowadzi do spad-
ku obrotów. Mieszkańcy, którzy 
niejednokrotnie korzystali z opcji 
takiego zakupu, uznali z  kolei, 
że wspomniana decyzja będzie 
wiązać się jedynie ze znaczącym 
ograniczeniem wolności. 

Internauci, którym również 
nie spodobała się zmiana, na jed-
nym z forów poświęconych spra-
wom lokalnej społeczności pisa-
li wprost o „bzdurnym wymyśle” 
oraz „stopniowym skracaniu smy-
czy obywatelom”. Większość 
z  tych osób sceptycznie podcho-
dziła do kwestii ewentualnych 
korzyści, o jakich w tym kontek-
ście wspominano, a więc do ogra-

niczenia hałasu w  porze nocnej 
oraz zwiększenia poczucia bez-
pieczeństwa wśród mieszkańców 
centralnej części naszego miasta. 

Sugerowali raczej, że znajdą się 
„sposoby na sposoby”: kto będzie 
chciał się napić, postawi na zaopa-
trzenie się w większą ilość alko-
holu przed zamknięciem sklepów, 
a kto będzie chciał sprzedać, znaj-
dzie rozwiązanie, np.: oferując 
alkohol bez akcyzy. Byli jednak 
i tacy, którzy odetchnęli z  ulgą, 
wierząc, że od tej pory na mieście 
będzie spokojniej. 

Minął miesiąc, 
co się zmieniło?
– Ludzie dopiero teraz zaczyna-

ją rozumieć, że ten zakaz napraw-
dę obowiązuje. Większość z nich 
zdała sobie z  tego sprawę dopie-
ro w momencie, gdy przyszła za-
kupić alkohol, a tu „zonk”: u nas 
nie kupisz, a w innych miejscach 
zamknięte. Nie ukrywali swoich 
emocji – stwierdza jeden z  pra-
cowników sklepu, w  jakim do-
tychczas zakup alkoholu po  go-
dzinie 22.00 był możliwy.

Pracownik innego z podobnych 
punktów w  Głownie przyznał, 
że jest rozczarowany wprowa-
dzoną zmianą. Jak twierdzi, spa-
dek obrotów będzie konsekwencją 
długofalową, raczej mało odczu-
walną na początku, bo stali klien-
ci już wiedzą o  wcześniejszym 

zamknięciu sklepu i robią wszyst-
ko, by zdążyć. Przyznaje jednak, 
że znacząco zmienił się sposób 
jego pracy.

– Nieustannie informujemy 
klientów o tej zmianie, co wywo-
łuje w nich oburzenie. Wiele osób 
myśli, że to nasz wymysł, więc 
ciągle się z tego tłumaczymy. To 
przecież nie jest nasz pomysł i nie 
nasza wina. Sami jesteśmy na tym 
stratni, ale ludzie nie muszą tego 
rozumieć i pewnie nauczą się, 
że gdy jest potrzeba się napić, trze-
ba jechać gdzie indziej – powie-
dział nam pod warunkiem zacho-
wania anonimowości.

Czemu to ma służyć? 
– pytają rozczarowani
Obserwacja przestrzeni miej-

skiej po 22.00 nie pozostawia złu-
dzeń: są tacy, do których wciąż 
nie dotarła informacja o wprowa-
dzonym przed miesiącem zaka-
zie, więc w momencie próby za-
kupu alkoholu w  porze nocnej 
są zdziwieni. Sytuacja, w  której 
zaglądają do sklepowych okien 
w  poszukiwaniu sprzedawców, 
bezskutecznie ciągną za klamkę 
i usilnie próbują dowiedzieć się 
czemu nocny sklep jest o  tej po-
rze zamknięty, wcale nie należy 
do rzadkości.

– Zupełnie o tym nie wiedzia-
łem. Wyszliśmy ze  znajomymi 
na miasto, chcieliśmy zakupić kil-

ka piw, posiedzieć w  domu, nic 
wielkiego, ale pocałowaliśmy 
klamkę. Dopiero później okaza-
ło się, że jest taki zakaz. Pozosta-
wiam to bez komentarza, bo tego, 
co wtedy mówiliśmy, nie da się 
powtórzyć – zauważa jeden z na-
szych rozmówców.

Z kolei pan Michał, miesz-
kaniec Głowna, o  wprowadzo-
nej zmianie dowiedział się, kiedy 
wracając z pracy po 22.00 wstąpił 
do jednego ze sklepów popularnej 
sieci handlowej, bo chciał skorzy-
stać z atrakcyjnej promocji na za-
kup alkoholu w ostatnim jej dniu.

– Zaplanowałem sobie, że zdą-
żę to zrobić po pracy i udało mi 
się nawet włożyć te produkty do 
koszyka. Moja radość skończyła 
się przy kasie, kiedy okazało się, 
że już żadnej z  tych rzeczy nie 
kupię. Z tańszych zakupów nici, 
więc do tej pory jestem rozczaro-
wany. Czemu to ma służyć? Co 
zmienić? Nie wiem – zauważa.

Ruch na mieście 
„jakby mniejszy”
Zdaniem tych, którzy z  utęsk-

nieniem czekali na respektowanie 

zasad ciszy nocnej przez miłośni-
ków zakrapianych imprez w ple-
nerze, w ciągu ostatniego miesią-
ca sytuacja zmieniła się na lepsze. 
Zmiana nie jest radykalna, hała-
sy wciąż się zdarzają, ale w  ich 
opinii, ruch pod  domem zrobił 
się „jakby mniejszy”. Pani Ka-
sia, mieszkanka centrum, z  któ-
rą rozmawialiśmy w  lipcu, przy-
znaje, że do ideału jeszcze daleko, 
ale wieczory bywają spokojniej-
sze, a wcześniej można było o ta-
kich jedynie pomarzyć.

– Poprawiło się. Na parkingu 
jest już mniej tych biesiadników, 
a nawet jeśli przyjeżdżają, to wia-
domo, że za długo i tak nie zaba-
wią, bo „na sucho” nie ma po co 
hałasować. Idealnie nie jest, 
ale śpię spokojniej – podkreśla.

Na ocenę przyjdzie 
czas, ale wstępnie: 
jest lepiej
O pierwsze rezultaty zmia-

ny wprowadzonej na mocy oma-
wianej uchwały Rady Miejskiej 
w  Głownie zapytaliśmy Rafa-
ła Jaśkowskiego, kierownika Re-
feratu Promocji i Komunikacji 
Społecznej Urzędu Miejskiego 
w Głownie.

– Trudno jednoznacznie oce-
nić skuteczność tej uchwały 
po  tak krótkim czasie jej obo-
wiązywania, jednak wstępne in-
formacje, jakie otrzymujemy 
od  policji, wskazują wyraźnie, 
że sytuacja się poprawia. Poli-
cjanci bazują na statystykach, 
więc zgłoszeń na zakłócanie ci-
szy nocnej w  pobliżu punktów 
sprzedaży alkoholu musi być za-
pewne mniej. Myślę, że na wni-
kliwą ocenę sytuacji jeszcze 
przyjdzie czas. Być może więcej 
wiadomo będzie po zakończeniu 
sezonu letniego, a więc na prze-
łomie września i października 
– tłumaczy nasz rozmówca. 

Przypomnijmy, że wspomnia-
na uchwała ma charakter pilota-
żowy. Oznacza to, że jeśli jej od-
działywanie okaże się pozytywne, 
pozostanie w  mocy, jeśli nato-
miast nie spełni swojej roli, zosta-
nie zmieniona. �

AGNIESZKA
WOJCIESZEK

agnieszka.wojcieszek@lowiczanin.info

Są tacy, do których 
wciąż nie dotarła 
informacja o zakazie 
wprowadzonym 
przed miesiącem, 
więc w momencie 
próby zakupu alkoholu 
w porze nocnej są 
zdziwieni.

REKLAMA
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Głowno | Termomodernizacja przedszkoli miejskich już za nami

Jesienią i zimą będzie cieplej
Końca dobiegły już prace termomodernizacyjne 
prowadzone w ostatnich tygodniach na terenie 
wszystkich przedszkoli miejskich w Głownie. 
Ich fi nisz miał miejsce wraz z końcem sierpnia. 
Pod koniec ubiegłego tygodnia, kiedy pytaliśmy 
o postęp w zakresie wspomnianych prac, udało nam się 
dowiedzieć, że roboty na terenie tych obiektów zostały 
już fi zycznie ukończone, a tuż po nich dopełniano 
jedynie pewnych formalności.

W Miejskim Przedszkolu nr 1 
w  Głownie pod koniec sierpnia 
na fi niszu były już roboty wykoń-
czeniowe po wykonaniu instalacji 
oraz prace związane z montażem 
grzejników. Dodatkowo, urządze-
nia kotłowni zgłoszono do Urzędu 
Dozoru Technicznego, a  potem 
pojawiła się gotowość do  napeł-
nienia instalacji gazowej gazem 
ziemnym, którą zasygnalizowa-
no fi rmie SIME Polska Sp. z o.o. 
w  środę (25 sierpnia). Podobnie 
rzecz miała się w  głowieńskiej 
„Dwójce”, gdzie również dokona-
no analogicznych zgłoszeń, a pra-
ce zostały sfi nalizowane na czas.

Za nami także termomoderni-
zacja Miejskiego Przedszkola nr 
3 w Głownie, w którym pod ko-

niec lipca Urząd Dozoru Tech-
nicznego przeprowadził kontro-
lę urządzeń kotłowni z wynikiem 
pozytywnym. W poniedziałek 
(23 sierpnia) zgłoszono fi rmie 
SIME Polska Sp. z o.o. gotowość 
do napełnienia instalacji gazowej 
gazem ziemnym, zaś dwa dni póź-
niej został wykonany próbny roz-
ruch kotłowni.

– Prace termomodernizacyj-
ne prowadzone były w  czyn-
nych obiektach, które pracowa-
ły także w  okresie wakacyjnym 
(w przypadku przedszkoli w  ra-
mach dyżurów). Realizacja robót 
budowlanych w  funkcjonujących 
obiektach stanowiła wyzwanie nie 
tylko dla wykonawcy, lecz także 
dla dyrektorów, nauczycieli i po-
zostałych pracowników przed-
szkoli, ale dzięki dobrej współ-
pracy z  wykonawcami udało się 
sprawnie przeprowadzić robo-
ty budowlane. Z uwagi na  fakt, 
iż prace dobiegają końca i  kon-

tynuowane są głównie w kotłow-
niach, nie przewiduje się żadnych 
utrudnień w funkcjonowaniu pla-
cówek w nowym roku szkolnym 
– dowiedzieliśmy się pod koniec 
sierpnia od  Rafała Jaśkowskie-
go, kierownika Referatu Promocji 
i Komunikacji Społecznej Urzędu 
Miejskiego w Głownie.

Przypomnijmy, że zakres dzia-
łań we wszystkich placówkach 
był podobny i  obejmował m.in. 
termomodernizację ścian piwnic 
i  ścian fundamentowych, a  tak-
że ścian nadziemia i stropodachu, 
montaż nowej instalacji C.O. wraz 
grzejnikami, dostawą i montażem 
kotła na gaz ziemny, jak również 
montażem wyposażenia kotłow-

ni. Projekt przewidywał ponadto 
wymianę drzwi w każdym z bu-
dynków, a w przypadku MP nr 1 
oraz MP nr 2 również okien.

Termomodernizacji „Jedyn-
ki” dokonała fi rma Energo-Bud 
Przemysław Trafalski z  Olesz-
cza za kwotę 696.377,45 złotych. 
Działania w  „Dwójce” przepro-
wadził Zakład Ogólnobudowlany 
„Marbudex” Marek Kierlańczyk 
ze Skierniewic za 831.927,17 zło-
tych. Z kolei wykonawcą prac 
na  terenie „Trójki” była fi rma 
„Rem-Dom” Leszek Głuszek 
z miejscowości Byczki w gminie 
Godzianów, która zrealizowała 
to zadanie za kwotę 667.127.40 
złotych.

Na wszystkie wspomniane 
działania uzyskano dofi nansowa-
nie ze środków Unii Europejskiej 
w  ramach ZIT Regionalnego 
Programu Operacyjnego Woje-
wództwa Łódzkiego na lata 2014-
2020. �

NA NORBLINA TEŻ JUŻ WIDAĆ KONIEC
Na fi niszu znajdują się już 
prace termomodernizacyjne 
prowadzone na terenie 
budynku Urzędu Miejskiego 
w Głownie przy ul. Norblina 1.
W ubiegłym tygodniu udało 
nam się dowiedzieć, 
że realizacja tego zadania 
wciąż jest w toku, zaś to, 
co do zrobienia pozostało, 
obejmowało roboty 
wykończeniowe po wykonaniu 
instalacji, montaż urządzeń 
kotłowni oraz wykonanie 
i połączenie przyłącza 

gazowego z gazociągiem. 
Wszystko wskazuje na to, 
że termomodernizację uda się 
zakończyć w terminie, który 
upływa 15 września br. 
Zadanie realizuje fi rma 
Szwajkiewicz ze Zgierza, 
zaś koszt inwestycji opiewa 
na 959.400 złotych. Całość 
jest dofi nansowana 
ze środków Unii Europejskiej 
w ramach ZIT Regionalnego 
Programu Operacyjnego 
Województwa Łódzkiego 
na lata 2014-2020. 

AGNIESZKA
WOJCIESZEK

agnieszka.wojcieszek@lowiczanin.info
W MP nr 2 w Głownie, podobnie jak we wszystkich miejskich 
przedszkolach, nowy rok szkolny rozpoczął się od zmian, które widać 
gołym okiem. 
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Budynek Urzędu Miejskiego w Głownie przy ul. Norblina 1. 
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Głowno, Bratoszewice | Coraz gorszy defi cyt nauczycieli przedmiotów zawodowych

Nauczyciel zawodu 
– człowiek bardzo poszukiwany 
Dyrektorzy szkół zawodowych z naszego rejonu: 
Zespołu Szkół Nr 1 im. R.A. Cebertowicza 
oraz Zespołu Szkół Nr 1 w Bratoszewicach, 
aby skompletować kadrę nauczycieli zawodu 
sięgają nie tylko po nauczycieli emerytów, ale też, 
mówiąc kolokwialnie, „współdzielą” ich z innymi 
placówkami. Po to, by miał kto prowadzić lekcje. 

Defi cyt nauczycieli „zawo-
dowców”, który jest odczuwalny 
w  całym kraju, dotyka również 
i te dwie placówki, choć wakatów 
w nich w tym roku szkolnym nie 
ma. W obydwóch szkołach dyrek-
torki (w obydwóch placówkach są 
to panie) poradziły sobie i znala-
zły odpowiednich nauczycieli, ale 
wymagało to między innymi od-
powiedniego ustalania planu za-
jęć.  – Niektórzy nasi nauczycie-
le zawodu pracują w dwóch, nawet 
w trzech szkołach, a to może być 
kłopotliwe – powiedziała nam dy-
rektorka głowieńskiego Ceberto-
wicza Elżbieta Kołodziej. 

Dlaczego? Chociażby z  tego 
względu, że do  ich pracy w  kil-
ku placówkach – czasami prze-
cież od  siebie dość odległych 
– trzeba dostosować plan zajęć. 
– U nas pracują na przykład na-
uczyciele, którzy mają również 
godziny w  szkołach w  Zgierzu, 
a nawet w  Łodzi. Muszą prze-
mieszczać się pomiędzy szkołami, 
dojechać. To jest po prostu uciążli-
we, a plan zajęć musi to uwzględ-
niać. Tylko dzięki dobrej współ-
pracy z innymi szkołami udaje się 
to rozsądnie ułożyć – mówi. 

Jej zdaniem osoby po studiach 
technicznych czy też inżynier-
skich chętniej podejmują pracę 
w przemyśle niż w szkolnictwie, 
gdzie mają ograniczone możliwo-
ści rozwoju zawodowego, a i wy-
nagrodzenia niższe od tych, które 
mogą uzyskać – będąc fachowca-

mi – poza szkołami. Ponadto na-
uczyciele muszą szkolić się, by 
również… nadążyć za wiedzą 
uczniów. – Na przykład nauczy-
ciele informatyki muszą szkolić 
się nieustannie, taki szybki jest 
rozwój tej dziedziny, a i  dostęp 
uczniów do  nowinek w  tej dzie-
dzinie jest szeroki. 

Udało się przez 
znajomości
– U nas też się udało, pora-

dziliśmy sobie i  mamy wszyst-
kich potrzebnych nauczycieli 
zawodu. Nie ukrywam, że głów-
nie poprzez nasze znajomości. 
Po prostu dzwonimy do  siebie, 
rozmawiamy, namawiamy, pro-

ponujemy dodatkowe godzi-
ny tak ułożone, żeby mieli czas 
na przemieszczenie się pomię-
dzy szkołami. W tym roku mamy 
zarówno takich nauczycieli, któ-
rzy już u nas uczyli, jak i nowych 
– powiedziała nam dyrektor Be-
ata Jachurska z  Zespołu Szkół 
Nr 1 w Bratoszewicach. 

Według niej problem jednak 
narasta z  tego względu, że na-
uczycieli zawodu jest na rynku 
pracy zbyt mało. I  nie da go się 
rozwiązać – jej zdaniem – z roku 
na rok. Nowych, przyszłych „za-
wodowców” (nauczycieli przed-
miotów zawodowych) przecież 
trzeba po  pierwsze wykształcić. 
Po drugie przekonać – po  tym 
jak skończą studia techniczne 
– do  tego, by zdobyli dodatko-
we wykształcenie uprawniające 
ich do pracy w szkole. Po trzecie: 
przekonać do tego, żeby zatrudnili 
się w szkołach. I potencjalnie zara-
biali mniej niż mieliby szansę za-
robić w przemyśle.   str. 29

MARCIN
KUCHARSKI

marcin.kucharski@lowiczanin.info

Informatycy 
w fi rmach 
informatycznych 
otrzymają pensje 
bez porównania 
wyższe niż 
w szkołach, 
dlatego coraz 
trudniej jest ich 
zachęcić do pracy 
z młodzieżą, 
do której trzeba mieć 
też predyspozycje, 
a i bywa ona 
niełatwa. 
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Gmina Domaniewice | Ruszyła gminna loteria szczepionkowa

Na zaszczepionych czekają nagrody. 
Czy to ich zachęci?
Do końca września wszyscy dorośli mieszkańcy gminy Domaniewice, jeśli już są 
zaszczepieni lub w najbliższym czasie zaszczepią się, mogą wziąć udział w gminnej 
loterii szczepionkowej i wygrać atrakcyjne nagrody. Do wygrania jest łącznie 
20 nagród, w tym czajniki elektryczne, gofrownice, opiekacze, żelazka, parownice, 
blendery czy też sokowirówki. W loterii przewidziane są wyłącznie nagrody 
rzeczowe, bez możliwości zamiany ich na gotówkę. 

Gmina przeznaczyła na nagro-
dy około 4 tysiące złotych brut-
to z rządowych pieniędzy (10 tys. 
złotych), które otrzymała na pro-
mocję szczepień i działania prosz-
czepionkowe. Wcześniej z tej puli 
fi nansowane były m.in. nagrody 
w konkursie na plakat i zakładkę 
do książki o  tematyce związanej 
ze szczepieniami (pisaliśmy o tym 
na  łamach Nowego Łowiczanina 
i Wieści z Głowna i Strykowa). 

– Uznaliśmy, że zorganizo-
wanie loterii szczepionkowej bę-
dzie dobrym rozwiązaniem, któ-
re zachęci naszych mieszkańców 
do szczepień. Z tego co wiem, 
do naszego wójta już dzwoni-
li inni samorządowcy z  pyta-
niem o  możliwość skorzystania 
ze stworzonego przez nas regu-

laminu – powiedziała nam szefo-
wa Gminnego Ośrodka Pomocy 
Społecznej w  Domaniewicach 
Anna Michalak. 

Jak mówi, pomysł na zorgani-
zowanie gminnej loterii powstał 
w ośrodku pomocy, a  i wykona-
nie też należy do pracowników 
GOPS. – Nie przypisuję sobie po-
mysłu, powstał on podczas roz-
mów z pracownikami i nie tylko 
– powiedziała Anna Michalak. 

Loteria szczepionkowa w  Do- 
maniewicach rozpoczęła się ofi -
cjalnie 22 sierpnia, podczas 
VI Crossu Domaniewickiego, 
z którego dochód w tym roku był 
przeznaczony na leczenie 7-letnie-
go Kacperka z Sap. Wstępny po-
mysł był taki, by podczas tej im-
prezy, w pobliżu biura zawodów 
(czyli szkoły w Domaniewicach), 
stanął jeden z czterech jeżdżących 
po województwie łódzkim szcze-
pieniobusów, w  którym moż-
na się zaszczepić jednodawkową 
szczepionką Johnson & Johnson. 

Okazało się jednak, że organiza-
torzy nieco zbyt późno zgłosi-
li taką potrzebę i  akurat ten ter-
min przyjazdu szczepieniobusa 
był już zajęty. – Nic straconego, 
od razu nasze panie z  GOPS-u 
zamówiły szczepieniobus 
na  inny termin – i  ten dzień też 
jest bardzo dobry, a może nawet 
jeszcze lepszy. Szczepieniobus 
zaparkuje przy ośrodku zdro-
wia w  Domaniewicach w  śro-
dę, 8 września, od godziny 11.00 
– powiedział nam wójt Paweł 
Kwiatkowski.

Termin ten rzeczywiście jest 
bardzo dobry, bowiem tego dnia 
przypada święto Narodzenia 
Najświętszej Maryi Panny, 
a  w  Domaniewicach odby-
wać się będzie zawsze organi-
zowany z  dużym rozmachem 
odpust ku czci Matki Bożej 
Domaniewickiej. 

Święta maryjne zawsze licz-
nie gromadzą wiernych z Ziemi 
Łowickiej, nawet gdy przypada-

ją w dni powszednie. Do kaplicy 
– sanktuarium w Domaniewicach 
przybywają tego dnia piesze 
pielgrzymki wiernych. Okazja 
do tego, żeby się zaszczepić, jak 
się patrzy! – komentuje kierow-
nik Michalak.

Przy okazji zwracamy jed-
nak uwagę, że uczestnikami do-

maniewickiej loterii szczepion-
kowej mogą być wyłącznie oso-
by zamieszkałe na  terenie gmi-
ny Domaniewice. Szczepić się 
w  szczepieniobusie 8 września 
będą jednak mogli wszyscy za-
interesowani. Najbliższe losowa-
nie w loterii szczepionkowej od-
będzie się w  trakcie sesji Rady 
Gminy Domaniewice w  paź-
dzierniku. Konkretny termin 
jeszcze nie został ustalony.

Co trzeba zrobić, by wziąć 
udział w  lokalnej loterii? Otóż 
wystarczy przyjść do ośrod-
ka pomocy społecznej w  UG 
Domaniewice i  potwierdzić, 
że jest się zaszczepionym. Los 
z danymi mieszkańca wtedy trafi a 
do urny i czeka na październikowe 
losowanie. – Jest spore zaintereso-
wanie – i to nas cieszy – komentu-
ją w GOPS-ie. � 

Gzinka | OSP
Powstaje 
boisko 
do „plażówki”

Nowe boisko do piłki plażowej 
powstaje na  terenie przy strażni-
cy Ochotniczej Straży Pożarnej 
w Gzince, w gminie Łyszkowice. 
Prace ruszyły 21 sierpnia.

Budowa boiska jest częścią pro-
jektu realizowanego przez straż 
z Gzinki z dofi nansowaniem (40 
tys. zł) z  budżetu obywatelskie-
go „Łódzkie na  plus” na  2021 
rok (czyli z ubiegłorocznego gło-
sowania). Częściowo jest też wy-
konywane ze środków własnych 
jednostki, przy zaangażowaniu 
druhów i  mieszkańców, a  tak-
że z dużym wsparciem od fi rmy 
Koptech. 

W ramach tego samego zada-
nia organizowany był też piknik 
sportowo-edukacyjny, promujący 
zdrowy i bezpieczny tryb życia.   
 tm

Popów | Opłaty za gminny żłobek ustalone

Do „Kubusiowego zakątka” wkrótce trafi ą dzieci
Rada Gminy Łowicz ustali-

ła miesięczną opłatę za  pobyt 
dziecka w gminnym żłobku „Ku-
busiowy zakątek”, który został 
utworzony w  pomieszczeniach 
wydzielonych z  budynku Szkoły 
Podstawowej w Popowie.

Opłata ta będzie wynosiła 180 
zł miesięcznie za  pobyt dziecka 

w wymiarze do 10 godzin. Mak-
symalna opłata za wyżywienie ma 
wynosić 13 zł za dzień. 

Przypomnijmy, że budowa 
żłobka była dofi nansowana w ra-
mach rządowego programu „Ma-
luch+”. Dofi nansowanie to wy-
niosło ponad 361 tys. zł, przy 
całkowitej wartości zadania blisko 

452 tys. zł. W żłobku jest miejsce 
dla 16 dzieci. Do urzędu gminy 
wpłynęło natomiast 51 formularzy 
zgłoszeniowych (przy czym jedna 
osoba zrezygnowała sama, już po 
zgłoszeniu. Tym samym 34 dzieci 
znalazło się na liście rezerwowej.

Żłobek rusza już 1 września.   
 tm

Nie przypisuję sobie 
autorstwa pomysłu, 
powstał on podczas 
rozmów z pracownikami 
i nie tylko.

Anna Michalak, GOPS

MARCIN
KUCHARSKI

marcin.kucharski@lowiczanin.info
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Punkt zapalny
Łowicz | Rozkład godzin aptek przyjęty

Jakie szanse na nocne 
dyżury aptek?
Rada Powiatu Łowickiego na sesji 25 sierpnia pochyliła się nad uchwałą w sprawie 
określenia godzin pracy aptek ogólnodostępnych na terenie powiatu łowickiego 
od 1 września do 31 grudnia 2021 roku. Uchwały tego typu są podejmowane co najmniej 
raz w roku, od czasu epidemii wzbudzają jednak emocje. Tak też było tym razem. 

Na terenie powiatu istnieją 32 
apteki ogólnodostępne, z  czego 
18 na  terenie Łowicza, pozostałe 
na  terenie gmin: Bielawy – jed-
na, Chąśno – jedna, Domaniewice 
– dwie, Kiernozia – trzy, Kocie-
rzew Płd. – jedna, Łyszkowice 
– trzy, Nieborów – dwie, Zduny 
– jedna. 

Przyjęcie uchwały, która będzie 
obowiązywała tylko do  końca 
tego roku, związane było z  tym, 
że zmieniły się godziny pracy ap-
tek: Słoneczko w Łowiczu, działa-
jącej przy ul. Stanisławskiego, róg 
Krakowskiej oraz Dbam o Zdro-
wie, działającej na ul. Starzyńskie-
go, w budynku marketu Kaufl and. 
Zamknięty został też punkt ap-
teczny w Zdunach.

Martwe zapisy
Kuriozalne w przyjętej uchwa-

le jest to, że zawiera ona załącz-
nik z  harmonogramem nocnych 
i świątecznych dyżurów kilkuna-
stu łowickich aptek, który to za-
pis jest martwy, ponieważ dyżury 
takie nie istnieją od prawie roku, 
przy czym wcześniej pełniła je 
tylko apteka Słoneczko. Zawiesiła 
je w październiku ubiegłego roku, 
wobec problemów kadrowych, 
związanych m.in z epidemią, ale 

nie tylko. Potem z nich całkowicie 
zrezygnowała. Tzw. alternatywne 
dyżury, ustalone przez powiat, nie 
zadziałały, próbowano wyznaczyć 
je doraźnie na nowo, ale to się nie 
udało. 

W uzasadnieniu nowej uchwa-
ły znalazł się zapis o tym, że nowy 
harmonogram został pozytywnie 
zaakceptowany przez burmistrza 
Łowicza oraz wójtów wszystkich 
gmin, ale negatywnie przez Okrę-
gową Izbę Aptekarską w  Łodzi, 
która stoi na  stanowisku, że ob-
ciążenie prywatnych podmiotów 
gospodarczych, jakimi są apte-
ki, obowiązkiem – uwaga – bez-
płatnej pracy w godzinach ponad 
ich podstawowy czas pracy jest 
sprzeczne z zasadą równości wo-
bec prawa i ochroną własności 
prywatnej. 

Rada Powiatu mimo to podej-
muje uchwałę w takim kształcie, 
ponieważ uważa, że w Łowiczu, 
jako mieście powiatowym, znaj-
duje się jedyna nocna i świąteczna 
pomoc lekarska, dlatego miesz-
kańcy mają świadomość, że tu 
również powinna być dostępna 
apteka – a zawsze dotąd była. Po-
nadto zapewnienie dostępu do ap-
teki w  nocy w  święta stanowi 
realizację ważnego interesu spo-
łecznego, zaś podmiot decydujący 
się na  prowadzenie regulowanej 
działalności aptekarskiej powinien 
mieć świadomość, że obowiązują 
go przepisy prawa miejscowego. 

Czy Zarząd 
rozmawiał 
z aptekarzami? 
Dyskusję na  ten temat rozpo-

czął radny Jacek Chudy, który 
zwrócił uwagę, że faktycznie bra-
kuje apteki pełniącej dyżury cało-
dobowe. Pytał też czy Zarząd Po-
wiatu podjął rozmowy, aby jakaś 
apteka mogła je pełnić. Starosta 
Marcin Kosiorek odpowiedział, 
że takie rozmowy rozpoczęły się 
jak tylko rozpoczęła się epide-
mia. W grudniu ubiegłego roku 
w starostwie zostało też zorgani-
zowane spotkanie z  aptekarzami 
z Łowicza, na którym obecny był 
przedstawiciel Izby Aptekarskiej 
w Łodzi. Efektem tego spotkania 
było przekonanie się, że praktycz-
nie nie ma możliwości skłonienia 

właścicieli aptek do pełnienia noc-
nych dyżurów. 

Radny Jerzy Wolski przyznał, 
że on tego nie rozumie, jak to 
możliwe – skoro placówka jest ap-
teką – aby nie była zobligowana 
do takich dyżurów, skoro wetery-
naria (a on jest lekarzem wetery-
narii – przyp. red.) musi takie re-
alizować. 

– Zdecydowane nasze pi-
smo w  tej sprawie doprowadziło 
do spotkania – w odpowiedzi mó-
wił starosta, wyjaśniając, że w tej 
sprawie czyniono wszelkie sta-
rania, aby te dyżury były. – Chy-
ba te fi rmy są za biedne, aby peł-
nić całodobowe dyżury – wyjaśnił 
clou sprawy. W dalszej części też 
dodał, że kilka razy słyszał od ap-
tekarzy, że obrót nocny jest tak 
mały, że im się to nie opłaca. 

Jacek Chudy nie dawał za wy-
graną i proponował, aby ponow-
nie zwrócić się się do Izby Apte-
karskiej. Jego zdaniem nie można 
pozostawić takiej ludzi w  takiej 
sytuacji, że gdy w nocy będą po-
trzebować potrzebnych leków, 
będą musieli jechać np. do Łodzi. 

Michał Śliwiński również sko-
mentował zaistniałą sytuację tak, 
że kiedyś wojewoda łódzki pytał 
Radę Powiatu, czemu tylko jed-
na apteka w Łowiczu pełni nocne 
dyżury, a przecież ważne było to, 
że w ogóle była dostępna, a teraz 
– jak nie jest żadna dostępna – wo-
jewoda na to nie reaguje. 

Relacja aptekarz 
– pacjent jest 
przeszłością
Zabierając glos ponownie sta-

rosta Marcin Kosiorek problem 
ten potraktował szerzej. Stwier-
dził, że sieci aptekarskie, które 
opanowały rynek, zniszczyły re-
lację aptekarz – pacjent. W ap-
tece sieciowej jest korporacyjna 
obsługa, w  której kierownik nie 
jest osobą kompetentną do  po-
dejmowania decyzji, tylko od-
syła do centrali, a dla osób tam 
pracujących liczy się tylko opła-
calność. 

Ponieważ przewodniczący 
Rady Powiatu Marek Jędrzej-
czak przyznał, że on nie rozu-
mie, dlaczego nie można tych 
dyżurów wyznaczyć rotacyjnie, 
tak jak w innych miastach i jego 
zdaniem to by było sprawiedli-
wie, starosta odarł, że już „całą 
tą drogę przeszliśmy”. – Apteka-
rze bronili się, że się nie opłaci, 
bo sprzedają drobne rzeczy, nie 
będę mówił jakie, domyślcie się. 
Ktoś z  obecnych skomentował, 
że te można kupić na  stacjach 
benzynowych. 

W sprawie owych rotacyjnych 
dyżurów warto jeszcze raz przy-
pomnieć, że one są wyznaczone, 
tylko nie są realizowane. 

A może apteka 
w szpitalu? 
Radny i było starosta Krzysz-

tof Figat powiedział, że może 
trzeba rozpatrzyć otwarcie ogól-
nodostępnej apteki w  szpitalu. 
Wicestarosta Piotr Malczyk odpo-
wiedział, że byłoby to duże obcią-
żenie fi nansowe dla szpitala, więc 
nie chcą podejmować takiego ry-
zyka.

– Sobota (ośrodek zdrowia 
– przyp. red.) też jest obciąże-
niem, a zostało to zrobione. Mu-
simy wiedzieć czy właściwie za-
bezpieczamy mieszkańców. Jeśli 
dołożymy – to trudno. Brak cało-
dobowej apteki w całym powiecie 
to problem, do którego nie powin-
niśmy dopuścić – ocenił Krzysztof 
Figat, były starosta. 

Przyznał też, że już poprzedniej 
kadencji zarząd rozważał powo-
łanie w  szpitalu apteki dostępnej 
dla wszystkich pacjentów, ponie-
waż były pewne niepokojące prze-
słanki, że innej całodobowej nie 
będzie – ale wtedy nie było takiej 
potrzeby, ponieważ całodobową, 
ogólnodostępną placówkę, udało 
się zachować. 

Wicestarosta Piotr Malczyk tyl-
ko w połowie przyznał rację byłe-
mu staroście – że całodobowa ap-
teka powinna być, jednak powiat 
nie ma obowiązku zapewnić do-
stępu do apteki, a jedynie do opie-
ki medycznej. 

– A jak mieliście sygnały, 
że apteki całodobowej nie będzie, 
to mogliście to wdrożyć – wytknął 
poprzedniemu zarządowi. 

– Ale wtedy takiej potrzeby nie 
było, do końca 2018 roku była ap-
teka całodobowa. Teraz wy pono-
sicie odpowiedzialność i teraz jest 
taka potrzeba. Nie rozumiem pana 
„wycieczek”. Co z tego, że lekarz 
przepisze dziecku potrzebny lek, 
gdy nie będzie gdzie go wykupić 
i trzeba będzie jechać do  Łodzi 
– zapytał retorycznie Krzysztof 
Figat. Na tym dyskusja się zakoń-
czyła.

Ostatecznie za  przyjęciem 
planu pracy aptek głosowało 
13 radnych, 2 było przeciwnych, 
3 wstrzymało się od głosu, 1 rad-
ny nie był obecny. Ale to i tak nie 
ma żadnego znaczenia – bo Rada 
Powiatu nie ma możliwości wyeg-
zekwowania przyjętego harmono-
gramu. �

REKLAMA

Brak całodobowej 
apteki w całym 
powiecie 
to problem, 
do którego 
nie powinniśmy 
dopuścić.

Krzysztof Figat, 
były starosta

Efektem tego 
spotkania było 
przekonanie się, 
że praktycznie 
nie ma możliwości 
skłonienia 
właścicieli aptek 
do pełnienia 
nocnych dyżurów.MIRKA WOLSKA

-KOBIERECKA

mirka.wolska@lowiczanin.info
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Łowicz | Rada Miejska. Czy PiS już odpuszcza burmistrzowi?

Mocne słowa radnego. 
Komisja rewizyjna nie działa?
Radny Rady Miejskiej w Łowiczu z klubu Łowickie.pl Michał Terenowicz 
złożył na ręce przewodniczącego rady Jacka Wiśniewskiego rezygnację 
z członkostwa w komisji rewizyjnej. Radny miał przewodniczyć kontroli 
kompleksowej Ośrodka Sportu i Rekreacji w Łowiczu.

Radny Terenowicz uważa,  
że nie miał możliwości prze-
prowadzenia tej kontroli, stąd 
jego rezygnacja z  prac komisji. 
Oprócz niego mieli w niej uczest-
niczyć radni Jakub Wolski, prze-
wodniczący komisji rewizyjnej 
i  Łukasz Jażdżyk, obaj z  klubu 
PiS i Niezależni. 

– Pamiętam ten entuzjazm rad-
nego Wolskiego, gdy powoływa-
liśmy zespół. Czego tam miało 
nie być w  tej kontroli?! – mówi 
w  rozmowie z  nami radny Te-
renowicz. – Minęły trzy, cztery 
miesiące i ani razu nie udało nam 
się spotkać. Wielokrotnie dzwo-
niłem do  Jakuba Wolskiego,  
a ten mnie zwodził, że może ju-
tro, może za tydzień. Dwa razy 
nawet przekładałem z  tego po-
wodu planowany wakacyjny wy-

jazd, bo zapewniał mnie, że teraz 
już się spotkamy. To brak sza-
cunku do  mnie i  mojej rodziny.  
A może chodziło o  to, żeby tej 
kontroli nie było?

Niedoszła kontrola przelała 
czarę goryczy, ale radny Tereno-
wicz uważa, że od  kiedy prze-
wodniczącym jest Jakub Wolski, 
komisja praktycznie nie dzia-
ła. Przypuszcza, że ma to zwią-
zek z  zawarciem cichej koalicji 
pomiędzy obozem burmistrza  
a PiS. – Znacznie lepszym prze-
wodniczącym komisji rewizyjnej 
był Krzysztof Janicki, pod jego 
przewodnictwem rzeczywiście 
był klimat sprzyjający dyskusji, 
działaniu.

Michał Terenowicz nie wie 
kto zajmie jego miejsce w  ko-
misji i  w  zespole kontrolnym, 
ale jest przekonany, że w  obec-
nej sytuacji nie będzie chciał się 
tego podjąć żaden z jego klubo-
wych kolegów z  Łowickie.pl. 
Radny Łukasz Jażdżyk mówi, 

że ostatnie dwa miesiące to okres 
wakacyjny i  to normalne, że nie 
ma w  nich planowanych posie-
dzeń komisji, podobnie jak nie 
było sesji, poza tym tłumaczy 
trudności w zorganizowaniu kon-
troli pandemią. W  każdym ra-
zie stwierdzenie, że „komisja re-
wizyjna nie działa” uważa za  
nadużycie.

– Nie chciałbym przy tym 
wchodzić w  relacje pomiędzy 
radnymi Wolskim i  Terenowi-
czem, bo nie byłem świadkiem 
ich osobistych rozmów, a myślę, 
że takie jest podłoże tej sytuacji  
– mówi radny Jażdżyk. – Uwa-
żam tylko, że jeśli radny Tereno-
wicz miał jakieś uwagi do prze-
wodniczącego, to powinien o tym 
najpierw z  nim porozmawiać. 
Złożenie deklaracji i to wystąpie-
nie na sesji zaskoczyło pozosta-
łych członków komisji, odebrali-
śmy to trochę jak zagranie „pod 
publiczkę”, mało eleganckie.

O zdanie na temat pracy komi-
sji i sytuacji z kontrolą pytaliśmy 

też radnego Jakuba Wolskiego, 
ale odmówił komentarza.

Zmiana składów komisji, 
w  związku z  decyzją Micha-
ła Terenowicza, ma być proce-
dowana na następnej sesji. Sam 
radny, który jest także przewod-
niczącym komisji rozwoju mia-
sta, chciałby, aby zamiast w rewi-
zyjnej, zasiadał odtąd w komisji 
skarg i wniosków. 

Na sesji 26 przegłosowano na-
tomiast jednogłośnie, że nowym 
członkiem komisji rewizyjnej bę-
dzie radny Michał Zieliński, któ-
ry na tej sesji został zaprzysiężo-
ny na radnego. On jest z  klubu 
Łączy nas Łowicz, jak odwołana 
radna Wiesława Gębura, której 
miejsce zajął.   tm

Łowicz | Dworzec Główny

Woda w przejściu podziemnym. Czy szkodzi?
Budowa przejścia podziemnego na dworcu Łowicz 
Główny jeszcze nie dobiegła końca. Ponieważ nad 
istniejącymi już schodami nie ma żadnego, choćby 
prowizorycznego zadaszenia, po każdych opadach 
do przejścia spływa woda. Czy nie można było temu 
zapobiec i czy rzeczywiście jest to problem?

Woda opadowa jest co jakiś 
czas wypompowywana, ale zda-
rza się, że stoi tam całymi dniami 
na wysokości 15-20 cm. W pew-
nym sensie to dobrze, bo sko-

ro stoi, to znaczy, że nie wsiąka 
w beton. 

Wykonawca inwestycji, spół-
ka Trakcja S.A., od początku za-
pewniał, że zadanie będzie wy-

konywane „zgodnie ze sztuką 
budowlaną”, a woda nie ma nega-
tywnego wpływu na jakość wyko-
nawstwa, nawet zimą. 

Głębokość strefy przemarzania 
gruntu wynosi jeden metr, a głę-
bokość przejścia jest cztery razy 
większa, co powinno zapobiegać 
degradacji konstrukcji przez za-
marzającą wodę. 

Pompowanie wody po  każdej 
ulewie to rozwiązanie na czas bu-
dowy, bo po  ukończeniu drugiej 

części przejścia ma ono być wy-
posażone w przepompownię, któ-
ra rozwiąże problem tak wód opa-
dowych, jak i  gromadzenia się 
gruntowych. 

Przypomnijmy, że początko-
wo zakładano szybsze tempo re-
alizacji inwestycji, dlatego – jak 
powiedział nam jeden z pracow-
ników kierujących pracami – nie 
było brane pod uwagę tymczaso-
we zadaszenie na czas ich wyko-
nywania.   tm

Sobota 
Ośrodek 
zdrowia nadal 
bez kontraktu

Nie mamy jeszcze oczekiwa-
nych przez mieszkańców Sobo-
ty i  okolic dobrych wiadomości 
na temat funkcjonowania ośrod-
ka zdrowia w Sobocie w ramach 
kontaktu z  Narodowym Fundu-
szem Zdrowia. Muszą się jeszcze 
uzbroić w cierpliwość.

Otwarty 1 lipca ośrodek zdro-
wia w Sobocie już drugi miesiąc 
działa przez trzy godzinny dzien-
nie, z czego korzystają mieszkań-
cy – jak się dowiadujemy przy-
chodzi do  niego po  kilkanaście 
osób dziennie – jednak tak też bę-
dzie funkcjonował jeszcze przez 
cały wrzesień. 

Placówka podlega pod Samo-
dzielny Zespół Opieki Zdrowotnej 
w Łowiczu i  to dyrekcja szpitala 
musi wystąpić o  stosowny kon-
trakt. Dyrektor ZOZ Urszula Ka-
pusta-Tymoshchuk powiedziała 
nam, że jeśli 10 września złożo-
ne zostaną dokumenty, to kontrakt  
na działalność lekarza podstawo-
wej opieki medycznej z NFZ moż-
na będzie uzyskać od  paździer-
nika. Dopiero po  uruchomieniu 
P.O.Z. zbierane będą deklaracje 
od pacjentów, którzy będą chcieli 
się do placówki zapisać.  mwk

Radny Michał Terenowicz 
nie wie kto zajmie jego miejsce 
w komisji i w zespole kontrolnym.
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Radny Jakub Wolski, zapytany 
o zdanie na temat pracy komisji, 
odmówił komentarza.
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Woda szybko robi się brudna, co nie wygląda i nie pachnie estetycznie. 
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Aktualności

REKLAMA

Zduny | Spotkanie rolników z łowickim zarządem Wód Polskich

Słudwia zalewa pola i łąki
Rolnicy z gminy Zduny są zrozpaczeni, że wysoki 
poziom wody w rzece Słudwi podtapia ich pola 
uprawne i łąki. Podtopienia występują też na terenie 
gminy Bedlno w okolicach Orłowa, gdzie wylała 
Bzura, w gminie Żychlin oraz gminie Pacyna, bowiem 
tam wylała Przysowa.

Obok intensywnych opadów 
deszczu powodem wysokiego sta-
nu wód w rzekach Słudwia i Przy-
sowa są tamy utworzone przez 
powalone przez wichurę drze-
wa, których od miesiąca nie ma 
kto usunąć. Dodatkową zmorą są 
bobrowe tamy, które też piętrzą 
wodę.

Na spotkanie zorganizowa-
ne w  poniedziałek 30 sierpnia 
w  Gminnym Ośrodku Kultury 
w Zdunach przybyło 14 rolników, 
wójt gminy Krzysztof Skowroń-
ski oraz dyrektor Wód Polskich, 
oddziału w  Łowiczu Krzysztof 
Kołodziejczyk, kierownik Joan-
na Kaczor oraz kierownik nadzo-
ru wodnego Grzegorz Tomaśkie-
wicz.

Spotkanie zorganizowano  
na wniosek rolników z  gminy 
Zduny, zaniepokojonych zanie-
dbaniami w konserwacji rzeki, co 
skutkuje podtopieniami ich pól 
i łąk.

– Dla nas każda belka zebra-
nego siana jest bardzo ważna, 
gdyż wielu rolników ma hodow-
lę krów – mówił jeden z rolników.  
– W tym roku większość z  nas 
nie zebrała nawet jednego po-
kosu. Sytuacja nie jest opty-
mistyczna. Pola i  łąki są pod-
topione, gdyż poziom wody, 
zwłaszcza w Słudwi, jest bardzo 

wysoki. Prosimy tylko, aby Wody 
Polskie usunęły drzewa powalone  
na rzekę po nawałnicy, które blo-
kują swobodny spływ wody.

Drzewa przewrócone 
na rzekę są własnością 
rolników
Drzewa, które rosną na po-

lach rolników, a podczas nawałni-
cy zostały przewrócone na rzekę, 
nie są własnością Wód Polskich, 
lecz rolników – wyjaśniał jednak, 
w odpowiedzi na ten sygnał, dy-
rektor Krzysztof Kołodziejczyk. 
– To rolnicy powinni sami usunąć 
powalone drzewa – mówił zdecy-
dowanie.

Rolnicy dotąd nie kwapili się, 
by usuwać drzewa leżące na rze-
ce. Po pierwsze bali się, że drze-
wa są własnością Wód Polskich,  
po drugie usunięcie drzew z rzeki 
nie jest wcale prostym zadaniem. 

Dlatego prosili zarząd Wód Pol-
skich, by pomógł w ich usunięciu. 

Podczas spotkania wskazano 
część miejsc, gdzie leżą powalone 
drzewa: Retki, Maurzyce za skan-
senem, Szymanowice. Rolnicy po 
spotkaniu mieli przekazać szcze-
gółowe informacje dotyczące lo-
kalizacji powalonych drzew.

Zarośnięta Słudwia
Rolnicy wskazywali również, 

że jedną z  przyczyn powolnego 
spływu wód rzeką jest jej stan.  
Na całej długości Słudwia jest 
zarośnięta roślinnością. To efekt 
braku bieżącej konserwacji rzeki. 
Ostatnie czyszczenie Słudwi było 
w  2017 roku, przed powstaniem 
Wód Polskich.

– Na terenie naszej zlew-
ni mamy 20 rzek. Cóż z tego, że 
do wniosku o  dotację składali-
śmy zapotrzebowanie na 4,5 mln 
zł, skoro dostaliśmy z  Warsza-
wy tylko 300.000 zł. Przy takim 
finansowaniu każdą rzekę mo-

żemy oczyszczać raz na 20 lat – 
mówił Grzegorz Tomaśkiewicz. 
Przy obecnych warunkach po-
godowych roślinność rośnie tak 
szybko, że po 3-4 miesiącach nie 
będzie już widać efektów hakowa-
nia, bo roślinność od nowa odro-
śnie. Hakowanie Słudwi to wyda-
tek ok. 300.000 zł.

Dyrektor Krzysztof Kołodziej-
czyk informował, że w  2022 
roku chciałby oczyścić w  pierw-
szej kolejności Słudwię, Przysowę 
i  wreszcie Bzurę. Zarząd będzie 
wnioskować o środki na wykona-
nie tych prac – ale bez gwarancji, 
że je otrzyma.

Teraz pod wodą znajdują się 
łąki i  pola w  okolicach Łaźnik, 
Zalesia, Złakowa Kościelnego, 
Złakowa Borowego, Czarnowa, 
Skrzeszew, Modela, Pacyny.

Rolnicy zgodnie przyznawali, 
że nie chodzi tylko o jednorazowe 
oczyszczenie rzek. Potrzebna jest 
systematyczność w wykonywaniu 
tych prac konserwacyjnych.

Będą odbudowane  
dwa jazy
Ten rok jest bardzo wilgotny, 

ale poprzednie suche lata sprawi-
ły, że Wody Polskie rozpoczęły 
starania, by odbudować na począ-
tek trzy jazy: na Słudwi, w Złako-
wie Borowym, pomiędzy Retka-
mi i Złakowem Kościelnym oraz 
dalej 2 km w  górę rzeki. Teraz 
trwa opracowywanie dokumen-
tacji na odbudowę tych istnieją-
cych niegdyś jazów, wykonywane 
są ekspertyzy dotyczące zakre-
su remontu. Dyrektor łowickie-
go zarządu Wód Polskich szacuje,  
że odbudowa jazów powinna zo-
stać zakończona w 2024 roku.

– Utrzymanie wyższego pozio-
mu wód przez jazy ograniczyłoby 
porost roślinności w rzece – pod-
kreślał kierownik nadzoru wod-
nego. – Po wybudowaniu jazów 
na pewno woda będzie spiętrzona 
w  okolicach Kaczkowizny i  Stę-
powa.

Bobrowe tamy  
– to też problem
Rolnicy wskazywali na kolej-

ny problem: powstawania licznych 
tam bobrowych, które również 
spiętrzają wodę. Jest ich bardzo 

dużo w regionie, nie tylko na rze-
kach, ale też na rowach. Tymcza-
sem ich usuwanie prawnie jest 
zabronione. Można je usunąć je-
dynie za zgodą Regionalnego Dy-
rektora Ochrony Środowiska.

– Rozbieranie tam bobrowych 
to walka z  wiatrakami, gdyż 
w miejsce rozebranych zaraz po-
wstają nowe – podkreślał zresztą 
Krzysztof Kołodziejczyk. – Ko-
nieczne byłoby odłowienie zwie-
rząt albo ich odstrzał.

Dyrektor podpowiadał, że 
Spółki Wodne mogą wystąpić 
z wnioskiem do RDOŚ o usuwa-
nie tam bobrowych na wszystkich 
swoich rowach na okres 5 lat, co 
znacznie ułatwiłoby walkę z tymi 
pracowitymi budowniczymi.

W kraju już zaczęto wyda-
wać zgody na odstrzał bobrów, 
gdyż w Polsce brakuje już miejsc,  
do których można by było je prze-
siedlać – tyle ich jest. Jednak od-
strzał też jest uwarunkowany ob-
ostrzeniami. Myśliwi muszą mieć 
odpowiednie przeszkolenia, dlate-
go, jak nam mówią nieoficjalnie, 
nie są zbytnio zainteresowani wy-
konaniem takich odstrzałów. No 
i wcale nie jest to łatwe polowanie.

Dorota Grąbczewska

Rolnicy ze Zdun na mapach wskazywali miejsca tam bobrowych 
i tam powstałych na skutek powalenia drzew na rzekę.
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Słudwia tworzy potężne rozlewiska na całej swojej długości.  
Tak to wyglądało 31 sierpnia w Żychlinie, na moście na ul. Granicznej. 
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Podtopione pola uprawne  
w okolicach Pleckiej Dąbrowy.

FO
T.

 D
O

R
O

TA
 G

R
Ą

B
C

ZE
W

S
K

A



13www.lowiczanin.info     nr 35       2 września 2021



 www.lowiczanin.info14 2 września 2021       nr 35   

Starostwo Powiatowe | Skarga na Wydział Komunikacji

„Notorycznie nie odbiera telefonów”
Do Rady Powiatu Łowickiego wpłynęła skarga 
od mieszkanki powiatu dotycząca działalności 
Wydziału Komunikacji Starostwa Powiatowego 
w Łowiczu. Nie pierwsza – to na pewno. 
Czy jest szansa, że będzie jedną z ostatnich?

Stało się to 6 lipca br. Skarga 
trafi ła okrężną drogą: nie została 
złożona w starostwie, lecz w Mi-
nisterstwie Infrastruktury, Depar-
tamencie Kontroli. Tam jednak 
oceniono, że organem upraw-
nionym do  jej rozpatrzenia jest 
Rada Powiatu. Ponieważ w obrę-
bie Rady działa Komisja Skarg, 
Wniosków i Petycji, to właśnie 
na  jej obrady trafi ło wspomnia-
ne pismo. Komisja zajęła się nim 
na posiedzeniu 24 sierpnia. Skar-
żąca wnosi w nim, że łowicki Wy-
dział Komunikacji „notorycznie 
nie odbiera telefonów, przez co 
zaniedbuje i nie wykonuje swoich 
zadań”. 

Członkowie komisji analizując 
treść pisma ocenili jednak, że do-
tyczy ona spraw pracowniczych, 
za  które odpowiada starosta ło-
wicki Marcin Kosiorek. Uchwałę 
o przekazaniu mu skargi podjęto 
na sesji 25 sierpnia 17 głosami za, 
przy 1 wstrzymującym się i 1 rad-
nym nieobecnym. 

Wicestarosta Piotr Malczyk, 
jeszcze przed głosowaniem do-
dał, że skarga wpłynęła 6 lipca, 
a 7 lipca skarżąca załatwiła spra-
wę w  urzędzie. Z tego wynika 
więc, że skargę napisała miesiąc 
później. 

Radni patrzą ze 
zrozumieniem
Z kolei radni skomentowa-

li sprawę tak, że Wydział Komu-
nikacji ma dużo pracy i pomimo 
wielu trudności poradził sobie też 
z trudną sytuacją w czasie epide-

mii. Wysiłek pracowników tego 
wydziału trzeba docenić. 

O meritum problemu już po se-
sji pytaliśmy przewodniczącego 
Komisji Skarg Aleksandra Fran-
kiewicza. Ten powiedział nam, że 
w piśmie od mieszkanki było ze-
stawienie wykonanych połączeń 
telefonicznych, ale nie było w nim 
na tyle czytelnych dat, aby stwier-
dzić, jak długo próbowała się ona 

dodzwonić do Wydziału Komuni-
kacji. 

Jedna osoba 
nie odbierze 
5 telefonów
Dyrektor Wydziału Komuni-

kacji Zbigniew Liberski, powie-
dział nam, że ma świadomość, że 
były problemy z dodzwonieniem 
się. Zapisy telefoniczne zostały 
wprowadzone po to, żeby zlikwi-
dować kolejki, ponieważ wcze-
śniej zdarzało się, że petenci cze-
kali po kilka godzin, aby załatwić 
sprawy związane z rejestracją po-
jazdów (w przypadku spraw zwią-
zanych z  prawami jazdy takiego 
problemu nie było). Faktycznie to 
się udało, ponieważ obecnie inte-
resanci zapisani do wydziału, cze-
kają co najwyżej 10-15 minut.

 Ale po likwidacji kolejek – 
które przed tym wydziałem były 
od zawsze, jeszcze gdy działał on 
w budynku przy ul. 3 Maja – po-
jawiły się problemy z  dodzwo-
nieniem się, ponieważ telefonów 
było kilkakrotnie więcej niż do-
tąd, więc pracownicy nie nadążali 
ich odbierać. – Jedna osoba nie da 

rady odebrać na raz pięciu telefo-
nów – mówi dyrektor. 

A warto wspomnieć o tym, że 
wydział obsługuje od 100 do 200 
osób dziennie. Czy można więc 
usprawnić jego działanie? Wice-
starosta Piotr Malczyk powiedział 
nam, że on niejednokrotnie odbie-
rał sygnały, że do wydziału trudno 
się jest dodzwonić i dostać i Za-
rząd Powiatu starał się usprawniać 
jego pracę, kierując tam pracow-
ników oraz stażystów. Do naszej 
redakcji również od zawsze wpły-
wały w tej sprawie skargi od czy-
telników. 

Elektroniczna 
rejestracja już działa
To też było przyczynkiem 

do  podjęcia decyzji o  remoncie 
(który obecnie jeszcze trwa – patrz 
ramka) i zakupie nowego sprzętu 
komputerowego, który umożliwia 
już – od 15 sierpnia – zapisy drogą 
elektroniczną. Wicestarosta pod-
kreśla, że pierwszego dnia system 
umożliwił zapisanie się 250 inte-
resantów, co pokazuje, że spotkał 
się z  dużym zainteresowaniem. 
Wczoraj, tj. 1 września rozpoczęła 
się obsługa pierwszych osób, któ-
re na wizytę w wydziale zapisy-
wały się w komputerze. 

– Mamy nadzieję, że lepszy 
sprzęt pomoże usprawnić pracę 
Wydziału Komunikacji, choć nie 
mogę obiecać, że „kolejek” nie 
będzie, przy tak dużej liczbie ku-

powanych i rejestrowanych pojaz-
dów – mówi Piotr Malczyk. 

Zbigniew Liberski jest umiar-
kowanym optymistą. Wyjaśnia to 
tym, że choć system jest prosty 
i intuicyjny, to pewnie nie będzie 
idealny, ale trzeba będzie przy-
zwyczaić do niego petentów i so-
bie z nim poradzić. Ma też świa-
domość, że nie wszyscy radzą 
sobie z obsługą komputera, takich 
petentów pracownik wydziału 
musi wpisać do systemu, aby ich 
zarejestrować – więc wcześniej 
będą musieli się dodzwonić.

Zwraca uwagę, że wśród spra-
wach załatwianych w  wydziale 
jest np. rejestracja fabrycznie no-
wych pojazdów lub sprowadzo-
nych z  zagranicy. Dotychczas 
osoba dzwoniąca do  wydziału 
zgłaszała potrzebę wcześniejsze-
go otrzymania tablic rejestracyj-
nych, a  urzędnicy – jak to okre-
ślił – improwizowali, jak to zrobić. 
Teraz osoba zapisującą się w sys-
temie musi oznaczyć odpowied-
nią ikonkę – że chodzi właśnie 
o tego typu sprawę. 

Co do  samej skargi rozpatry-
wanej na sesji, nie komentuje spo-
sobu jej rozpatrzenia, podkreśla 
jednak, że miło mu, że radni pozy-
tywnie wypowiedzieli się o pracy 
wydziału.  �

REKLAMA

REKLAMA

MIRKA WOLSKA
-KOBIERECKA

mirka.wolska@lowiczanin.info

Sala operacyjna, w której załatwiane są sprawy związane 
z rejestracją pojazdów, jest już wyremontowana. Na razie wejście 
do niej mają umożliwione tylko urzędnicy. Wychodzą oni do interesantów, 
którzy mają dostęp do przygotowanego na korytarzu okienka. 

FO
T.

 M
IR

O
S

ŁA
W

A
 W

O
LS

K
A

-K
O

B
IE

R
EC

K
A

ESTETYKA I FUNKCJONALNOŚĆ
W Wydziale Komunikacji trwa 
remont, który skończy się 
w październiku – listopadzie. 
Radni przeznaczyli na ten 
cel 270 tys. zł. W ramach 
remontu zaplanowano 
wymianę wszystkich instalacji 
i podłóg oraz remont 
łazienek, a także zakup 
nowych mebli 
i sprzętu komputerowego 
wraz oprogramowaniem. 
Nie burzono ścian 
działowych, choć zmieniono 
nieco rozmieszczenie 
poszczególnych części 

wydziału. 
1 września wicestarosta Piotr 
Malczyk powiedział nam, że 
remont został podzielony 
na etapy, ponieważ odbywa 
się w czasie, gdy wydział 
nieprzerwanie pracuje. 
Sala operacyjna, w której 
załatwia się sprawy związane 
z rejestracją pojazdów 
jest już wyremontowana, 
uruchomione zostały zapisy 
elektroniczne, podłączony jest 
system elektroniczny, który 
powiadamia interesantów, 
że mogą już podjeść 

do stanowiska obsługi 
(wcześniej z automatu trzeba 
pobrać numerek). Do nowego 
pomieszczenia przeniesiono 
pracowników, którzy 
załatwiają sprawy związane 
z prawem jazdy.
Jedna łazienka została już 
wyremontowana, trwa remont 
drugiej, przygotowywane 
jest nowe miejsce pod 
serwerownię, szafy 
w archiwum przeszły lifting. 
Planowane jest jeszcze 
utworzenia pomieszczenia 
socjalnego dla pracowników. 

Obecnie interesanci 
zapisani do wydziału, 
czekają co najwyżej 
10-15 minut.
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Bednary-Kolonia | Jubileusz OSP

Od stu lat na straży bezpieczeństwa
Niewiele jednostek Ochotniczej Straży Pożarnej 
może się pochwalić tak długą historią jak ta 
w Bednarach-Kolonii, w gminie Nieborów: 28 
sierpnia świętowała ona jubileusz stulecia istnienia.

Obchody zorganizowano 
w słonecznej aurze, na placu przy 
remizie. Były oczywiście otwar-
te dla całej lokalnej społeczno-
ści. Rozpoczęły się od  polowej 
mszy świętej, którą odprawia-
li ksiądz biskup Wojciech Osial, 
proboszcz ks. Józef Paciorek, bę-
dący zarazem powiatowym ka-
pelanem straży pożarnej, a także 
ksiądz Robert Błaszczyk. 

Część oficjalna miała trady-
cyjną, strażacką oprawę – z mu-
zyką orkiestry dętej z Bełchowa, 
przy asyście chorągwi oraz sztan-
darów, dumnie prezentowanych 
przez druhów z zaprzyjaźnionych 
jednostek. 

Wśród zaproszonych gości zo-
stali wyróżnieni seniorzy, którzy 
przez lata pełnili w  jednostce 
ważne funkcje: Józef Pietrzak, 
Jan Pacler, Andrzej Pacler, Jan 
Grzywacz, Krzysztof Kardjalik, 
Wiesław Grzywacz, Mirosław 
Bartłoszewski, Zenon Syperek, 
Andrzej Kaźmierczak, Tade-
usz Garczyński, Henryk Laska, 
Henryk Sierociński, Tadeusz 
Papiernik,Wojciech Papiernik, 
Czesław Werle, Tadeusz Werle, 
Andrzej Werle i  Stanisław Ty-
buś.

Minutą ciszy uczczono zaś 
wszystkich strażaków jednost-
ki, którzy odeszli, w  tym tych, 
których strażacy żegnali w  cią-
gu minionego roku: Kazimierę 
Bartłoszewską, Adama Stępnia 
i Leszka Rówkę. 

Rys historyczny jednostki za-
prezentował Andrzej Werle, za-
służony druh jednostki w Bedna-
rach-Kolonii, a  przez lata także 
wójt gminy Nieborów.

Ważne fakty z dziejów 
jednostki
Straż Ogniowa W  Bednarach-

-Kolonii – bo tak nazywała się 
na  początku – została założona 
w 1921 roku przez grupę młodych 
rolników, w której byli: Józef Ty-
buś (pierwszy prezes), Stanisław 
Zimny (sekretarz), Andrzej Pia-
sta, Mateusz Piasta, Aleksander 
Piasta, Szczepan Kaźmierczak, 
Andrzej Werle, Józef Werle, Ro-
man Siekierski i Franiszek Pacler. 
W  1937 roku nowym prezesem 
został Stanisław Zimny.

W miejscu, gdzie dzisiaj jest 
plac św. Floriana, stała pierw-
sza, drewniana remiza, z garażem 
i świetlicą. W okresie międzywoj-
nia jednostka dysponowała m.in. 

wozem z beczką na 600 l wody 
i  wozem konnym na  sikawkę 
dwucylindrową, co było dobrym 
wyposażeniem jak na tamte czasy. 

W czasie wojny i  okupacji 
działania jednostki były zniko-
me – i to jedyny taki okres w stu-
letniej historii. 10 kwietnia 1945 
roku na  walnym zgromadzeniu 
wznowiono działalność z  preze-
sem Zimnym na czele i od tej pory 
spotkania sprawozdawczo-wybor-
cze odbywają się regularnie co 
pięć lat.

Pierwszy samochód w  jedno-
stce pojawił się dopiero w  1993 
roku. Obecnie dysponuje ona 
średnim samochodem ratowni-
czo-gaśniczym marki Renault 

i lekkim pożarniczym Fiatem Du-
cato.

28 sierpnia 2004 roku jednostce 
został nadany sztandar, uroczyście 
przekazany podczas mszy świętej 
7 marca 2005 roku.

Obecnie funkcję prezesa peł-
ni Sebastian Dudziński, wicepre-
zesem jest Andrzej Kaźmierczak, 
naczelnikiem Tomasz Papiernik, 
zastępcą naczelnika Daniel Bie-
lecki. W  zarządzie są także: Ze-
non Syperek – skarbnik, Rado-
sław Jagiełło – gospodarz, Anna 
Dziemdziela – sekretarz, Roksa-
na Bielecka – sekretarz i Krzysz-
tof Siewiera – członek zarządu. 
Komisję rewizyjną tworzą: prze-
wodnicząca Joanna Papiernik 

oraz Sebastian Ambroziak i Piotr 
Dziemdziela.

Dwie odznaki związku 
i inne odznaczenia
Trudno wyobrazić sobie lepszą 

od  stulecia okazję do  wręczenia 
druhom honorowych odznaczeń. 
Te najważniejsze wręczali czło-
nek zarządu głównego Związ-
ku OSP RP Paweł Bejda, prezes 
honorowy zarządu powiatowe-
go Stanisław Bednarek, wicepre-
zes zarządu powiatowego i  zara-
zem prezes gminnego Karol Kroć  
oraz wójt Jarosław Papuga – także 
strażak ochotnik.

Najważniejsze z nich były Zło-
te Odznaki Związku OSP RW, 
wręczane zasadniczo dość rzad-
ko, dlatego warto zwrócić uwagę, 
że tu były wręczone aż dwie. 

Została tak uhonorowana cała 
jednostka OSP w Bednarach-Ko-
lonii, poprzez zamieszczenie jej 
na sztandarze, a  także indywidu-
alnie wieloletni prezes i  naczel-
nik Józef Pietrzak. On też zabrał 
na scenie głos w imieniu wszyst-
kich odznaczonych.

– W  miarę naszych możliwo-
ści, w  dalszym ciągu pracować 
będziemy w tej organizacji i słu-
żyć swoim wieloletnim doświad-
czeniem – zadeklarował.

Złotymi Medalami za  Zasługi 
Dla Pożarnictwa zostali uhonoro-
wani druhowie: Tomasz Papier-
nik, Marek Sekuła, Marcin Dura-

nowski, Andrzej Werle, Tadeusz 
Werle i Tadeusz Garczyński. Były 
też wręczane medale srebrne 
i brązowe oraz medale za wysłu-
gę lat.

– Jestem dumny z  naszej jed-
nostki i dumny z tak dostojnej jubi-
leuszowej chwili – mówił Andrzej 
Werle. – Jesteśmy zobowiązani 
względem tych wszystkich, którzy 
tworzyli tu historię straży, zawsze 
wierni hasłu: „Bogu na  chwałę, 
ludziom na ratunek”.

Cieszą nie tylko odznaczenia 
i  wyróżnienia dla najstarszych, 
najbardziej zasłużonych dru-
hów i  druhen, ale też dla anga-
żujących się w życie straży mło-
dzieży i dzieci – te dają nadzieję, 
że dzieło sześciu pokoleń straża-
ków z Bednar-Kolonii będzie kon-
tynuowane.

Święto całej 
społeczności
Po części oficjalnej można było 

na wesoło świętować stulecie, dla-
tego wystrzeliły korki od  szam-
panów i fajerwerki. Występy mu-
zyczne dały jeszcze orkiestra dęta 
z Bełchowa oraz Zespół Śpiewa-
czy Bednary. Gwiazdą wieczoru 
był natomiast Freddie Mercury, 
a  właściwie jego śpiewający so-
bowtór, który porwał publiczność 
w rytm najbardziej znanych prze-
bojów z repertuaru Queen. 

Dla mieszkańców był też grill, 
grochówka, zabawa z  DJ’em 
i inne festynowe atrakcje. Wszyst-
ko to było zorganizowane wspól-
nie z Kołem Gospodyń Wiejskich, 
które od  początku swojego po-
wstania wspiera jednostkę OSP. 
 Tomasz Matusiak

Poprzedni wójt gminy Nieborów Andrzej Werle otrzymuje gratulacje 
od swojego następcy Jarosława Papugi. Pomiędzy nimi Karol Kroć, 
który przewodzi zarządowi gminnemu OSP w gminie Nieborów. 
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Mocarzewo | Jaworowicz ujęta miłością

Pozytywna „Sprawa dla reportera” 
Znana z zajmowania się 
sprawami konfliktowymi 
dziennikarska Elżbieta 
Jaworowicz tym razem 
zaskoczyła widownię.

W ostatniej odsłonie swojego 
autorskiego programu „Sprawa 
dla reportera” na antenie TVP1, 
.... sierpnia, pokazała materiał po-
święcony siostrom zmartwych-
wstankom prowadzącym ośro-
dek dla osób niepełnosprawnych 
w Mocarzewie koło Sannik, któ-
rego emisja poruszyła nawet ją 
samą.

O siostrach nie tylko nakręco-
no program, ale trzy z nich: Elwi-
ra, Kamila i  Bernadetta gościły 
w  studiu „Sprawy dla reporte-
ra”. Eksperci powiedzieli o nich, 
że są wspaniałą „wizytówką Ko-
ścioła”. 

W materiale została pokaza-
na codzienna praca sióstr, któ-
re opiekują się dziećmi głęboko 
upośledzonymi i  porzuconymi 
przez rodziców. Zwrócono uwa-
gę, że historie podopiecznych by-
wają dramatyczne. „Jeden z nich 
w dzieciństwie był przywiązywa-
ny do budy dla psa. Innego po-
rzucono pod drzwiami ośrodka, 

a jego ubrania spakowano w wo-
rek na śmieci” – czytamy w opi-
sie odcinka. W programie siostry 
wspominają także historię maleń-
stwa, którego jedna z nich zosta-
ła opiekunem prawnym – dziec-
ko w wieku 4 lat ważyło jedynie 
7 kilogramów i bało się każdego 
dotyku. 

Prawo stanowi, że podopiecz-
ni mogą przebywać w  ośrodku 
tylko do  25. roku życia, potem 
muszą go opuścić. Zmiana miej-
sca zamieszkania jest dla chorych 
dzieci traumą, dlatego siostry 
zmartwychwstanki podjęły się 
trudnego dzieła budowy Domu 
Mocarzy, o którym wielokrotnie 
pisaliśmy na łamach NŁ. 

Siostra Kamila, zapytana 
o  chorobę jednej z  podopiecz-
nych, odpowiedziała, że „Pan 
Bóg się nie myli” i dziewczyn-
ka przyszła na świat, aby uczyć 
miłości. 

Jaworowicz była pod wraże-
niem tego, że siostry zakonne, 
mimo że żadna z nich na „Mo-
carza” nie wygląda, podjęły się 
ogromnego przedsięwzięcia. 
Koszt budowy Domu Mocarzy to 
około 25 milionów złotych, a za-
konnice zebrały już 12 mln zł. 

Za pośrednictwem Caritas Pol-
ska można wspierać budowę 
Domu Mocarzy, wysyłając SMS 
o treści Mocarze (koszt (2,46 zł 
z VAT) na numer 72052.  aa

KGW Chąśno | Sukces na Dożynkach Wojewódzkich

Panie z Chąśna na medal!
W niedzielę, 22 sierpnia, na te-

renie Szkoły Głównej Gospodar-
stwa Wiejskiego w Rogowie mia-
ły miejsce Dożynki Województwa 
Łódzkiego. 

Organizatorem wydarzenia był 
Grzegorz Schreiber, marszałek 
województwa łódzkiego, wspólnie 
z arcybiskupem Grzegorzem Ry-
siem, metropolitą łódzkim – z ra-
cji tego, że były to również Dożyn-
ki Diecezjalne.

Na wydarzeniu nie zabrakło 
strefy zabaw i  animacji, dostęp-
nych było dziesiątki wystawców, 
niezliczona ilość produktów re-

gionalnych i konkursy na wytraw-
ne, słodkie i wigilijne smaki łódz-
kiego, a także konkurs nieco inny, 
mianowicie na Najpiękniejszy 
Wieniec Dożynkowy Wojewódz-
twa Łódzkiego. To właśnie w tym 
konkursie panie z KWG Chąśno 
zajęły 2. miejsce! Nie ma co się 
dziwić, ich wieniec prezentował 
się znakomicie.

Za jego wykonanie w  dużej 
mierze odpowiedzialna jest Łu-
cja Sierota, przewodnicząca KGW 
Chąśno. To ona już w  czerwcu 
zbierała, a  następnie suszyła po-
trzebne do jego wykonania zioła, 

trawy, zboża czy też proso. Góra 
korony wieńca została wykonana 
zaś z  ziaren kukurydzy. Wielkie 
słowa uznania należą się także po-
zostałym paniom, które pomaga-
ły w pleceniu wieńca przez blisko 
tydzień. Były to Bożena Salamon, 
Bożena Kośmider, Krystyna Za-
brzeska, Agnieszka Zabost, Boże-
na Brodecka, Róża Kaźmierczak. 
Jak widać – było warto. Ich wie-
niec zajął 2. miejsce. Łucja Sierota 
powiedziała nam, że zupełnie się 
tego nie spodziewały. Z racji tego 
sukcesu budżet KGW zostanie za-
silony o 1.500 zł.   et 

Stary Waliszew | Festyn rodzinny przy szkole

Pożegnanie lata z promocją szczepień
Szczepienie i  promowanie 

szczepionek przeciwko Covid-19 
były głównym celem festynu zor-
ganizowanego 28 sierpnia w Sta-
rym Waliszewie (gmina Bielawy), 
na placu przy Zespole Szkolno-
-Przedszkolnym. Oprócz tego 
było też sporo zabawy i atrakcji.

W budynku szkoły przygoto-
wano punkt szczepień, za które-
go obsługę odpowiadała Funda-
cja Swoboda. Akcję prowadzono 
w ramach Narodowego Programu 
Szczepień, chętnym podawano 
szczepionkę Johnson&Johnson. 
Skorzystało z niego sześć osób, 
co organizatorzy uznali za sukces.  
– Trzeba zaznaczyć, że większość 
mieszkańców okolicy jest już 
zaszczepiona – zauważa Ceza-
ry Olejniczak ze Stowarzyszenia 
Rozwoju Wsi Waliszew i Okolic.

Na wszystkich czekał poczę-
stunek Koła Gospodyń Wiejskich, 
a na dzieci szereg atrakcji – dmu-
chane zamki, zjeżdżalnie, plac za-

baw i  zabawy animacyjne. Du-
żym zainteresowaniem cieszyła 
się sztuczna krowa, którą można 
było bez końca doić. Festyn był 
dobrą okazją do integracji dzieci, 
które od 1 września rozpoczynają 
uczęszczanie do przedszkola.

Strażacy z  Ochotniczej Straży 
Pożarnej w  Starym Waliszewie 
zaprezentowali nowy samochód 
marki Man, a także pokaz ratow-
nictwa medycznego. 

Słoneczny dzień przyciągnął 
na imprezę nie tylko osoby z są-
siednich wiosek, ale także rodzi-
ny z Głowna czy z Łodzi. 

Organizatorzy podjęli tak-
że decyzję, że podczas festynu 
będą wystawione puszki, do któ-
rych można było wrzucać datki 
dla Kacperka Skrzypczyńskie-
go, mieszkańca Sap, który pilnie 
potrzebuje funduszy na operację 
serca.  tm

Gągolin Południowy | Zdrowo i Aktywnie

Dobra zabawa, szczególnie dla najmłodszych
Po festynach w Kocierzewie 
Południowym i Łaguszewie, 
29 sierpnia trzecie takie 
wydarzenie w ramach 
projektu „Zdrowo 
i aktywnie” zostało 
zorganizowane przy szkole 
w Gągolinie Południowym.

Celem była oczywiście pro-
mocja aktywności fizycznej i ak-
tywnego trybu życia, jako spo-
sobu na zbudowanie odporności 
organizmu przed różnymi cho-
robami, w tym przed Covid-19. 
Ale liczyła się też po prostu do-
bra zabawa, szczególnie dla naj-
młodszych. 

Festyn rozpoczął występ Dzie-
cięcego Zespołu Ludowego „Ko-
cierzewiacy”, któremu przygry-
wała Kapela Szymona.

W drugiej części dzieci do ak-
tywnej zabawy zaprosili animato-

rzy z  Pogotowia Artystycznego, 
prowadzącego „olimpiadę spor-
tów dziwnych” (głównym pro-
wadzącym był Marcin Gałka-

-Walczykiewicz). Było też wiele 
innych atrakcji, głównie dla dzieci, 
ale też dla ich rodziców czy dziad-
ków.  tm

Kocierzew Płd. | Dożynki parafialne

W podzięce za plony
W niedzielę 29 sierpnia za te-

goroczne plony dziękowali Bogu 
wierni z parafii św. Wawrzyńca 
w  Kocierzewie Południowym. 
Uroczystości dożynkowe w  ko-

ściele rozpoczęły się w samo po-
łudnie.

Parafianie, zgodnie z  trady-
cją, przygotowywali dożynko-
we wieńce i  kosze z  darami.  

W tym roku zaszczyt przewodni-
czenia dożynkom miało sołectwo 
Różyce Stara Wieś i Zastruga. Za-
raz za krzyżem do kościoła wpro-
wadzana była praca z Różyc, która 
w zasadzie była ręcznie wykona-
ną makietą wiatraka z obejściem, 
z  figurką w  łowickim stroju lu-
dowym i ciągnikiem. Ale wieńce 
i kosze przygotowały też inne wsie 
współtworzące parafię. Za Ró-
życami swoje dzieła wnosili ko-
lejno: przedstawiciele Skowrody 
Północnej, Osieka, Jeziorka, Ko-
cierzewa Południowego, Wicia, 
Wejsc, Lipnic, Kocierzewa Pół-
nocnego i Różyc-Żurawieńca. 

– To jest tradycja, że co roku 
dziękujemy Bogu za płody rolne  
– mówili państwo Taraskowie 
z Lipnic, którzy nieśli kosz. – Nie 
jesteśmy autorami kosza, przygo-
towała go pani z  naszej parafii, 
nam natomiast przypadł zaszczyt 
wniesienia go, wraz z  dziećmi, 
do kościoła.   tmKorowód z wieńcami i koszami podczas wprowadzenia do kościoła. 
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Organizatorzy zorganizowanego w Starym Waliszewie pikniku. 
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KRozgrzewka przed „Olimpiadą dziwnych sportów” z Pogotowiem 
Artystycznym. 
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Panie z Chąśna ze swoim nagrodzonym wieńcem.
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Od lewej siostry: Bernadetta (dyrektor ośrodka), Kamila i Elwira.
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ŁAS zaprasza | O diecie i aktywności

Żyj zdrowo i bądź w formie
Jak to zrobić – podpowie-

dzą specjaliści. Łowicka Aka-
demia Sportu razem ze Szko-
łą Rodzenia Planeta Rodzina i 
dietetykiem Eweliną Wojtysiak 
organizują w  najbliższą sobotę  
(4 września) w  godz. od 10:00 
do 13:00 w  sali ŁAS przy ul. 
Starzyńskiego 1 w  Łowiczu 

warsztaty i prelekcję na temat 
zdrowego odżywiania. 

– Zapraszamy całe rodziny, 
aby dowiedzieć się jak prawidło-
wo ułożyć dietę dla dziecka – za-
powiada prezes akademii Kamil 
Sobol. O tym, jak zdrowo się od-
żywiać opowie dietetyk Ewelina 
Wojtysiak. Będzie też można do-

wiedzieć się, jak w prosty sposób 
przygotować zdrowie i odżywcze 
śniadanie. 

Instruktorzy ŁAS będą prze-
konywać, że aktywność fizyczna  
i pasja to pierwszy poziom do 
zdrowia i życiowej energii. Pod-
czas wydarzenia, dyplomowana 
pielęgniarka i położna Joanna Ku-
cińska opowie o projekcie Szko-
ła Rodzenia „Planeta Rodzina”. 
Chętni będą mogli sprawdzić po-
ziom cukru i skład ciała.  aa
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Łowicz | Związek Międzygminny Bzura

Albo miliony z Polskiego Ładu, albo spółka
Kilkunastu samorządowców reprezentujących 
członków Związku Międzygminnego Bzura wzięło 
udział w spotkaniu zorganizowanym w miniony 
wtorek, 24 sierpnia. Jednym z tematów spotkania była 
propozycja zarządu dotycząca utworzenia spółki.

Z wójtów z powiatu łowickie-
go obecni byli na nim: Sylwester 
Kubiński – wójt gminy Bielawy, 
Andrzej Barylski – wójt gminy 
Łowicz oraz Dariusz Reczulski  
– wójt gminy Chąśno. 

Jak nam powiedział prezes 
„Bzury”, Ryszard Nowakowski, 
utworzenie spółki to rozwiązanie 
alternatywne, które będzie roz-
ważane, jeśli związkowi nie uda 
się pozyskać dotacji na  budowę 

Zakładu Zagospodarowania Od-
padów w  Piaskach Bankowych 
z  Programu Inwestycji Strate-
gicznych (Polski Ład). Zwią-
zek złożył wniosek na  76 mln 
zł na  budowę zakładu, którego 
koszt, bez kwatery składowania 
– która również będzie musiała 
powstać – szacowany jest na 80 
mln zł. 

Jeśli tak dużą dotację uda się 
pozyskać, to ZM będzie realizo-
wał inwestycję jako samorządo-

wą. Jeśli tych pieniędzy nie bę-
dzie, planowane jest powołanie 
spółki z  ograniczoną odpowie-
dzialnością, a  następnie w  try-
bie publicznym – bo do takiego 
zobowiązane są jednostki samo-
rządu terytorialnego – poszu-
kiwanie partnera, który zaan-
gażuje swój kapitał w  budowę 
zakładu. 

Ryszard Nowakowski podkre-
śla, że w zapisach umowy zwią-
zek na  pewno musiałby dobrze 

zabezpieczyć interes samorzą-
dów, stąd będzie chciał zastrzec 
w  statucie spółki, aby wszyst-
kie strategiczne decyzje zapa-
dały jednogłośnie, w  obecno-
ści wszystkich członków spółki.  
Do takich decyzji zaliczyć na-
leży np. podwyższenie kapita-
łu spółki czy zmiany w  jej or-
ganach, np. zarządzie i  radzie 
nadzorczej. 

Założenie jest też takie,  
że ZM Bzura nie będzie wno-
sił do  spółki swojego majątku 
w postaci aportu, ale pozostanie 
jego właścicielem, a  spółce bę-
dzie go dzierżawił na  określo-

nych zasadach, za co spółka bę-
dzie mu płacić. 

We wtorkowym spotkaniu 
udział wziął mec. Jędrzej Bujny 
z  Poznania, który przedstawiał 
wójtom i  burmistrzom nowe 
przepisy związane z gospodarką 
odpadami, jakie wejdą w  życie 
od 1 stycznia 2022 roku. Znowe-
lizowana ustawa o  utrzymaniu 
czystości i porządku w gminach 
nakłada na  samorządy kolejne 
obowiązki i, co za tym idzie, ro-
śnie obawa, że gospodarka od-
padami będzie dla mieszkańców 
i  samorządów coraz większym 
obciążeniem finansowym.  mwk

Łowicz | OSP ma nowy samochód

Usuną złamane konary, będą gasić na wysokościach i uratują ludzi
Druhowie z jednostki Ochotniczej Straży Pożarnej w Łowiczu od piątku  
20 sierpnia stali się właścicielami nowego specjalistycznego wozu  
– drabiny z podestem, który może być wyniesiony na wysokość 30 m.

Prezes OSP Łowicz Kazimierz 
Grocholewicz powiedział nam, 
że zakup pojazdu to wyjście stra-
żaków naprzeciw zmieniającej 
się w ostatnich latach strukturze 
podejmowanych interwencji. 

– Coraz części wyjeżdżamy 
nie do  pożarów, ale np. skut-
ków silnych wichur, połama-
nych drzew, wiszących w koro-
nach drzew konarów i wszystko 
wskazuje, że ilość tego rodza-
ju zdarzeń będzie się utrzymy-
wać – powiedział nam, podając 
jako przykład kilkudniowe za-

angażowanie straży w  usuwa-
nie skutków nawałnicy, która  
nad miastem i  powiatem prze-
szła w połowie lipca. 

Zakupiony pojazd, choć nie 
jest wyposażony w  zginające 
się ramię, nadaje się do prowa-
dzenia tego typu akcji. Prezes 
przekonuje, że spisuje się lepiej 
niż posiadany od lat prezes OSP 
Łowicz podnośnik hydrauliczny 
z  koszem na  podwoziu samo-
chodu Star. Łatwiej się nim ope-
ruje i jest dokładniejszy. Oprócz 
tego ma wiele zalet, których nie 

ma Star, np. drabina umożli-
wi w  sytuacji zagrożenia życia 
ewakuację ludzi z  najwyższego 
piętra niemal każdego budynku 
mieszkalnego w  Łowiczu, nie 
będzie więc potrzeby zmiany 
wysokości podestu, znajdujące-
go się na jej końcu. Będzie moż-
na nie tylko ewakuować ludzi ale 
w tym samym czasie, bez prze-
rwy, prowadzić akcję gaśniczą, 
np. mieszkania. 

Oprócz tego samochód jest 
wyposażony w  specjalistyczne 
nosze, na których można ułożyć 

i  przypiąć poszkodowaną osobę 
i  bezpiecznie przetransportować 
ją po drabinie na z góry na dół.

Prezes Grocholewicz powie-
dział nam, że samochód nie jest 
nowy, ma ponad 20 lat, wcześniej 
służył w  jednej z  ochotniczych 
jednostek w Niemczech, lecz jest 
utrzymany we wzorowym stanie. 
Licznik pokazuje w nim udoku-
mentowane w  książkach serwi-
sowych przejechane 17 tys. km, 
podest natomiast przepracował 
tylko tysiąc godzin. Prezes, py-
tany o  przyszłość Stara, powie-
dział nam, że aktualnie jednostka 
nie ma planu aby sprzedawać ten 
pojazd, jest on w dobrym stanie 
i  stale wykorzystywany do  pro-
wadzonych akcji.  tb

Samochód nie jest nowy, ma ponad 20 lat, lecz jest utrzymany  
we wzorowym stanie.
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WSPOMNIENIA | POZOSTANĄ W NASZEJ PAMIĘCI

Do końca swoich dni 
zachował jasny umysł. 
Był osobą powszechnie 
w Bratoszewicach znaną, 
szanowaną oraz lubianą. 
Wielką wartością dla 
wszystkich była możliwość 
porozmawiania z nim, 
wspominania dawnych 
czasów. To był bardzo 
ciepły i bardzo mądry 
człowiek. 

  � Antoni Pakulski 
(1917–2021)

Okruchy życia
ODESZLI OD NAS | 11.08.2021–29.08.2021

 11 sierpnia: 
Lubomir Gołębiowski, l.46; 
Wojciech Sobański, l.72; 
Helena Kucharek, l.62; 
Ryszard Rosa, l.78.

 12 sierpnia: 
Lyudvig Garayan, l.74; 
Lech Stefanek, l.68.

 13 sierpnia: 
Józef Kopania, l.76.

 14 sierpnia: 
Kazimierz Antczak, l.49.

 15 sierpnia: 
Marianna Sieczkowska, l.82; 
Stanisław Kunka, l.78; 
Bogdan Florczyński, l.68; 
Teresa Czarnota, l.73; 
Marianna Plichta, l.72; 
Stanisław Lewiński, l.69.

 16 sierpnia: Franciszek 
Hanuszkiewicz, l.75; 

Marian Ogrodowczyk, l.69.
 17 sierpnia: 

Stanisław Kosiński, l.96.
 18 sierpnia: 

Wacław Kosowski, l.54.
 20 sierpnia: 

Mirosław Szrajbrowski, l.68; 
Jerzy Czubiński l.63.

 21 sierpnia: 
Jan Sieczkowski, l.82, Łowicz.

 22 sierpnia: 
Jan Krupiński, l.83; 
Zofia Kołaczyńska, l.81; 
Wanda Funk, l.88.

 24 sierpnia: 
Helena Kotus, l.84.

 26 sierpnia: 
Władysław Muszyński, l.94.

 29 sierpnia: 
Marian Marszałek, l.87; 
Piotr Wysocki, l.36.

REKLAMA

Antoni Pakulski (1917–2021) 
Antoniemu Pakulskiemu z Bratoszewic nie było dane dożyć 105. urodzin. 
Zmarł w sobotę, 3 lipca, niecałe trzy miesiące po swoich 104. urodzinach. 
Pan Antoni był najstarszym mieszkańcem swojej rodzinnej miejscowości, 
ale również i najstarszym mieszkańcem gminy Stryków oraz jednym z najstarszych 
ludzi w Polsce. – Cały czas miał jasny umysł, wielką wartością była możliwość 
porozmawiania z nim. To był bardzo ciepły i bardzo mądry człowiek – wspominają 
mieszkańcy Bratoszewic w gminie Stryków. Pan Antoni był bowiem osobą 
powszechnie w Bratoszewicach znaną, szanowaną i lubianą. Od zawsze i do końca.

– 11 maja tego roku wspól-
nie świętowaliśmy Jego 104. uro-
dziny. Był to człowiek, który try-
skał radością i optymizmem. Jego 
przepis na długowieczność był 
prosty: „być dobrym dla ludzi”. 
I takim Pan Antoni, takim pozo-
stanie w naszej pamięci i naszych 
sercach. Rodzinie składamy wyra-
zy współczucia – wspominał cał-
kiem przecież niedawną uroczy-
stość oraz pana Antoniego sołtys 
Bratoszewic Damian Drzewiecki. 

W skromnej – z uwagi na obo-
wiązujące wtedy ograniczenia 
związane z pandemią – majowej 
urodzinowej uroczystości w  Bra-
toszewicach uczestniczyliśmy 
również i my.

Co ciekawe, już przy drzwiach 
niedużego domku jednorodzin-
nego w  Bratoszewicach powitał 
nas wtedy nie kto inny jak sam 
pan Antoni. Wspominamy, że był 
wtedy pełen werwy, uśmiechnię-
ty oraz zadowolony z wizyty go-
ści, w tym delegacji z gminy Stry-
ków oraz reprezentującego wieś 
sołtysa. Trzeba przyznać, że by-
liśmy wtedy zaskoczeni nie tylko 
pogodą ducha pana Antoniego, 
ale też jasnością jego 104-letnie-
go umysłu oraz – jak na taki wiek 
– sprawnością fi zyczną. Wiado-
mo, ze zdrowiem było już różnie. 

Pan Antoni żałował między in-
nymi, że nie może wychodzić sa-
memu na dłuższe spacery po Bra-

toszewicach, czasami narzekał 
na słabnący słuch – ale aparatu 
słuchowego nie chciał używać. 
Mimo sędziwego wieku, humor 
ciągle mu dopisywał i  żartował 
z gośćmi, którzy go odwiedzili. 

Pan Antoni urodził się 11 maja 
1917 roku w Bratoszewicach, był 
synem Józefy i  Szczepana. Był 
jednym z  ośmiorga rodzeństwa: 
miał 5 braci i  3 siostry. Obecnie 
nie żyje już żadna z  jego sióstr 
ani  braci. Zmarli jeszcze przed 
tym, jak odszedł pan Antoni, choć 
wcale nie był on spośród rodzeń-
stwa najmłodszy. 

– Najpierw urodził się Stani-
sław, potem Franciszek, Józef, 
później ja, Janek i  siostry Ma-
rianna, Bronisława i  Władysła-
wa – wspominał w  rozmowie 
z nami podczas swoich 104. uro-
dzin. Uczył się w szkole w Bra-
toszewicach (skończył szkołę już 
jako osoba dorosła) i w tej miej-

scowości spędził praktycznie całe 
swoje życie. – Był bardzo do-
brym uczniem. Najlepszym chy-
ba z języka polskiego – tak nam 
mówił. Do tej pory, jak przyjdzie 
mu coś napisać czy też chociaż-
by podpisać się, to pięknie kali-
grafuje – opowiadała nam córka 
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pana Antoniego, opiekująca się 
nim do ostatnich dni, Helena Ry-
barczyk. 

Pan Antoni wychował wraz 
z żoną Zofią, która nie żyje od 15 
lat (zmarła mając lat 86), tro-
je dzieci. Najstarszy syn, Kazi-
mierz, już nie żyje od 23 lat, zmarł 
w wieku 53 lat. Kolejny syn – Eu-
geniusz – też już nie żyje (dożył 
63 lat, zmarł w  ubiegłym roku). 
W sędziwym wieku panem Anto-
nim opiekowała się 72-letnia cór-
ka Helena oraz opiekunka: pani 
Barbara Śliwkiewicz. 

Pan Antoni doczekał się wnu-
czek i wnuków, prawnuków, a na-
wet praprawnuków. Tych pierw-
szych miał czworo: Beata i  Iza 
były córkami Kazimierza, syn Eu-
geniusz nie miał dzieci, zaś wnu-
kowie Mariusz i Jarosław to dzie-
ci córki pana Antoniego, czyli 
Heleny. Prawnuków miał pięcio-
ro (Julia, Jakub, Wojciech, Kaja 
i Oskar). Praprawnuków doczekał 
zaś 3: Szymon ma obecnie 14 lat, 
Marysia – 7 lat, a Nina – 3 lata. 

Przed wojną pan Antoni praco-
wał najpierw u hrabiego Kazimie-
rza Rzewuskiego. Był stajennym 
oraz stangretem w majątku w Bra-
toszewicach. Był osobą pracowi-
tą i szybko zdobył zaufanie u hra-
biostwa. Jeździł bryczką z hrabią 
i jego rodziną na przykład do War-
szawy i do majątku w Bedoniu za 
Brzezinami. 

Pan Antoni w  rozmowach ro-
dzinnych oraz podczas swoich 
104. urodzin bardzo dobrze wspo-
minał tamte czasy. Z szacunkiem 
wypowiadał się też o Rzewuskich: 
– To był bardzo dobry człowiek – 
mówił o  hrabim Kazimierzu. – 
Hrabina też była dobra, czasami 
zapraszała dzieci ze wsi na obiady 
– wspominał. Pan Antoni bywał 
też w  pałacu w  Bratoszewicach, 
który został wzniesiony z rozma-
chem w latach 1921-1922. 

To właśnie w majątku w Bra-
toszewicach pan Antoni poznał 
się też ze swoja późniejszą żoną 
Zofią. Pochodziła ona z nieodle-
głych Nagawek. Pani Zofia przy-
szła do Bratoszewic do pracy. Gdy 
Antoni i Zofia wzięli ślub, otrzy-
mali prezent od  hrabiostwa: sty-
lowy kwietnik oraz drewnianą 
szafkę. Była to dla nich taka waż-
na pamiątka, że przechowali ją 
do końca swych dni. Jeszcze nie-
dawno obydwa sprzęty cieszyły 
oko w domku w Bratoszewicach. 

Majątek w  Bratoszewicach, 
o którym wspominał pan Antoni, 
był letnią siedzibą Rzewuskich, 
którzy na stałe przecież mieszka-
li w  Warszawie. Majątek wszedł 
w posiadanie rodziny Rzewuskich 
w 1900 roku jako posag, gdy Wa-
cław Rzewuski ożenił się ze Ste-
fanią z  domu Lemańską i  nabył 
do niego formalne prawo. Po jego 
śmierci majątek przeszedł w po-
siadanie jego syna i fundatora pa-
łacu – Kazimierza Rzewuskiego. 

Ziemiańska epoka bezpow-
rotnie minęła w  wyniku działań 
okupantów w  czasie wojny oraz 
nowej rzeczywistości po jej za-
kończeniu. Dla Rzewuskich ozna-
czało to utratę bratoszewickiego 

majątku, który w części rozparce-
lowano, a w pałacu ulokowało się 
Państwowe Gospodarstwo Rol-
ne, w którym odnalazł się i  roz-
począł pracę pan Antoni. Został 
brygadzistą polowym. Nazwy go-
spodarstwa rolnego w  Bratosze-
wicach, w  którym pracował pan 
Antoni, na przestrzeni lat zmie-
niały się, obecnie jest to Łódz-
ki Ośrodek Doradztwa Rolnicze-
go z  siedzibą w Bratoszewicach. 
– Miałem tylu dyrektorów i kie-
rowników, że nie pamiętam ilu, 
ale pracy nauczyłem się u hrabie-
go – wspominał podczas swoich 
104. urodzin. 

Na emeryturę pan Antoni 
przeszedł w  1979 roku. Co cie-
kawe, pan Antoni samemu po-
dał nam tę datę podczas rozmo-
wy w  maju i  wcale nie musiał 
się zbyt długo zastanawiać. Cór-
ka z zadowoleniem potwierdziła.  
– Wódki nigdy nie nadużywa-
łem, papierosów nie paliłem, 
to i  zdrowie jakoś jeszcze służy  
– mówił jubilat. – Przeżyłem tyle 
lat, bo żyję dobrze ze wszystkimi 
ludźmi i mnie wszyscy znają. Taki 
sposób na długowieczność – mó-
wił. – No i jeszcze spacery lubię, 
ale nie takie na wózku, tylko na 
własnych nogach. Ostatnio słabiej 
mi się chodzi, ale jeszcze daję radę 
– mówił. Niedługo później jednak 
podupadł na zdrowiu. 

Mimo że pan Antoni od mło-
dych lat związany był z  rolnic-
twem, zresztą tak samo, jak na 
początku małżeństwa jego żona 
Zofia (później zajmowała się do-
mem, a  pan Antoni pracował 
w  majątku, później PGR-rze), 
małżonkowie nie mieli własne-
go gospodarstwa. Uprawiali tylko 
przydomowy ogródek na własne 
potrzeby. Pan Antoni dbał o nie-
go w  sposób szczególny: można 
rzec, że było to jego oczko w gło-
wie. Bardzo lubił porządek oraz 
chętnie wykonywał drobne prace 
przydomowe i w ogródku. 

– Kiedyś wyszliśmy na po-
dwórko, a  pan Antoni mówi 
do  mnie: idź tak do  domu po-
siedź, a  ja sobie tutaj pochodzę  
– opowiadała nam opiekunka, 
pani Barbara. Mówiła o sytuacji, 
kiedy pan Antoni miał już ponad 
100 lat: – Wystarczyło, że się od-
wróciłam, a  on już był schylony 
i  wyrywał chwasty z  trawnika, 
a przecież to już nie wiek na takie 
schylanie się – wspominała. Pan 
Antoni pozostanie w pamięci ro-
dziny i znajomych jako osoba bar-
dzo ciepła i pracowita.  mak 

Miałem 
tylu dyrektorów 
i kierowników,  
że nie pamiętam ilu, 
ale pracy nauczyłem 
się u hrabiego. 

– wspominał,  
gdy kończył 104 lata

Gmina Domaniewice | UKS Błyskawica zaprasza na bal 

25-lecie klubu pod znakiem balu charytatywnego
Zbliża się bal z okazji 25-lecia powstania klubu UKS Błyskawica Domaniewice, 
którego wychowankiem jest między innymi mistrz olimpijski Zbigniew Bródka. 
Odbędzie się on w piątek, 10 września, w salach Gminnego Ośrodka Kultury 
w Domaniewicach i będzie miał formułę balu charytatywnego, z którego dochód 
będzie przeznaczony na leczenie 7-letniego Kacperka Skrzypczyńskiego z Sap, 
który jest chory na serce i wymaga arcykosztownego leczenia operacyjnego. 

O zbiórkach dla Kacperka pi-
saliśmy na naszych łamach wie-
lokrotnie. 

Liczba wolnych miejsc, a  tych 
organizatorzy przygotowali nie-
co ponad 100, szybko się kurczy, 
więc jeśli ktoś chciałby wziąć 
udział w  balu, powinien pospie-
szyć się i  jak najszybciej doko-
nać zgłoszenia. Formuła balu 
jest otwarta. Jest on skierowa-
ny przede wszystkim do byłych  
i obecnych zawodników UKS Bły-
skawica, ale również i do wszyst-
kich zainteresowanych. – Przyję-
liśmy formułę, że bal jest otwarty, 
a bilety kosztują 150 złotych i są 
w  formie cegiełki dla Kacperka 
– powiedział nam koordynujący 
przygotowania, wespół ze Zbi-
gniewem Bródką, były zawodnik 
Błyskawicy Rafał Wróbel. Obec-
nie jest on strażakiem w komen-
dzie PSP w  Warszawie, a  przed 
laty w Błyskawicy „specjalizował 
się” w biegach przełajowych. 

Klub przygotowuje również 
prezentację zdjęć i stąd też apel do 
osób związanych z UKS Błyska-
wica: jeśli macie jakieś ciekawe 
zdjęcia, podzielcie się nimi z or-
ganizatorami! Wszystkie osoby, 
które chciałyby się podzielić zdję-
ciami, zwłaszcza z pierwszych lat 
funkcjonowania klubu, proszone 
są o przesłanie ich do 5 września 
na adres blyskawica25lat@gma-
il.com. – Chcemy stworzyć pre-
zentację, opowiedzieć o  historii 
i  ubarwić tę opowieść zdjęciami 
– powiedział nam trener Mieczy-
sław Szymajda, związany z UKS 
Błyskawica od początku jego ist-
nienia. Jak się dowiedzieliśmy,  
do poniedziałku, 30 sierpnia, na-
desłanych zostało blisko 80 zdjęć. 
Ponadto część osób deklarowa-
ła, że przywiezie zdjęcia ze sobą.  
Oj, będzie co wspominać! 

Kogo można spodziewać się  
na uroczystości? Na pewno bę-
dzie mistrz olimpijski Zbigniew 

Bródka oraz wielu medalistów 
mistrzostw Polski w łyżwiarstwie  
i lekkoatletyce. Zaproszeni też 
będą m.in. przedstawiciele okrę-
gowych związków lekkiej atletyki 
i łyżwiarstwa szybkiego. 

– Szacuję, że w klubie trenowa-
ło przez te lata nawet około 750 
zawodników. Wiadomo, że część 
tylko chwilę, część z  mniejszy-
mi sukcesami, inni z większymi. 
Cenimy wszystkich i zapraszamy  
– powiedział nam trener Szymaj-
da. – Jest duże zainteresowanie 
i obawiam się, że wolne miejsca 
skończą się w najbliższych dniach 
– dodaje Rafał Wróbel. 

Mieczysław Szymajda, któ-
ry jest też Łowiczaninem Roku, 
szkolił i  wychowywał setki mło-
dych ludzi, zaprawiając ich  
do rywalizacji w  kilku dyscy-
plinach lekkoatletycznych oraz 
w łyżwiarstwie szybkim. Docho-
wał się wielu mistrzów Polski i na-
wet jednego mistrza olimpijskie-

go. I szkoli charaktery, ucząc cenić 
wysiłek i konsekwencję.

Jaki jest program spotkania? 
Na tę chwilę wiadomo, że oprócz 
rysu historycznego i  części ofi-
cjalnej, będzie też uroczysta ko-
lacja z okolicznościowym tortem 
oraz zabawa przy muzyce. Wcze-
śniej zostanie podsumowany pro-
jekt „Międzyregionalne wędrów-
ki z tańcem, śpiewem i muzyką”, 
w  którym brali udział tancerze 
z Kaliny. Do Domaniewic przy-
jedzie z rewizytą co najmniej kil-
ka osób z  zespołów tanecznych 
z  województwa świętokrzyskie-
go. 

Zaplanowany jest też specjal-
ny występ mistrza olimpijskiego 
Zbigniewa Bródki. 

– Postanowiliśmy, że nie bę-
dziemy zdradzać co to będzie  
za występ, żeby wzbudzić jesz-
cze większe zainteresowanie. 
Zbyszek to osoba o  wielu talen-
tach. Powiem tylko tyle, że bę-
dzie on poprzedzał wspomnienia 
z  25-lecia istnienia i  prezentację 
archiwalnych zdjęć – powiedział 
nam Rafał Wróbel. 

Rezerwacji miejsc na bal moż-
na dokonywać pod numerem te-
lefonu 604-424-427 oraz poprzez 
e-mail, który podawaliśmy powy-
żej.  mak 

Łowicz | Odszedł ceniony nauczyciel

Nie żyje Piotr Wysocki 
Piotr Wysocki, ceniony nauczy-

ciel historii w Szkole Podstawowej 
nr 7 i autor wielu publikacji histo-
rycznych o  tematyce związanej 
z Łowiczem, zmarł w niedzielę 29 
sierpnia, w  otoczeniu najbliższej 
rodziny i kapłana. Miał 36 lat. 

Uroczystości pogrzebowe od-
były się 1 września, w dniu rozpo-
częcia roku szkolnego. 

Wiadomość o  śmierci histo-
ryka poruszyła całą społeczność 
szkolną i mieszkańców Łowicza. 
– Serce ściska – powiedziała nam 
osoba, która dobrze go znała. – To 
wielka strata dla szkoły, ale i całe-
go Łowicza – dodała w kontekście 
publikacji historycznych jego au-
torstwa. 

W rozstrzygniętym w  2019 r. 
konkursie na najlepszą pracę dy-
plomową o  tematyce związanej 
z  Łowiczem, władze miasta na-
grodziły Piotra Wysockiego I 
nagrodą za pracę doktorską pt. 
„Rosjanie w  miastach guber-
ni warszawskiej w  latach 1864-
1915”. Wysocki był znawcą dzie-
jów Polski, a  także po prostu 
polskim patriotą. Był lubiany 
przez młodzież.

Prezes Stowarzyszenia Histo-
rycznego im. 10 PP w  Łowiczu 
Piotr Marciniak powiedział nam, 
że Piotr Wysocki był bardzo ak-
tywny w  stowarzyszeniu. Wraz 
z  Janem Rucińskim zainicjował 
akcje porządkowe na cmentarzu 

prawosławnym w Łowiczu. Zda-
niem prezesa „Dziesiątaków”, po-
dejście Piotra Wysockiego do hi-
storii i religii pełne było szacunku 
dla innych wyznań. Odegrał rów-
nież dużą rolę w tworzeniu „Re-
tro Ligi” i jako jeden z pierwszych 
występował w rozgrywkach. 

Wspomnienie o  Jego osobie 
zamieścimy w  jednym z najbliż-
szych numerów NŁ.  red

Sanniki | Apel o pomoc

Zbierają na odbudowę domu
W wyniku nawałnicy, jaka 

przeszła nad okolicą 14 lipca, trzy-
osobowa rodzina z Sannik straciła 
dach nad głową. Ich dom nie na-
daje się do zamieszkania, a koszty 
jego remontu są bardzo duże. Trwa 
internetowa zbiórka na ten cel. 

Agnieszka Olkowicz od 17 lat 
pracuje w Zespole Szkół i Placó-
wek Specjalnych w Mocarzewie, 
gdzie jest wychowawcą. Jej co-
dzienna praca polega na zajmo-

waniu się dziećmi niepełnospraw-
nymi. W wyniku nawałnicy, pani 
Agnieszka z  rodziną znaleźli się 
w sytuacji, w której to oni potrze-
bują pomocy. 

Wichura poważnie uszkodzi-
ła dom, w którym pani Agniesz-
ka mieszka z mężem i córką, któ-
ra właśnie rozpoczyna naukę w 8 
klasie. Silny wiatr zerwał połowę 
dachu, uszkodził drugą część i na-
ruszył konstrukcję drewnianą da-

chu, a  także ścian szczytowych. 
Padający w  tym czasie deszcz 
spowodował zalanie pomieszczeń 
mieszkalnych. Obecnie dom nie 
nadaje się do zamieszkania, a pani 
Agnieszka z  córką musiała wy-
prowadzić się do rodziców miesz-
kających w  Wólce Wysokiej. Jej 
mąż jest kierowcą międzynarodo-
wym, dlatego wyjechał w trasę. 

Rodzina chciałaby wrócić do 
swojego domu. Niestety przyzna-
na pomoc doraźna w wysokości 6 
tys. zł jest niewystarczająca na po-
krycie kosztów remontu. Rodzina 
składała także inne wnioski o po-

moc, ale one wciąż czekają na roz-
patrzenie. Z pomocą pospieszyła 
siostra pani Agnieszki, która zało-
żyła internetową zbiórkę na stro-
nie Zrzutka.pl. Znajdziecie ją tam 
– jeśli zechcecie pomóc.  aa

Złaków Kościelny 
Tradycja zostanie 
zachowana

Parafia w  Złakowie Kościel-
nym zmienia formułę parafial-
nych dożynek. Przed epidemią 
podczas dożynek święcono w ko-
ściele 5-6 wieńców, w ubiegłym 
roku zrezygnowano z  dożynek. 
Od tego roku ksiądz proboszcz 
Piotr Jankowski po rozmowie 
z Radą Parafialną ustalił, że sko-
ro wieńce często nie są robione 
przez parafian, ale kupowane, 
wystarczy, gdy w roku święcony 
będzie jeden. 

W  tym roku przyniosą go do 
kościoła na mszę św. w najbliż-
szą niedzielę 5 września o godz. 
12.00 mieszkańcy Karsznic Du-
żych i Małych.  mwk 

Piotr Wysocki
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Ogłoszenia

 PUNKTY PRZYJMOWANIA OGŁOSZEŃ DROBNYCH DO „NOWEGO ŁOWICZANINA”: BIURO OGŁOSZEŃ ŁOWICZ,  UL. PIJARSKA 3A; BEDNARY , SKLEP P. PAPIERNIK 24A; BOBROWNIKI 27 , SKLEP P. PACLER;  
BOLIMÓW, UL. FARNA 1 SKLEP „EWA”, P. PAPIERNIK; DOMANIEWICE, UL. GŁÓWNA 26, SKLEP P. JAKUBIAK; GĄGOLIN POŁUDNIOWY, SKLEP „KOS”; IŁÓW: PL. RYNEK STAROMIEJSKI 21; SKLEP P. PAPIEROWSKIEGO; KOCIERZEW PÓŁNOCNY: 
SKLEP „NA PÓŁNOCNYM” KURABKA 17A, SKLEP P. TOPOLSKIEJ; ŁOWICZ, OS. BRATKOWICE, KIOSK LOTTO; ŁYSZKOWICE, SKLEP „DUET”, UL. GMINNA 6; NIEBORÓW, AL. LEGIONÓW POLSKICH 18, SKLEP P. FIGATA; NOWA SUCHA 22, SKLEP P. 
SIEWIERY; OSMOLIN: UL. RYNEK 2, SKLEP P. SERWACH; UL. RYNEK 19, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY; PSZCZONÓW 147, SKLEP P. LIPIŃSKIEGO; SANNIKI, UL. WARSZAWSKA 183, SKLEP P. OLKOWICZ; SOBOTA, PL. ZAWISZY CZARNEGO 
12, SKLEP P. BIŃCZAK; STACHLEW 113A, SKLEP P. WIERZBICKIEJ; STARY DĘBSK 6A, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY; ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY AGATKA;  ZAWADY 67, SKLEP P. SOKALSKIEJ; ZŁAKÓW 
BOROWY 139A, SKLEP P. PIECKI;

„WIEŚCI Z GŁOWNA I STRYKOWA”: BIURO OGŁOSZEŃ GŁOWNO, UL. ŁOWICKA 40; GŁOWNO, UL. BIELAWSKA 3, SKLEP WIELOBRANŻOWY; DMOSIN 1: PIEKARNIA BOŻENA, KRZESZEWSKA; STRYKÓW: STARY RYNEK 1;  UL. CMENTARNA 12.

„NOWY ŁOWICZANIN” WYDANIE DLA ŻYCHLINA I OKOLIC”: BEDLNO 28 SKLEP MINI-MAG; DOBRZELIN SKLEP „MAGDA”, UL. WŁ. JAGIEŁŁY; PACYNA, UL. TOWAROWA 4, SKLEP P. M. DURKI; PLECKA DĄBROWA, SKLEP „MONIKA”;  
PODCZACHY 16, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY; ŚLESZYN, UL. GÓRNA 5, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY AGATKA; ŻYCHLIN, UL. 29 LISTOPADA 28, SKLEP SPOŻYWCZO-PRZEMYSŁOWY.

WYDAWCA I REDAKCJA NIE PONOSZĄ ODPOWIEDZIALNOŚCI ZA TREŚĆ OGŁOSZEŃ I REKLAM OPUBLIKOWANYCH ZGODNIE Z ART. 36 USTAWY  Z DNIA 26.01.1984 R. „PRAWO PRASOWE”

samochodowe

kupno
 �Kupię samochód cały, uszkodzony, 

tel. 793-390-074.

 �Złomowanie pojazdów– 
każdy zarejestrowany. Odbiór. 
Zaświadczenia. Rząśno 13. 99-440 
Zduny, tel. 602-123-360.

 �Subiekt Nieborów Auto-
kasacja, sprzedaż części, 
tel. (46) 838-55-41.

sprzedaż
 �BMW 318i, 2003r., czarny metalik, 

klimatyzacja, 150.000km, stan 
rewelacyjny, tel. 513-375-786.

 �CC 700, 1998 rok, 110.000 km, 
dobry stan, tel. 503-728-275.

 �CITROËN C3 Picasso diesel,  
2013 rok, tel. 533-667-939.

 �DAEWOO Lanos, 1.5 +gaz, 
2001rok, tel. 606-348-077.

 �FIAT Grande Punto, 1.4, 2007r., 
5-drzwiowy, atrakcyjna cena, 
tel. 604-706-309.

 �FIAT Panda, 2004 rok, gaz, 
tel. 533-667-939.

 �FIAT Seicento, 900, 2001rok, 
tel. 606-348-077.

 �MERCEDES c Klasa, 2,2cdi, 2007r, 
bogate wyposażenie, możliwość 
zamiany (tańszy), tel. 513-375-786.

 �NISSAN Qashqai, 1.6 benzyna/
gaz, 2007/08 rok, czarny metalik (w 
rozliczeniu mogę przyjąć mniejszy), 
tel. 513-329-718.

 �OPEL Astra G, 1,7 diesel 
75KM, 2002 rok, 229500 km, 
tel. 696-385-646.

 �OPEL Corsa, 2006r, stan bdb, 
tel. 603-422-507.

 �OPEL Insignia anglik, 2.0 Diesel, 
2009 rok, tel. 693-701-088.

 �OPEL Vectra C kombi, 1.9 150KM, 
2004 rok, stan bdb., tel. 693-701-088.

 �OPEL Zafira, 1.6 benzyna, 2002 
rok, 204.000 km, 5.800 zł do 
negocjacji, tel. 665-649-618.

 �PEUGEOT 207, 2008 rok, 
142000 km, cena do uzgodnienia, 
tel. 605-384-892.

 �PEUGEOT 308, 2008 rok, 
tel. 509-298-566.

 �PEUGEOT 308 Kombii, 1,6 HDI, 
2008 rok, stan bdb, tel. 694-807-712.

 �SKODA Fabia, 1.4 LPG, 2002r, 
3.500zł, tel. 602-584-266.

 �VW Lupo, 1.0, 2001rok, 
tel. 606-348-077.

 �VW Polo, 2001 rok, 
tel. 600-953-269.

inne
 �Opony, felgi z Niemiec, hurtownia. 

Największy skład w rejonie, 
klimatyzacja, mechanika, diagnostyka 
komputerowa, dorabianie kluczyków, 
Bratoszewice, ul. Łódzka 28, www.
opony-gaweda.pl, tel. (42) 719-63-08, 
tel. 505-151-701.

 �Kupię przyczepę kempingową, 
tel. 793-390-074.

 �Sprzedam opony: letnie, zimowe, 
wielosezonowe. Różne rozmiary, 
tel. 513-375-786.

 �Sprzedam opony samochodowe 
nowe 205/50R17, tel. 537-515-636.

motorowe

kupno
 �Zabytkowe motocykle, części, 

tel. 513-185-357.

 �Kupię, zbieram stare motocykle, 
części, tel. 603-444-431.

 �Kupię motorynkę, tel. 603-444-431.

sprzedaż
 �Sprzedam skuter Junak 2021rok 

z powodu zdrowia, tel. 696-910-461.

 �Sprzedam skuter Junak, 2021 rok, 
tel. 609-345-097, 696-910-461.

 �Sprzedam motocykl Jawa CZ175, 
Kawasaki 550, dwukółke ciągnikową, 
silnik WFM, tel. 668-003-008.

 �Kawasaki GPZ-500, 1993 rok, stan 
bdb., 3.700 zł, tel. 693-701-088.

 �WSK, tel. 696-107-903.

inne
 �Naprawa skuterów, motocykli, , 

tel. 691-221– 090.

nieruchomości

sprzedaż
 �Działka 5.600mkw. Łowicz, Górki-

Łąkowa (nr geod. 5579/13), media, 
40 zł/m2, tel. (46) 837-54-98.

 �Sprzedam tanio działkę budowlaną 
2100 mkw, 5 km od Łowicza, 
tel. 513-184-095.

 �Ziemia 2 ha, Świące, 
tel. 506-980-835.

 �Dom, stan surowy zamknięty 
z działką 1.150 mkw., Arkadia, 
tel. 530-370-088.

 �Działki budowlane Nieborów, 
tel. 607-328-032.

 �Sprzedam mieszkanie os. Marii 
Konopnickiej 48 mkw III piętro, 
tel. 669-356-377.

 �Sprzedam kawalerkę os. 
Reymonta, tel. 668-225-058.

 �Sprzedam działkę 3135 mkw, szer 
25 metrów z możliwością budowy. 
Łowicz ul. Czajki 49, tel. 516-422-878.

 �Sprzedam mieszkanie 50 mkw., 
I piętro, Łowicz, Konopnickiej, 
tel. 607-328-028.

 �Sprzedam działkę budowlaną ok. 
1.350 mkw. ze świerkami, grabami 
(możliwość usunięcia), Strzelcew, 
tel. 501-213-061, 501-213-062.

 �Sprzedam mieszkanie 42 mkw 
Warszawa Górny Mokotów ul. Bryły, 
tel. 502-768-210.

 �Sprzedam ziemię 3 ha, Wejsce, 
tel. 605-411-913.

 �Działka zadrzewiona świerkiem, 
3,6 ha, Łasieczniki, tel. 601-575-188, 
po 16.

 �Działka budowlana 1200 mkw, 
Nieborów, tel. 601-575-188, po 16.

 �Sprzedam mieszkanie na os. 
Dąbrowskiego 60 mkw., 3 pokoje, 
tel. 794-219-889.

 �Działka leśna 1.600 mkw. pod 
zabudowę, Głowno, Zabrzeźnia, 
tel. (46) 874-51-48.

 �Sprzedam mieszkanie os. 
Kopernika 51,49 mkw., M-3, 
tel. 691-150-102.

 �Sprzedam ziemię 1,20ha 
w Zdunach, tel. 728-855-985.

 �Sprzedam działkę budowlaną, 
Bocheń, tel. 692-327-828.

 �Mieszkanie 3-pokojowe 60 
mkw., IVp., Bratkowice (lub 
zamienię na mniejsze, parterowe), 
tel. 693-827-900.

 �Działka 5.000 mkw. z domem 200 
mkw. oraz budynki gospodarcze 600 
mkw., tel. 792-560-113.

 �Działka rolna 2,09 ha; Czatolin, 
tel. 782-161-047.

 �Polesie, 9.400 mkw., 
tel. 603-878-783.

 �Działka 1500 mkw. z domkiem 64 
mkw. Jana Pawła II, tel. 880-517-623.

 �Sprzedam ziemię rolną 0,9ha 
Małszyce, nr działki 1/4, nr KW 7898, 
30.000zł, tel. 793-777-035.

 �Sprzedam 4 ha z budynkami, Wola 
Lubiankowska, tel. 721-075-171.

 �Sprzedam działkę budowlaną 
1651mkw, Małszyce, 95zł/mkw, 
tel. 793-777-035.

 �Sprzedam ziemię 5 ha wraz 
z placem 5 km od Głowna, 
tel. 723-114-747.

 �Sprzedam łąkę 1,79 ha, 
Przezwiska, tel. 691-063-480.

 �Ziemia rolna 1,24 ha, klasa IIIB, 
tel. 517-163-801.

 �Działka budowlano-rolna 1,25ha ul. 
Czajki za byłym GS, tel. 609-688-488.

wynajem
 �Wynajmę lub sprzedam 

kawalerkę 39 mkw., os. Tkaczew, 
tel. 661-385-239.

 �Przyjmę ziemię w dzierżawę gmina 
Rybno/ Kocierzew, tel. 785-348-859.

 �Wynajmę mieszkanie na os. 
Starzyńskiego 1-piętro, 2 pokoje, po 
remoncie, tel. 603-879-720.

 �Do wynajęcia tanio lokal 40 
mkw. na działalność usługową, ul. 
Bolimowska 14/18b, tel. 511-527-995.

 �Kwatery-Hostel dla Ukraińców; 
pokoje 2-3 osobowe, Krakowska 13, 
tel. 604-529-656.

 �Warszawa Wola 27 mkw., 
tel. 606-941-752.

 �Wynajmę mieszkanie, 
Noakowskiego, tel. 698-767-518, 
692-910-123.

zamiana
 �Zamienię M-4 59.66mkw  

os. Dąbrowskiego na mniejsze 
2-pokojowe Łowicz, tel. 696-653-283.
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 �Zamienię za dopłatą mieszkanie 
dwupokojowe 48,5 m w Koninie na 
jednopokojowe ok. 30 m w Łowiczu. 
Tylko nowe budownictwo, niskie 
piętro. Najchętniej okolice targowiska 
i szpitala, tel. (63) 240-26-28, 
wieczorem.

kupno różne
 �Kupię fartuch łowicki, 

tel. 509-231-858.

 �Bagnety, monety, starocie, 
tel. 606-941-752.

 �Kupię topolę, dęba, sosnę, 
tel. 696-379-599.

sprzedaż różne
 �Drewno kominkowe, opałowe, 

tel. 504-257-615.

 �Drewno kominkowe, 
opałowe (workowane). Skrzynki 
uniwersalki,różne wymiary, klepki. 
Producent, tel. 501-658-261.

 �Sprzedam agregat prądotwórczy 
300KW, tel. 664-723-697.

 �Sprzedam stębnówki Zoje, 
renderkę 3-igłową, guzikarki, 
fastrygarki, lamowarkę, deski 
z żelazkami, Protti 90, pliskarkę, 
tel. 609-682-440.

 �Nowe grzejniki blaszane, 
tel. 515-837-676.

 �Sprzedam 2 sofy skórzane beżowe, 
7 drzwi wewnętrznych drewnianych, 
biurko, komody, tel. 691-705-115.

 �Łóżko, szafa, komoda, biurko Forte 
800 zł, tel. 502-401-231.

 �Piec CO, koła,13’’, tel. 693-054-784.

 �Elektryczny skuter inwalidzki 
Sanimed City, tel. 885-254-502.

 �Sprzedam bramę z furtką, 
tel. 603-879-720.

 �Sprzedam krajzegę bez silnika, 
widły do palet, tel. 506-814-632.

 �Łoże, szafa, 2 szafki 700 zł, 
tel. 502-778-128.

 �Kamień, tłuczeń biały ozdobny do 
ogrodów, tel. 601-286-499.

 �Sprzedam wełniaki, 
tel. 726-732-589.

 �Skrzynki plastikowe 15 kg, 12 kg, 
używane, tel. 601-286-999.

 �Pustaki, tel. 665-219-611.

 �Piec węglowy 1,7 KW używany 1 
sezon, tel. 781-264-103.

 �Piec c.o. 1,5kW gwarancja X.2023; 
silnik elektryczny 7,5kW; wóz konny 
na łożyskach 16’; młockarnia na 
targaną słomę, tel. 790-314-500.

 �Sprzedam polski węgiel ok. 2 
tony, 800 zł/tona. Odbiór własym 
transortem, tel. 796-280-418.

 �Drzewo brzoza do wycinki 
lub wycięte sprzedam, Parma, 
tel. 695-171-803.

 �Stemple, drewno opałowe, 
tel. 518-560-797.

 �Kuchnia węglowa, tel. 669-020-024.

 �Linka stalowa 10’, 100mb., 
tel. 692-039-886.

 �Sprzedam okna z demontażu 
1,54x1,64; 1,54x1,15, tel. 663-766-561.

 �Kuchnia gazowa, tel. 693-054-784.

 �Spawarka 220V, dmuchawa, 
wentylator 220V, kompresor do 
złożenia 3kW, tel. 517-160-370.

 �Wkłady kominkowe z nierdzewki, 
tel. 517-160-370.

 �Drewniany warsztat stolarski, 
kredens, tel. 517-160-370.

 �Butle gazowe 11 kg, 
tel. 514-529-618.

 �Pianino, tel. 577-014-868.

 �Sprzedam drewno sosnowe 
w balach, tel. 508-317-721.

praca
dam pracę

 �Zatrudnimy kierowcę do pizzerii – 
praca dodatkowa popołudniami lub 
w weekendy, tel. 604-394-133.

 �Zatrudnię pracowników 
ogólnobudowlanych oraz do prac 
brukarskich, tel. 697-778-557.

 �Zatrudnię pracownika z kat. C+E, 
jazda po kraju – skup owoców, 
nie wymagane doświadczenie, 
wysokie zarobki, codziennie w domu, 
tel. 505-068-787.

 �Zatrudnię dekarzy i pomocników, 
tel. 609-846-316.

 �Przyjmę pracownika do dociepleń, 
tel. 511-735-802.

 �Masz dużo wolnego czasu. 
Chcesz dorobić zadzwoń. Praca 
dla mężczyzn!, tel. 609-688-488.

 �Producent skarpet firma LOWA 
zatrudni dziewiarzy, tel. 508-120-128.

 �Zatrudnię szwaczki, nowe maszyny, 
regularna praca, tel. 518-203-421.

 �Zatrudnię spawacza, zbrojarzo-
spawacza, ślusarzo-spawacza lub 
osoby chętna do przyuczenia na 
spawacza, tel. 609-737-025.

 �Zatrudnię pracownika na stałe 
z doświadczeniem w wykończeniach 
wnętrz. Praca cały rok w miłej 
i wesołej drużynie. Możliwość 
przyuczenia., tel. 607-164-101.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C, C+E, 
również dorywczo w ruchu krajowym, 
tel. 601-385-525.

 �Zatrudnię pomocnika na budowę, 
tel. 537-967-914.

 �Zatrudnię kierowcę C+E w ruchu 
międzynarodowym i krajowym, 
tel. 501-038-542.

 �Poszukuję uczciwej i dokładnej 
Pani z samochodem do prac 
domowych (pranie, sprzatanie, 
prasowanie), praca raz 
w tygodniu w czwartki lub piątki 
8.00-16.00, okolice Łowicza, 
tel. 504-549-404.

 �Zatrudnię tokarza do pracy 
w Nieborowie, tel. 506-183-848.

 �Zatrudnię do wykończeniówki, 
tel. 518-151-870.

 �Zatrudnię do układania kostki 
brukowej, Łowicz i okolice, 
tel. 667-837-817.

 �Zatrudnię pracownika do pomocy 
przy naprawie ciągników, maszyn 
rolniczych, tel. 883-760-108.

 �Dorywcza praca w gospodarstwie, 
tel. 661-113-838.

 �Zatrudnię do zbioru jabłek, 
tel. 603-441-292.

 �Zatrudnię do układania kostki 
i prac ogólnobudowlanych, 
tel. 692-789-266.

 �Zatrudnię do dociepleń, 
tygodniowe rozliczenia, 
tel. 500-583-446.

 �Zatrudnię do ociepleń, 
tel. 513-985-412.

 �Zatrudnię pracownika fizycznego, 
tel. 608-816-582.
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 �Zatrudnię do zbioru jabłek, 
rejon Kompina, Patoki, możliwość 
zakwaterowania, tel. 664-324-016,  
po 18.00.

 �Zatrudnię szwaczki  
do szycia dzianin, tkanin, Głowno, 
tel. 509-852-909.

 �Zatrudnię szwaczki, wymagana 
umiejętność szycia na maszynach 
overlock, dwuigłówka, stębnówka, 
Głowno, tel. 889-479-029.

 �Zatrudnię pracowników do 
prac budowlanych z Głowna, 
tel. 601-321-914.

 �Przyjmę do dociepleń budynków, 
tel. 507-458-670.

 �Zatrudnię pracownika na skład 
węgla, prawo jazdy min. kat. B, 
tel. 602-354-612.

 �Zatrudnię na stanowisko 
rozbieracz-wykrawacz mięsa. Pełen 
etat, atrakcyjne wynagrodzenie. 
Miejsce pracy Bratoszewice, 
tel. 504-198-216.

 �Zatrudnię ekspedientkę do sklepu 
spożywczego, tel. 504-573-701.

 �Zatrudnię kierowcę do piekarni, 
tel. 504-573-701.

 �Zatrudnię kierowcę kat. C+E, 
transport międzynarodowym, 
tel. 601-720-805. 

 �Zatrudnię stolarza, pomocnika 
stolarza do budowy prostych 
konstrukcji budowlanych, praca na 
miejscu, tel. 607-701-177. 

 �Hurtownia budowlana 
w Głownie zatrudni na stanowiska: 
sprzedawcy oraz magazyniera. 
Dobre wynagrodzenie, 
tel. 601-153-348.

 �Zatrudnię tynkarza/pomocnika, 
tel. 730-679-727.

 �Zatrudnię automatyka, elektryka 
z uprawnieniami oraz absolwenta 
szkół o profilu elektrycznym, stawka 
netto polska 20-35 zł, zagranica 10-15 
Euro, tel. 793-098-999, 790-808-190.

 �Zatrudnię: kucharza, pomoc 
kuchenną, kelnerki, 502-323-040, 
tel. 502-323-404.

 �Szwalnia w Głownie zatrudni 
szwaczki i chałupniczki do szycia 
dzianiny, tel. 604-475-553.

szukam pracy
 �Opiekun medyczny. Opieka 

nad osobami starszymi 
i niesamodzielnymi, tel. 790-456-963;, 
661-054-344.

remontowo-
budowlane

usługi
 �Układanie kostki brukowej, 

tel. 667-837-817.

 �Tynki maszynowe, tel. 730-679-727.

 �Cyklinowanie, tel. 501-249-461.

 �Ogrodzenia – montaż, panele, 
siatka, itp., tel. 606-303-471.

 �Układanie kostki brukowej, opaski 
wokół nagrobków, tel. 667-189-380.

 �Wykonwyanie pokryć dachowych 
i konstrukcji, tel. 609-846-316.

 �Tynki tradycyjne, z piaskiem 
kwarcowym, wylewki, solidnie, 
tel. 501-931-961.

 �Usługi minikoparką, przeciski 
kretem, tel. 668-591-725.

 �Rozbiórki, wyburzenia 
kompleksowo od A-Z, 
tel. 665-412-890.

 �Malowanie, tel. 514-347-542.

 �Bramy przesuwne, ogrodzenia, 
siatka, panele ogrodzeniowe, montaż, 
producent, tel. 503-572-046.

 �Tynki maszynowe profesjonajne, 
wylewki, tel. 604-144-668.

 �Docieplenia budynków, 
elewacje, glazura, terakota, 
adaptacja poddaszy, kompleksowe 
wykończenia wnętrz. FVAT, 
tel. 606-737-576.

 �Tynki, tel. 575-661-940.

 �Malowanie, gładź, glazura, 
tel. 668-026-851.

 �Okna: naprawa, regulacja, 
tel. 609-135-411.

 �Docieplanie budynków, elewacje, 
struktury: agregatem. Tanio, szybko, 
solidnie, tel. 607-612-176.

 �Podbitki dachowe, pokrycia 
blachodachówką, dachówką, Łowicz, 
okolice, tel. 537-707-307.

 �Malowanie, gipsowanie, 
tapetowanie, panele, płyta 
G/K, wykańczanie poddaszy, 
tel. 535-466-501.

 �Cyklinowanie bezpyłowe, 
tel. 504-960-515.

 �Układanie kostki brukowej, tel. 791-
080-403, po 18:00.

 �Gipsowanie, malowanie, panele 
podłogowe. Tanio i solidnie, 
tel. 664-712-854.

 �Budowy, remonty, docieplenia, 
tel. 794-230-700.

 �Budowa domów, garaży, budynków 
gospodarczych, tel. 792-929-533.

 �Stolarstwo, drzwi, schody, 
tel. 663-777-006.

 �Układanie kostki brukowej, krótkie 
terminy, tel. 883-215-523.

 �Tynki tradycyjne, tel. 795-015-274.

 �Budowa domów, budynków 
gospodarczych, kompleksowo 
z dachem, tel. 667-324-294.

 �Adaptacja poddaszy, ścianki, sufity 
G/K, malowanie, gładzie, glazura, 
terakota, tel. 792-781-446.

 �Ocieplenia poddaszy, prace 
z płytami G/K, tel. 787-575-801.

 �Altanki, place zabaw, drewutnie 
i inne, tel. 787-575-801.

 �Dachy: konstrukcje, pokrycia, 
naprawy, konserwacje, malowanie, 
smarowanie, tel. 609-227-348.

 �Bramy garażowe, wrota, drzwi, 
ogrodzenia, bramy, montaż ogrodzeń, 
tel. 506-771-822.

 �Układanie kostki brukowej: 
chodniki, podjazdy, tarasy, schody, 
opaski, opaski wokół nagrobków, 
odwodnienia, utwardzanie terenu, 
tel. 726-317-232.

 �Wykończenia wnętrz gipsowanie, 
malowanie, sufity podwieszane 
itp. ocieplenia budynków, 
glazura, terakota, montaż okien, 
tel. 507-804-797.

 �Papa – tanio, solidnie!, 
tel. 608-677-525.

 �Krycie dachów i sprzedaż 
materiałów budowlanych. Tanio, 
solidnie!, tel. 608-677-525.

 �Malowanie dachów, smarowanie 
lepikiem i smołą, zakładanie papy, 
tel. 519-356-788.

 �Wykończenia poddaszy płytą k/g, 
sufity podwieszane, malowanie, 
glazura, terakota, tel. 665-935-737.

sprzedaż
 �Dachy, rynny, akcesoria, 

tel. 513-019-010.

 �Blachy Ruukki, tel. 513-019-010.

 �Blachy Bud-Mat, tel. 513-019-010.

 �Blachy Pruszyński, tel. 513-019-010.

 �Płyta warstwowa (PIR), 
tel. 513-019-010.

 �Piec 20kW, tel. 533-110-710.

 �Stemple budowlane, cegła 
ceramiczna, cegła pełna, 
tel. 518-103-986.

 �do betonu – styrobeton, Łowicz, 
tel. 602-234-810.

usługi 
instalacyjne

 �Hydraulika kompleksowo, 
tel. 601-818-310.

 �Przyłącza wodno-kanalizacyjne, 
usługi minikoparką, tel. 535-466-501.

 �Drobna hydraulika, biały montaż, 
tel. 535-466-501.

 �Usługi hydrauliczne, spawalnicze, 
mechaniczne. Złota rączka, 
tel. 506-891-289.

 �Usługi elektryczne, 
tel. 509-838-364.

usługi inne
 �Wycinka drzew, usługi 

podnośnikami koszowymi 
27-metrowymi, tel. 668-591-725.

 �Kamaz: przewóz piasku, żwiru, 
ziemi, tel. 601-630-882.

 �Wiercenie studni, tel. 505-406-307.

 �Cięcie drzew niebezpiecznych, 
pielęgnacja zieleni i ogrodów, 
tel. 782-718-483.

 �Formowanie drzew i krzewów, 
obniżanie koron, redukcja konarów, 
cięcia sanitarne i estetyczne. 
Wycinka, pomiar, wycena, 
tel. 531-692-067.

 �Rozdrabnianie gałęzi, wycinka 
drzew, zakrzaczeń, koszenie traw 
i prace ogrodnicze, tel. 667-732-751.

 �Transport: piasek, pospółka, 
podsypka, ziemia, tel. 602-471-796.

 �Wycinka drzew, 
tel. 696-008-528.

 �Okna: naprawa, regulacja, 
tel. 609-135-411.

 �Naprawa telewizorów, Łowicz 
Topolowa 19, tel. (46) 837-70-20, 
tel. 728-227-030.

 �Odnawianie wanien, 
tel. 600-979-826.

 �Komputerowe przepisywanie 
tekstów / rękopisów, skanowanie 
zdjęć, transkrypcja nagrań 
i inne. Kontakt: pisanie@op.pl, 
tel. 794-060-711.

matrymonialne
 �Kawaler pozna Pannę lub po 

przejściach do stałego związku, 
tel. 691-195-507.

nauka
 �Język angielski, niemiecki, 

tel. 782-613-909.

 �Matematyka, Mysłaków, 
tel. 697-527-565.

 �Angielski, matematyka, 
tel. 607-440-582.

 �Matematyka podstawówka 
korepetycje, tel. 604-775-340.

 �Korepetycje: fizyka, matematyka, 
przygotowanie do matury, 
tel. 604-449-538.

 �Angielski, nauczyciel, egzaminator 
maturalny, tel. 662-611-189.

 �Matematyka– szkoła średnia, kursy 
maturalne, tel. 577-499-553.

 �Matematyka– szkoła podstawowa, 
egzamin 8-klasisty, tel. 577-499-553.

 �Prace licencjackie, magisterskie 
– pomoc redakcyjna i korekta, 
przepisywanie tekstów / rękopisów, 
skanowanie zdjęć, transkrypcja 
nagrań. Kontakt: pisanie@op.pl, 
tel. 794-060-711.

 �Matematyka, angielski, 
tel. 515-459-141.

rolnicze – kupno

płody rolne
 �Kupię każde zboże, odbiór 

własnym transportem, 
tel. 783-112-512.

 �Skup zboża, auto samozaładowcze, 
tel. 607-202-732.

 �Kupię zboże, tel. 508-471-814.

 �Skup zbóż paszowych: jęczmień 
840 zł, pszenżyto 840 zł, pszenica 
950 zł, żyto 730 zł, owies 600 zł 
transport/załadunek, Leśniczówka 
k./Soboty, tel. 505-406-917.

 �Kupię pszenżyto, jęczmień, 
mieszankę zbożową z małą ilością 
owsa, żyto hybrydowe, transport, 
gotówka, tel. 504-561-585.

 �Kupię jęczmień, tel. 693-253-063.

 �Kupię zboże, tel. 604-634-249.

 �Kupię jęczmień, tel. 693-253-063.

 �Wezmę w dzierżawę grunty 
rolne, tel. 607-992-213.

 �Kupię zboże paszowe, 
tel. 668-478-617.

 �Zboże, tel. 603-945-983.

hodowlane
 �Cielęta ras mięsnych i krzyżówek 

z HF, tel. 510-099-950.

maszyny
 �Kupię C-328, C-330, C-360, 

C-355, C-380, MTZ, MF-255, T-25 
Władimirec bez dokumentów, do 
remontu, tel. 502-939-200.

 �Kupię glebogryzarkę, rozsiewacz 
Motyl, talerzówkę do remontu, 
tel. 604-752-472.

 �Sprzedam sadzarkę 2-rzędową 
polską, tel. 534-180-773.

 �Kupię kopaczkę ciągnikową 
sprawną, tel. 502-037-679.

 �Kupię kombajn Anna w bardzo 
dobrym stanie, tel. 789-101-800.

 �Kupię wialnię do zboża na 
metalowych nogach, tel. 692-465-143.

 �Kupię kopaczkę konną, siewnik 
konny, zgrabiarkę 4 (Słoneczko) 
i brony lekkie, tel. 692-465-143.

inne
 �Wezmę w dzierżawę grunty 

rolne, tel. 733-413-513.

 �Kupię opony tylne do C-330 
i redełka 3 lub 5, tel. 692-465-143.

rolnicze – 
sprzedaż

płody rolne
 �Sprzedam kiszonkę z kukurydzy 

z pryzmy, tel. 508-940-064.

 �Pszenżyto wiosenne zeszłoroczne, 
tel. 794-230-700.

 �Pszenżyto, mieszanka, 
sianokiszonka, tel. 662-585-814.

 �Pszenżyto Tadeus, Orinoko, 
pierwszy odsiew, tel. 692-199-767.

 �Sprzedam zboże, tel. 602-387-024.

 �Sprzedam sianokiszonkę tanio, 
słomę ze stodoły, tel. 506-421-980.

 �Absolutnie tanio ziemniaki paszowe 
w dużych ilościach w długi okresie 
czasu, tel. 505-084-876.

 �Sprzedaż zbóż ozimych Hodowli 
Strzelce Danko, KWS, ceny 
zakładowe, Bielawy, Rynek 14, 
tel. 607-189-155.
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 �Sprzedam kukurydzę na kiszonkę, 
tel. 515-429-115.

 �Sprzedam 3 tony pszenicy luzem, 
tel. 609-386-125.

 �Sprzedam sadzonki truskawek, 
tel. 790-365-746.

 �Pszenica oścista do siewu, 
tel. 600-858-370.

 �Sprzedam pszenżyto, okolice 
Rybna, tel. 696-796-696.

 �Sprzedam pszenicę, około 
15 t, 85 zł/tona po kombajnie, 
tel. 609-353-426.

 �Sprzedam pszenżyto, Mysłaków, 
tel. 605-828-245.

 �Świeże wytłoki jabłkowe, 
FVAT, dostawa do klienta, 
tel. 693-025-909.

 �Pszenżyto „Salto”, pszenica 
„Euforia”, tel. 666-937-442.

 �Sadzonki truskawek Rumba, 
tel. 697-689-853.

 �Sprzedam sadzonki truskawek, 
tel. 570-467-213.

 �Kiszonka z kukurydzy, Marianka, 
tel. 605-205-794.

 �Sprzedam mieszankę zbożową, 
tel. 668-419-928.

 �Wysłodki: pomidor, jabłko 9t. 
Dowóz, tel. 785-240-260.

 �Nasiona bobu Bachus, 1 rok po 
centrali, tel. 604-291-850.

 �Sprzedam jęczmień i pszenżyto, 
tel. 536-468-152.

 �Pszenżyto do siewu, 
tel. 698-244-821.

 �Sprzedam ziemniaki paszowe, 
tel. 608-721-730.

 �Łubin biały słodki na poplon, 
tel. 607-992-213.

 �Gorczyca zbiór 2021, 
tel. 883-419-691.

 �Ziemniaki odpadowe, 
tel. 795-629-994.

 �Pszenżyto ozime Meloman I rok 
ze Strzelc po czyszczeniu Pektus, 
tel. 885-254-502.

 �Pszenżyto Gringo I odsiew, 
tel. 723-958-499.

 �Kukurydza na kiszonkę lub 
ziarno 4 ha, okolice Domaniewic, 
tel. 604-245-140.

 �Sprzedam bób, tel. 782-583-272.

 �Sprzedam słonecznik na kiszonkę, 
gmina Głowno, tel. 607-317-651.

 �Pszenżyto Meloman, Belcanto, 
tel. 530-171-055.

 �Sprzedam pszenicę, pszenżyto, 
tel. 508-192-016.

 �Kukurydza na kiszonkę 3ha, 
Dąbkowice, tel. 512-544-156.

 �Zboża ozime – siewne. Firma 
Nasienna GRANUM, Łowicz  ul. 
Katarzynów 46. Dostawa gratis 
od 1 tony. , tel. (46) 837-23-05, 
46-837-23-01.

hodowlane
 �Jałówki hodowlane cielne, 

likwidacja stada, tel. 604-432-909.

 �Sprzedam 2 jałówki wysokocielne, 
tel. 603-753-990.

 �Sprzedam prosiaki, 
tel. 732-797-792.

 �Sprzedam całe stado krów 
hodowlanych, tel. 516-415-834.

 �Sprzedam jałówkę cielną, 
wycielenie 15.09.2021, 
tel. 721-682-674.

 �Sprzedam prosiaki 50 szt. po 20 
kg, tel. 665-493-071.

 �Sprzedam 2 lochy prośne, 
termin 30.09.2021, 9.10.2021, 
tel. 661-501-564.

 �Sprzedam 2 jałówki wysokocielne, 
tel. 727-472-475.

 �Sprzedam prosiaki, 
tel. 664-196-280.

 �Sprzedam 2 krowy cielne, simental 
mleczny 100%, gmina Chąśno, 
tel. 505-809-449.

 �Sprzedam jałówkę, wycielenie 25 
wrzesień, tel. 784-076-830.

 �Sprzedam kaczki w różnym wieku, 
tel. 669-779-901.

 �Sprzedam jałówkę wysokocielną 
HF, tel. 693-025-944.

 �Likwidacja stada, tel. 667-353-858, 
669-078-581.

 �Sprzedam jałówkę, wycielenie 14 
września 2021 r., tel. 503-891-969.

 �Sprzedam prosięta mięsne; jałówkę 
wysokocielną, tel. 607-150-316.

 �Prosięta, tel. 721-302-440.

 �Prosiaki, tel. 697-689-853.

 �Sprzedam jałówkę, wycielenie 
20.09.2021, tel. 721-296-923.

 �Prosięta, tanio, tel. 795-155-105.

 �Sprzedam prosiaki, 6 sztuk, 
tel. 697-153-771.

 �Sprzedam 10 krów mlecznych, 
jałówkę, termin wycielenia koniec 
września, tel. 503-502-816.

 �Jałówka na wycieleniu, duża, 
tel. 609-406-170.

 �Sprzedam 2 byczki i jałoszkę 
10-miesięczne, tel. 693-088-990.

 �Sprzedam jałówkę cielną, 
wycielenie 2.10.2021 r., 
tel. (24) 285-96-01.

 �Sprzedam byczka, tel. 607-623-576.

 �Krowa HF z drugim cielakiem, 
tel. 787-853-293.

 �Sprzedam jałówki do wycielenia, 
tel. 661-766-451.

 �Sprzedam jałowkę, wycielenie 
2.10.2021, tel. 602-217-319.

 �Prosiaki, tel. 735-780-280.

 �Prosiaki, tel. 575-429-669.

 �Jałówki hodowlane wysokocielne 
oraz roczne, tel. 607-461-502.

 �Sprzedam małe byczki, 
tel. (46) 838-25-79.

 �Sprzedam byczka, tel. 663-491-197.

 �Sprzedam jałówkę na wycieleniu, 
tel. 509-137-971.

maszyny
 �Sprzedam rozrzutnik 1-osiowy, 

3,5 tony, stan bdb, okolice Głowna, 
tel. 697-235-671.

 �Sprzedam pług 3-skibowy, 
śrutownik bąk, tel. 783-847-873.

 �Agregat uprawowo-siewny 
3 m Amazone z hydropakiem, 
tel. 663-931-810.

 �Pług obrotowy 4-skibowy Overum 
ażurowy, tel. 607-992-213.

 �Pług obrotowy Krone 3+1, 
tel. 669-084-727.

 �Sprzedam przetrząsarko-zgrabiarka 
Krone 2001r. szer. robocza 10m, 
tel. 669-303-235.

 �Prasa belująca Z-500 Pronar, 
rozrzutnik do obornika i zbioru 
zielonek z podwójnymi burtami, 
tel. 667-257-466.

 �Sprzedam siewnik zbożowy 
Metrozet 5 lat, kopaczkę, 
tel. 664-954-170.

 �Siewnik zbożowy poznaniak, 
przyczepa samozbierająca 
Jugosławianka, tel. 691-610-713.

 �Sprzedam śrutownik na kamienie 
i rozsiewacz nawozu, tel. 695-688-318.

 �Kupię kombajn (Bolko, Anna, 
Karlik), sadzarkę, troll, rozrzutnik, 
kopaczkę, prasę kostkującą, inne, 
tel. 511-713-596.

 �Rozrzutnik 2-osiowy, 
tel. 692-199-767.

 �Walce młyńskie pojedyńcze, 
tel. 603-387-474.

 �Pług 3,4; brony 3; dwukółka, 
tel. 603-387-474.

 �Rozrzutnik sadowniczy Gomar 
GR-35 2017r. stan bdb, ocynk, 
tel. 728-824-150.

 �Młynek do czyszczenia zboża, 
tel. 607-370-606.

 �Kultywator Grudziądz, siewnik 
poznaniak 2,7m, rozrzutnik 1-osiowy, 
tel. 601-154-765.

 �Siewnik Poznaniak, duży kosz, 
tel. 601-533-397.

 �Agregat ścierniskowy Lemken 
2,2m, siewnik Hassia 2,5m, 
pług 2-skibowy Grudziądz, 
tel. 886-135-119.

 �Kopaczka elewatorowa, 
tel. 607-645-243.

 �Kosiarka rotacyjna, Tur do Ursusa 
3512, 2812, MF235, tel. 607-645-243.

 �Sprzedam młynek i wialnię, 
tel. 505-812-296.

 �Pług zagonowy Staltech U006 
5-skibowy, tel. 697-012-686.

 �Ładowacz Tur do C-360, C-330, 
opony 14,9/28, tel. 502-680-055.

 �Sprzedam beczkę asenizacyjną 
Meprozet 5000 litrów 1-właściciel, 
stan idealny, tel. 603-061-866.

 �Sprzedam dojarkę przewodową, 
tel. 515-429-115.

 �Kopaczka, gniotownik 3 walcowy, 
wybierak do kiszonki, schładzalnik 
1100l, tel. 510-099-950.

 �Sieczkarnia do kukurydzy 
1-rzędowa Pottinger Nexkk + 
przecieraki, opryskiwacz Agrola 400 l, 
12 m, tel. 516-130-552.

 �Siewnik Amazone D8 3, pług 
4-obrotowy Resor Kverneland, 
rozsiewacz nawozu Rauch, 
tel. 605-884-584.

 �Cyklop, suwnica bramowa 2,5t 
udźwigu, tel. 602-773-061.

 �Sprzedam kombajn BIZON 
Z-056 z kabiną, stan bardzo dobry, 
1987 rok, tel. 791-737-790.

 �Maszyna do cebuli na 8 wałków, 
1.200 zł, tel. 605-128-537.

 �Koparka zawieszana do ładowarki 
lub traktora, tel. 605-128-537.

 �Pług 4-skibowy, zagonowy 
na zrywalnej śrubie; kultywator 
rozkładany 3-metrowy, 
tel. 609-313-912.

 �Sprzedam kopaczkę elewatorową, 
opryskiwacz 400 litrów, 
tel. 607-181-404.

 �C-360 z maszynami, 
tel. 503-728-275.

 �Agregat uprawowy Kverneland, 
hydropak 3m, siewnik zbożowy 
Amazone D8/30 specjal 3m, 
tel. 602-731-582.

 �Sprzedam sadzarkę do warzyw, 
tel. 721-566-425.

 �Pług 4-skibowy, dwukółka, laweta 
do bel, tel. 533-110-710.

 �Śrutownik bijakowy Bin; mieszalnik 
1,5-tonowy, tel. 604-291-850.

 �Młynek do zboża, tel. 793-443-068.

 �Sprzedam siewnik poznaniak, 
tel. 695-432-789.

 �Gniotownik do zboża, 
tel. 601-295-760.

 �Rozdrabniacz bijakowy 11kW, 
dmuchawa do zboża, myjka do 
warzyw, tel. 692-039-886.

 �Dwukółka ciągnikowa do remontu, 
tel. 517-160-370.

 �Ursus 255, Ursus 235, kopaczka 
ciągnikowa, tel. 518-103-986.

 �C-360, 1981 rok bez prawa 
rejestracji, tel. 501-850-017.

 �Kabina C-360, rozrzutnik, brony, 
tel. 887-380-863.

 �Sprzedam schładzalnik Japy 550 
litrów, tel. 602-121-614.

 �Gruber na vibroflexie szer. 2,2m 
z wałem rurowym, dmuchawa 
z silnikiem 7,5kW, tel. 693-691-394.

 �Prasa rolujaca Krone KR125, 
tel. 693-829-615.

 �Rozrzutnik, basen do mleka, 
tel. 609-842-677.

 �Agregat uprawowy przedsiewny 
2,80m, tel. 691-610-713.

 �Sprzedam pług 4-skibowy 
sprężynowy Grudziądz, talerzówkę 
Kverneland 3,20m, tanio, 
tel. 601-784-384.

inne
 �Obornik koński oddam za darmo, 

tel. 506-169-967.

 �Wydzierżawię grunty orne 
w okolicach Łowicza, tel. 603-387-474.

 �Sprzedam obornik, 
tel. 887-978-144.

 �Opony 2 sztuki Continental 380 85 
24, tel. 608-702-276.

 �Skrzynki uniwersalki drewniane 
100szt, tel. 662-059-527.

 �Obornik bez dowozu. 45 zł za tonę, 
tel. 600-817-944.

 �Wagi do żywca, tel. 508-317-721.

rolnicze – usługi
 �Białkowanie obór, tel. 518-168-598.

 �Usługi rolnicze, tel. 669-632-088.

 �Koszenie kukurydzy na kiszonkę 
sieczkarniami Claas Jaguar, odwóz 
przyczepy 25-40 m3, walce dozujące, 
tel. 695-052-735.

 �Rozwożenie obornika, 
tel. 606-569-727.

 �Zrobię bramy do stodoły, 
garażu, obory oraz ogrodzenia, 
tel. 505-928-735.

 �Koszenie kukurydzy nowymi 
sieczkarniami Claas Jaguar 
z odwozem przyczepami 
objętościowymi o pojemności 
30-40m3. F.H.U. Burzyński, 
tel. 696-130-651.

 �Okna: naprawa, regulacja, 
tel. 609-135-411.

 �Cięcie kukurydzy sieczkarnią 
Krone Big X600. + zestawy 
odwozów, ubijanie. Firma Servol, 
tel. 502-518-607.

zwierzęta

kupno
 �Pies duży wilczur potrzebny, sms, 

tel. 606-735-889.

sprzedaż
 �Szczenięta owczarka niemieckiego, 

tel. 694-308-076.

 �Oddam pieski w dobre ręce, 
tel. 516-831-716.

 �Sprzedam małe yorki, 
tel. 668-865-939.
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Łowicz | Narodowe Czytanie

Wystąpią seniorzy 
i kwartet smyczkowy

W niedzielę, 5 września, o go-
dzinie 15.00, Powiatowa Biblio-
teka Publiczna w  Łowiczu or-
ganizuje X edycję Narodowego 
Czytania. Osoby zainteresowa-
ne wydarzeniem zaproszone są  
na dziedziniec muzeum. 

Tegoroczna lektura, czyli ,,Mo-
ralność pani Dulskiej” autorstwa 
Gabrieli Zapolskiej, zostanie za-
prezentowana tym razem przez 
członków Łowickiego Uniwersy-
tetu Trzeciego Wieku oraz Klubu 
Seniora ,,Radość”. 

Po literaturze przewidziana jest 
część muzyczna. Wystąpi w  niej 
kwartet smyczkowego ,,Luna”, 
w  składzie: Weronika Mońka-

-Chwała – skrzypce, Paulina 
Krakowian-Biernacka – skrzyp-
ce, Oliwia Skrzypczak – altów-
ka i  Sylwia Spodobalska – wio-
lonczela. Kwartet ten wykona 
koncert muzyki filmowej. Orga-
nizatorzy zapowiadają, że w pro-
gramie koncertu znajdzie się np. 
tango z  filmu ,,Zapach kobiety” 
czy motyw przewodni z  ,,Ojca 
chrzestnego”. 

Dla wszystkich chętnych 
przygotowana zostanie herbata  
oraz słodki poczęstunek. Czytel-
nicy, którzy przyjdą z  własnym 
egzemplarzem ,,Moralności pani 
Dulskiej”, będą mogli go ozdobić 
pamiątkową pieczęcią.  mwk

Łowicz | Muzeum

Dwie malarki, dwa spojrzenia
Muzeum w Łowiczu zaprasza 

na wystawę „Dwuświaty”. Bę-
dziemy mogli oglądać malarstwo 
i grafikę dwóch artystek – Wandy 
Leokadii Kołaczyńskiej oraz Do-
roty Barbary Pietrzkowicz. Wer-
nisaż planowany jest w  piątek,  
3 września, o godzinie 17.00. 

Nową wystawę będzie moż-
na oglądać w łowickim muzeum  
do 10 października.

Wanda Leokadia Kołaczyńska 
ukończyła Szkołę Sztuk Plastycz-
nych w  Łodzi. Związana była 
z  działem dekoratorni w  Spół-
dzielni Spożywców PSS „Spo-
łem”. Jej prace zdobiły pomiesz-
czenia placówek handlowych 
przez wiele lat. Na emeryturze 
całkowicie poświęciła się sztuce. 
Wolny czas wypełnia rysowaniem 
i  malowaniem. Swoje malarstwo 

prezentowała na wystawach mię-
dzy innymi: w Nieborowie, Zdu-
nach i w Łowiczu.

Dorota Pietrzkowicz jest ło-
wiczanką. Rysunku i  malarstwa 
uczyła się na kursach w  Studiu 
Kształcenia Plastycznego „Gale-
ria 34” w Warszawie. Od września 
2010 r. uczestniczyła w  warszta-
tach plastycznych w  „Magazy-
nie Sztuk”. W czerwcu 2013 r. 
ukończyła studia podyplomowe 
na Wydziale Grafiki i Malarstwa 
ASP w  Łodzi na kierunku Ma-
larstwo i  Rysunek. Brała udział 

w licznych wystawach i plenerach 
malarskich. W 2017 r. w Łowiczu 
prezentowała swoje prace na wy-
stawie „Pisane na wodzie”.

Artystki współtworzące wysta-
wę są ze sobą zaprzyjaźnione.

Przypomnijmy, że w muzeum 
w Łowiczu do końca październi-
ka można też oglądać wystawę 
poświęconą Anieli Chmielińskiej 
z  okazji 85. rocznicy śmierci. 
Wystawione są fotografie, cenzu-
ry, świadectwa szkolne oraz do-
kumenty z  archiwum rodzinne-
go.  tm

Łowicz | Galeria Browarna

Nici z demokracji
Sporo wydarzeń ma miej-

sce tego lata w  Galerii Browar-
na w  Łowiczu. Zapowiedziała 
już ona kolejną wystawę, a  tym 
razem prezentowane będą prace 
białoruskiej artystki Rufiny Ba-
zlowej.

Prezentowane prace to obrazki 
z  masowych protestów przeciw-
ko władzy Aleksandra Łukaszen-
ki, jakie miały miejsce w sierpniu 
ubiegłego roku, wykonane tech-
niką haftu krzyżykowego. Choć 
technika ta wymusza pewną de-
formację obrazów, odbiorca bez 
problemu rozpozna na prezento-
wanych pracach na przykład de-
monstrantów uciekających przed 

uzbrojonymi funkcjonariuszami 
OMON czy też protestujących 
z uniesionymi kwiatami – symbo-
lami protestów.

Niezwykła kronika tych wyda-
rzeń nazwana jest wymownym ty-
tułem: „Nici z demokracji”. War-
to dodać, że jest to technika silnie 
zakorzeniona w białoruskiej sztu-
ce ludowej. 

Rufina Bazlowa pochodzi 
z  Grodna, a  na stałe mieszka 
w Czechach, skąd wspiera prode-
mokratyczne manifestacje w  oj-
czyźnie. 

Otwarcie wystawy w Łowiczu 
planowane jest 4 września o godz. 
17.00.  tm

Nieborów | Wystawa tematyczna w pałacu

Podróżnicy i ich egzotyczne wyprawy
„W podróży” to nowa wystawa czasowa 
prezentowana we wnętrzach pałacu książąt 
Radziwiłłów w Nieborowie. Można ją oglądać 
do 30 listopada – warto, powinna zainteresować 
nie tylko pasjonatów historii.

Wystawę otwartą 28 sierpnia 
zorganizowały Muzeum w  Nie-
borowie i  Arkadii oraz Fundacja 
Trzy Trąby, a  szczególnie nale-
ży podkreślić rolę kurator Moni-
ki Antczak, kierownik działu sztu-
ki Aleksandry Czarnołęckiej  
oraz konserwator Elżbiety Boga-
czewicz-Biernackiej, która przy-
gotowała dość nietypową oprawę 
plastyczną. 

Przede wszystkim wystawa 
zapoznaje odbiorcę z  barwny-
mi sylwetkami takich postaci jak 
Mikołaj Krzysztof Radziwiłł „Sie-
rotka”, Jan Potocki, Wacław Rze-
wuski, Aleksander Sapieha czy 
Władysław Zamoyski. To wybra-
ni podróżnicy z lat dawnych. Byli 
to ludzie pochodzący ze stanu ary-

stokratycznego, których było stać 
na podróżowanie. Mimo wszyst-
ko w  swoich czasach wzbudzali 
spore kontrowersje, bo egzotyczne 
podróże uchodziły w tamtych cza-
sach za coś ekscentrycznego.

Przykładem takiego podróż-
nika może by Mikołaj Krzysztof 
Radziwiłł, zwany „Sierotką”, ży-
jący w latach 1549-1616 i pełniący 
w ciągu życia różne ważne funk-
cje, w  tym marszałka wielkiego 
litewskiego. Ale zasłynął też tym, 
że wspiął się na piramidę Cheop-
sa i  pozostawił też barwny opis 
podróży do Ziemi Świętej, a tak-
że nieznanej wtedy na naszych 
ziemiach flory i fauny. Wyjaśniał 
czytelnikowi czym są mauzy 
(czyli banany) i chameleonty (ka-

meloeony). W przypadku mauz 
vel. bananów przytaczał hipote-
zę, że to właśnie na ten owoc z raj-
skiego ogrodu, a nie jabłko, diabeł 
skusił Adama i Ewę.

Inne z  prezentowanych posta-
ci to: Jan Potocki – podróżnik, hi-
storyk, etnograf, a przy tym autor 
wielu dzieł literackich, na czele 
ze słynnym „Rękopisem znale-

zionym w  Saragossie”, Wacław 
Rzewuski – zwiedził Syrię, Irak, 
Liban oraz Palestynę, pozyskał 
zaufanie i  przyjaźń przywódców 
szczepów beduińskich, Aleksan-
der Sapieha – był zafascynowany 
krajami słowiańskimi, zwiedził 
Istrię, część Chorwacji, Bośnię, 
Hercegowinę, Czarnogórę, czę-
ściowo Albanię i  Turcję, prowa-
dził badania botaniczne i minera-
logiczne, Władysław Zamoyski 
– odbył podróż po Australii i Oce-
anii, skąd przywiózł bogate zbio-
ry etnograficzne i mineralogiczne. 

Oprócz samych postaci, cieka-
we jest też to, w jaki sposób od-
bywano w  ich czasach podróże. 
Trzeba było spakować nie tylko 
najbardziej potrzebne rzeczy oso-
biste, ale często nawet elementy 
umeblowania, których pozbawio-
ne były izby w gospodach. A prze-
cież trzeba było dbać o zachowa-
nie nienagannego wyglądu.

W pałacu możemy oglądać  
na przykład walizy, kufry, pu-
dełka, akcesoria toaletowe, stoło-
we, piśmiennicze czy rysownicze  
(bo swego czasu rysunek pełnił 
rolę podobną jak dla współczesne-
go turysty aparat).  tm

Mikołaj Krzysztof Radziwiłł 
dotarł aż do Egiptu i Palestyny. 
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Leśniczówka Poćwiardówka | „Patriotyczne Brzeziny” zapraszają na spotkanie 

Partyzanckie ognisko po raz trzeci 
Spotkanie sympatyków historii oddziału „Sama” oraz Armii Krajowej – partyzanckie ognisko  
– organizuje w leśniczówce Poćwiardówka w gminie Brzeziny, w najbliższą sobotę, 4 września, 
stowarzyszenie Patriotyczne Brzeziny. Będzie to już trzecia edycja partyzanckiego ogniska.  
Po raz trzeci też licznie zapowiadają się na nim harcerze z hufca ZHP Głowno.

– To świetne spotkanie i  po 
prostu nie może nas tam nie być 
– uważa hm. Iwona Waśkiewicz. 
Spotkanie w lesie w Poćwiardów-
ce zaplanowane jest od  godzi-
ny 17.00. Dlatego część starszych 
harcerzy zamierza pojechać tam 
rowerami. Wcześniej zamierzają 
w  ramach „patriotycznej soboty” 
odwiedzić m.in. kwatery żołnier-
skie na cmentarzach w  Głownie 
oraz w Dmosinie i zapalić znicze 
na grobach tych, którzy zginęli 
podczas II wojny światowej. 

Organizatorzy zapraszają nie 
tylko harcerzy i  instruktorów, 
ale też i  rodziców oraz po pro-
stu wszystkie osoby zaintereso-
wane popularyzowaniem historii 
i  kultywowaniem pamięci o  bo-
haterach. W tym roku impreza 
odbędzie się pod hasłem „Gdy 
od  przybytku bolały ręce”, a to 
oznacza, że tematem przewodnim 
będzie akcja Oddziału „Sama” 
na parowozownię w  Słotwinach. 
Oddział „Sama” (por. Ryszarda 
Ziółkowskiego) był jedynym od-
działem partyzanckim Obwodu 
Brzeziny-Koluszki AK. 

Ponieważ doroczne spotka-
nia przy ognisku w Poćwiardów-
ce to również szersze propagowa-
nie etosu Armii Krajowej, druga 
część imprezy będzie poświęco-
na na wspomnienie zmarłego kil-
ka miesięcy temu ppłk Tadeusza 
Barańskiego „Tatara”, jednego 
z  ostatnich żołnierzy zgrupowań 

partyzanckich AK „Ponury”. Jak 
zapowiadają organizatorzy, zosta-
nie zaprezentowana bardzo cie-
kawa relacja „Tatara”, nagrana 
przez członków stowarzyszenia 
we wrześniu 2019 roku. 

Wzorem lat poprzednich za-
planowany jest też konkurs wie-
dzy o oddziale „Sama” oraz  śpie-
wanie pieśni patriotycznych przy 
akompaniamencie gitar oraz akor-
deonu. Organizatorzy zapew-
niają prowiant na ognisko oraz 
okolicznościowy upominek po-
świadczający uczestnictwo w par-

tyzanckim ognisku. Wszystko to 
w niesamowitej scenerii Lasu Po-
ćwiardowskiego. W ubiegłorocz-
nym spotkaniu w  Poćwiardówce 
wzięło udział blisko 70 osób. 

„Patriotyczne Brzeziny” zorga-
nizowały już wcześniej spotkania 
historyczne poświęcone oddzia-
łowi „Sama”. W poprzednich la-
tach były to jednak wyłącznie 
rajdy rowerowe, na których przy-
pominano wątki historyczne. Trzy 
lata temu po raz pierwszy zosta-
ła zorganizowana „Partyzancka 
noc pod gwiazdami” i formuła ta  

– jak widać – przyjęła się. – Każ-
dy, kto uczestniczył w  ognisku, 
chociaż trochę nasiąknął sympatią 
do  naszych lokalnych partyzan-
tów i zapamiętał co nieco z  tych 
wyjątkowych historii – zachęca 
do uczestnictwa w kolejnym spo-
tkaniu Grzegorz Panek ze stowa-
rzyszenia „Patriotyczne Brzezi-
ny”. 

Spotkanie jest otwarte dla 
wszystkich. By znaleźć trasę do-
jazdu, wystarczy wpisać w  ma-
pach Google frazę „Leśnictwo Po-
ćwiardówka”.  mak 

Powiat zgierski | Dwa etapy za nami

Ponad tysiąc kilometrów 
dla biało-czerwonej

Zaledwie tydzień wystarczył, 
by nabić ponad tysiąc kilometrów. 
Pod koniec sierpnia podsumowa-
no drugi etap powiatowej akcji 
pod hasłem: „Nabijamy kilometry 
dla biało-czerwonej”.

Inicjatywa skierowana jest 
do  wszystkich, którzy lubią ak-
tywność fizyczną i chcą połączyć 
ją z celebracją świąt narodowych. 
Mieszkańcy powiatu, w tym rów-
nież naszej okolicy, chętnie pod-
jęli wyzwanie i przy okazji przy-
padającego w  połowie sierpnia 
święta Wojska Polskiego, a tak-
że tydzień po nim, „nabijali ki-
lometry” dla biało-czerwonej 
w  drodze do  pracy, na urlopie, 
na rodzinnym spacerze, podczas 
zawodów sportowych, w górach 
i nad morzem, a nawet – jak na 
patriotyczną akcję przystało – na 
żołnierskich cmentarzach oraz 
w miejscach historycznych.  Oka-
zało się, że w okresie między 15 
a 22 sierpnia wspólnymi siłami 
„nabili” ponad tysiąc kilometrów.

Jak im się to udało? Każ-
dy z  nich wyznaczył sobie tra-
sę o długości co najmniej 10 km 
i pokonał ją w dowolny, choć ak-

tywny sposób, a więc biegnąc, 
maszerując z kijkami, jadąc na ro-
werze czy na rolkach. Wykluczo-
ne było jedynie przemieszczanie 
się pojazdami mechanicznymi, 
bowiem w  patriotycznej inicja-
tywie chodzi o aktywność fizycz-
ną i podjęcie wyzwania o charak-
terze sportowym, rekreacyjnym,  
a nade wszystko zdrowotnym. 
Chętni swój udział udokumento-
wali za pomocą zdjęcia wykona-
nego na trasie oraz potwierdzenia 
wymaganego dystansu. 

Przypomnijmy, że  była to już 
druga odsłona powiatowej akcji. 
W  podobny sposób uczczono 
Święto Narodowe 3 Maja (I etap) 
i  wówczas też pokonano ponad 
tysiąc kilometrów. Ostatnia szan-
sa, żeby dołączyć do  aktywnej 
biało-czerwonej ekipy przypad-
nie w  dniu Narodowego Świę-
ta Niepodległości (11 listopada) 
oraz sześciu dni tuż po nim. Naj-
wytrwalsi, czyli tacy, którym uda 
się wziąć udział we wszystkich 
odsłonach akcji (3 maja, 15 sierp-
nia i 11 listopada), będą mogli po-
łączyć ze sobą wszystkie części 
medali, które stworzą całość.  aw

Aktualności

Ubiegłoroczne spotkanie w leśniczówce w Poćwiardówce. 
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apteki
 �Dyżury w Głownie: 
czwartek, 2 września:  
ul. Zgierska 27, tel. 736-697-733
piątek, 3 września:  
ul. Łowicka 38 A, tel. 42 719-21-31
sobota, 4 września: 
ul. Sikorskiego 59, tel. 42 710-12-99
niedziela, 5 września: 
ul. Sikorskiego 45/47, tel. 42 719-10-28
poniedziałek, 6 września:  
ul. Kopernika 19, tel. 42 719-20-12
wtorek, 7 września:  
ul. Młynarska 1, tel. 42 716-45-95
środa, 8 września:  
ul. Swoboda 17, tel. 42 685-78-11
Apteki pełnią dyżury w dni powszednie 
od zakończenia zmiany dziennej do 
godz. 8 dnia nast., w sob. w godz. 20-9, 
w niedz. w godz. 18-8, święta w godz. 8-8.
 �Dyżury w Strykowie:  
niedziela, 5 września: w godz. 9–14.00:  
pl. Łukasińskiego 15, tel. 42 719-80-85
 �Pozostałe apteki w Strykowie:
ul. Kolejowa 11, tel. 42 719-83-20
ul. Targowa 16, tel. 42 719-86-89
ul. Kolejowa 33, tel. 42 719-81-48
 �Bratoszewice, tel. 42 719-65-25
 �Popów Głowieński 35,  
tel. 42 719-57-57

dyżury przychodni
 �Przychodnia Rejonowa w Głownie,  
ul. Kopernika 19, tel. 42-719-10-92
 �Przychodnie w Strykowie:  
ul. Kościuszki 27: tel. 42-717-45-15 
ul. Targowa 16: tel. 42-719-92-30
 �Punkt Konsultacyjny ds. Uzależnień  
i Przemocy w Rodzinie: 42-719-26-46

ważne telefony
 �Wojewódzki Telefon Wsparcia  
dla Seniorów 42 20 819 99 w ramach 
pomocy osobom starszym w okresie 
pandemii Covid-19
 �Policja 997 alarmowy, w Głownie 47 
842 54 11; w Strykowie: 42-719-80-07; 
w Zgierzu: 47 842-52-00
 �Straż pożarna: 998,  
w Głownie 42-719-10-08,  
w Strykowie 42-719-82-95
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Pogotowie wodno-kanalizacyjne 
w Głownie 42-719-16-39
 �Pogotowie energetyczne  
w Strykowie 42-719-80-10  
w Zgierzu 42-675-10-00.
 �Sanepid w Zgierzu 42 714 02 53

 � Informacja PKS 42-631-97-06
 �Taxi w Głownie 42-719-10-14
 �Nieodpłatna pomoc prawna – uma-
wianie wizyt 785-050-293;  
punkt w Głownie 665-530-294;  
punkt w Strykowie 665-529-866; 
punkt w Zgierzu 665-530-518.
 �Powiatowy Rzecznik Konsumentów 
887 658 459.

msze św. w niedziele
 �Parafia św. Jakuba w Głownie: 7.00, 
9.00, 10.30, 12.00, 18.00
 �Parafia św. Maksymiliana w Głow-
nie: 8.00, 9.30, 11.30, 16.00
 �Parafia św. Barbary w Głownie: 
7.00, 9.00, 11.00, 17.00
 �Parafia w Dmosinie: 7:30, 10, 12, 18:00
 �Parafia Św. Marcina w Strykowie: 
8:00, 9:30, 11:00, 18:00

muzea i wystawy
 �Muzeum Żołnierza Polskiego – 
ekspozycja umundurowania i ekwipunku 
żołnierzy z I i II wojny światowej;  
Dmosin 2a, tel. 504-327-183.
 �Galeria Sztuki Współczesnej  
Bank&DM – wystawy indywidualne  

i zbiorowe; Głowno, ul. Młynarska 5/13,  
I piętro budynku Banku Spółdzielczego.

koncerty
 �Piątek, 3 września:
godz. 18.00 – „Polskie Etosy” – solowy 
występ Norberta ,,Smoły’’ Smolińskiego, 
lidera zespołu Contra Mundum;  
sala widowiskowa Miejskiego Ośrodka 
Kultury w Głownie, ul. Kopernika 45. 
Wstęp wolny.

inne
 �Wypożyczalnia kajaków i rowerów 
wodnych w Strykowie - ul. Legionów, 
czynne codziennie w godz. 10.00-18.00.
 �Wypożyczalnia sprzętu pływającego 
w Głownie, ul. Swoboda 2, czynna 
codziennie w godzinach 11.00–19.00.
 �Przystań ZHP Głowno – bezpłatne 
zajęcia z żeglowania, tel. 604-273-466.
 �Piątek, 3 września:
godz. 16.00 – „Teoria zakalca Dagny 
Przybyszewskiej” Anny Brody – 
spotkanie w ramach Dyskusyjnego Klubu 
Książki, Miejska Biblioteka Publiczna w 
Głownie; wstęp wolny.

 �Sobota, 4 września:
godz. 17.00 – „Gdy od przybytku 
bolały ręce” – spotkanie przy ognisku 
sympatyków historii oddziału „Sama” 
oraz AK w lesie w Poćwiardówce dla 
harcerzy, instruktorów, rodziców i wszyst-
kich zainteresowanych kultywowaniem 
pamięci o bohaterach. Wstęp wolny.
 �Niedziela, 5 września:
godz. 10.00-20.00 – Dożynki Gminy 
Stryków i targi AGRO – w programie 
m.in.: msza św., korowód dożynkowy, 
przemówienia okolicznościowe, rozstrzy-
gnięcie konkursów i wręczenie nagród, 
wystawa rolnicza, wystawa królików, 
kiermasz roślin ozdobnych, pokazy 
polowe maszyn, występy: orkiestra OSP, 
zespół Playbos, Dejw oraz dyskoteka; 
teren Łódzkiego Ośrodka Doradztwa 
Rolniczego przy ul. Nowości 32 w 
Bratoszewicach.
 �Niedziela, 12 września:
godz. 15.30 – 2. Kabareton na koniec 
lata – wystąpią: Kabaret Jurki, Grupa 
Teatralno-kabaretowa Nasza Ferajna, Ka-
baret OTTO; plac przed Domem Kultury 
w Niesułkowie, wstęp wolny.
 �Piątek, 17 września:
godz. 11.00 – Aktywne lato z Ecoro-
wer: Pokaz akrobacji rowerowych 
– przejazd wokół Głowna, start: Plac 
Wolności w Głownie, wstęp wolny.

NOTOWANIA Z TARGOWISKA
ceny z dnia 31.08.2021 r.

w Łowiczu w Głownie
brokuły szt. 4,00 4,00
buraki czerwone kg 2,50 2,00
cebula kg 3,00 2,00-3,00
czosnek szt. 2,50 2,00-3,00
fasola zielona kg 8,00 7,00-8,00
fasola żółta kg 8,00 7,00-8,00
gruszki kg 5,00 -
jabłka kg 2,50-3,50 3,00-4,00
jaja fermowe 15 szt. 7,00-9,00 7,50-10,00
jaja wiejskie 15 szt. 9,00-12,00 10,00-12,00
kalafior szt. 6,00-7,00 3,00-5,00
kapusta biała szt. 3,00-4,00 3,00-4,00
kapusta pekińska kg 4,00 4,00
koperek pęczek 1,50 1,50
miód 0,9 litra 35,00 -
marchew kg 2,50 2,00
natka pietruszki pęczek 1,50 1,50
ogórek gruntowy kg 5,00 4,00-5,00
ogórek zielony kg 6,00 5,00
papryka czerwona kg 6,00 3,8-05,00
papryka zielona kg 6,00 3,8-5,00
papryka żółta kg 6,00 3,80-5,00
pieczarki kg 10,00 10,00
pietruszka kg 8,00 6,00
pomidor malinowy kg 5,00 5,00
pomidor szklarniowy kg 3,00 4,00
por szt. 3,00 3,00
rzodkiewka pęczek 2,50 2,50
sałata szt. 3,50 3,00
seler szt. 6,00 zł/kg 3,00
szczypiorek pęczek 1,50 1,50
słonecznik szt. 3,00 2,50-3,00
śliwki kg 3,00 3,00-4,00
włoszczyzna pęczek 3,50 3,00-4,00
ziemniaki kg 2,00 1,80-2,00

OFERTY PRACY
z dnia 1.09.2021 r.

POWIATOWY URZĄD PRACY W ŁOWICZU:
 � Kucharz kuchni arabskiej
 � Pracownik pomocniczy obsługi hotelowej
 � Lakiernik
 � Pomoc kuchenna
 � Prace pomocnicze magazynowo-produkcyjne
 � Pozostali robotnicy wykonujący prace proste 

w przemyśle
 � Nauczyciel matematyki
 � Dekarz-pracownik budowlany
 � Opiekunka środowiskowa
 � Sprzątaczka
 � Pielęgniarka/pielęgniarz

POWIATOWY URZĄD PRACY W ZGIERZU:
 � Robotnik gospodarczy
 � Pakowacz zamówień
 � Robotnik magazynowy
 � Ślusarz
 � Operator urządzeń do cięcia folii i płyt
 � Sprzątaczka biurowa
 � Pracownik produkcji
 � Pomocnik operatora koparki
 � Kierowca samochodu dostawczego
 � Rębacz
 � Kucharz kuchni orientalnej
 � Pomoc kucharza kuchni orientalnej
 � Nauczyciel fizyki
 � Pracownik linii produkcyjnej

POWIATOWY URZĄD PRACY W KUTNIE:
 � Informatyk
 � Cukiernik
 � Elektryk
 � Pracownik ochrony
 � Pomocnik dekarza
 � Referent do spraw rozliczeń - kasjer
 � Mechanik pojazdów samochodowych
 � Operator koparki -instalacje zewnętrzne
 � Monter instalacji wodno-kanalizacyjnej - instala-

cje zewnętrzne
 � Pracownik fizyczny-monter ciągów odwodnie-

niowych
 � Pracownik produkcji
 � Dyrektor
 � Hydraulik
 � Pomocnik hydraulika
 � Prasowaczka
 � Szwaczka
 � Psycholog
 � Operator koparki
 � Laborant
 � Elektromechanik-operator linii produkcyjnej
 � Monter
 � Kasjer-sprzedawca
 � Wulkanizator
 � Pomocnik budowlany
 � Specjalista ds. zakupów,zamówień w branży 

budowlanej
 � Kasjer - sprzedawca
 � Inkasent
 � Dostawca potraw

ROLNIK SPRZEDAJE 
– ceny z dnia 31.08.2021 r.

Żywiec wieprzowy:
 � Domaniewice: 4,30 zł/kg+VAT
 � Różyce: 4,30 zł/kg+VAT
 � Kiernozia: 4,50 zł/kg + VAT
 � Karnków: 4,80 zł/kg+VAT
 � Skowroda Płd.: 4,60 zł/kg+VAT

Żywiec wołowy:
 � Domaniewice: jałówki 9,00 zł/kg+VAT,  

krowy 5,50 zł/kg+VAT, byki 9,00 zł/kg+VAT
 � Różyce: jałówki 9,9 zł/kg+VAT,  

krowy 5,50 zł/kg+VAT, byki 9,00 zł/kg+VAT
 � Skowroda Płd.: jałówki 8,30 zł/kg+VAT,  

krowy 6,50 zł/kg+VAT, byki 9,00 zł/kg+VAT

ŁOWICZ I OKOLICE

ważne telefony
 � Infolinia ws. szczepień przeciw 
COVID-19 – ogólnopolska 989;  
dla mieszkańców woj. łódzkiego  
42 664-10-53, kom. 539-672294
 � Infolinia NFZ w sprawie koronawirusa  
czynna całą dobę – 800 190 590
 � Infolinia Państwowej Inspekcji  
Sanitarnej województwa łódzkiego:  
czynne codziennie w godz. 8.00–22.00 
695 422 338, 663 114 439, 782 236 442, 
782 277 228, 663 154 463, 665 386 932
 �Sanepid w Łowiczu 46 837 64 94, 
alarmowy (całodobowy) 604 691 091
 �Powiatowa Stacja Sanitarno-Epide-
miologiczna w Skierniewicach  
46 83346 00, 46 83330 21, 509425343
 �Infolinia PKP: Intercity 703 200 200,  
Koleje Mazowieckie 22 364 44 44,  
Łódzka Kolej Aglomeracyjna  
42 2055515
 �Informacja PKS 609-846-204
 �Pogotowie ratunkowe 999 alarmowy
 �Straż pożarna 998 alarmowy; 
Komenda Powiatowej Państwowej 
Straży Pożarnej w Łowiczu  
46 830 25 50, 46 830 25 69
 �Policja 997 alarmowy; 
KPP w Łowiczu 47 843-25-00; 
Policyjny telefon zaufania 837-80-00
 �Pogotowie energetyki cieplnej  
46-837-59-16
 �Pogotowie wod.-kan. 46-837-35-32
 �Pogotowie energ. 991, 46-830-15-00
 �PGE: przerwy w dostawach prądu  
422 222 222, infolinia 422 222 298
 �Awarie oświetlenia ulicznego  
w Łowiczu: 881-551-551, 46 830-91-53 
 �Warsztat konserwatorski ŁSM: 
46-837-42-33, 609-135-423
 �Zgłoszenia awarii ŁSM: 46 837-65-10

dyżury przychodni
 �Nocna i świąteczna pomoc lekarska  
ul. Ułańska 28, tel. 46-837-56-11, 46-837-
56-12, 46-837-56-13 lub 509-056-091– 
czynna: w dni robocze 18.00-8.00, sobo-
ty, niedziele i święta przez 24 godziny.

apteki
 �Łowicz:
ul. Stanisławskiego 27, tel. 46 8302202,  
ul. Zduńska 45/47, 885-707-041,  
ul. Bolimowska 21, 46-837-82-67,  
ul. Tuszewska 45, 46-837-77-23,  
ul. Stanisławskiego 2, 736-697-594,  
ul. Starzyńskiego 10/12, 736-697-595,  
ul. Bratkowice 2b, 46-837-09-20,  
ul. Tkaczew 9, 46-837-69-40,  
ul. Kurkowa 3a, 46830-21-57,  
ul. Warszawska 4, 46-830-30-20, 
pl. Nowy Rynek 11, 46-815-32-25,  
ul. Ułańska 12, 46-837-51-39,  
ul. Gen. Sikorskiego 1a, 46-837-42-64,  
ul. Zduńska 38, 46-837-13-16,  
ul. 3 Maja 6, 46-837-31-11,  
ul. 3 Maja 13, 46-880-80-10,  
ul. Bonifraterska 2, 46-837-45-55.

 �Bielawy, ul. Garbarska 10, tel. 839-22-76
 �Chąśno 64, tel. 838-18-25
 �Domaniewice, ulica Główna 9,  
tel. 838-33-85 ul. Górna 1A, tel. 911-55-44
 �Kiernozia, Rynek Kopernika 12,  
tel. 24-277-91-58 ul. Kościuszki 6, tel. 24-
277-97-64 ul. Łowicka 12A, 24-382-11-66
 �Kocierzew Płd. 101, tel. 839-42-42
 �Łyszkowice, ul. Kościelna 3, tel. 46-838-
87-86 ul. Wolności 6B, tel. 606-221-872
 �Nieborów 209, tel. 46-838-56-25
 �Bełchów, Przemysłowa, tel. 46-837-11-83
 �Zduny 1a, tel. 46-838-74-68
 �Zduny 34, tel. 46-838-75-35

msze św. w niedz. i święta
 �Kościół pw. św. Ducha:  
7.00, 8.30, 10.00, 12.00, 18.00
 �Kościół pw. Dobrego Pasterza: 7.00, 
8.00, 10.00, 11.15, 12.30, 17.00
 �Katedra: 7.00, 9.00, 10.30, 12.00, 18.00, 
20.00 (wakacje)
 �Kościół ojców pijarów:  8.00, 9.30, 
11.00, 12.30, 16.00. 
 �Kościół sióstr bernardynek: 8.00, 10.00
 �Kościół pw. Matki Bożej Nieustającej 
Pomocy: 8.00, 10:00, 12.30, 18.00
 �Kaplica seminaryjna: 10.00

basen w Łowiczu
 �Pływalnia kryta OSiR, ul. Kaliska 5, 

czynna codziennie w godz. 14.00-21.00
 �Baseny zewnętrzne czynne codziennie 

do 31 sierpnia w godz. 10.00-18.00

muzea i wystawy
 �Muzeum w Łowiczu, Stary Rynek 5/7, 
czynne od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00 (ostatnie wejście o godz. 
15.30); w poniedziałki nieczynne. Bilety: 
normalny 15 zł, ulgowy 10 zł, rodzinny 
(2 dorośli + 2 dzieci do 18 r. ż.) 40 zł, na 
wystawy czasowe 5 zł; wstęp bezpłatny 
na wystawy stałe - wtorek.  
Wystawy stałe:  
• Sztuka Baroku  
• Historia miasta i regionu 
• Etnografia Księstwa Łowickiego 
• Izba Pamięci Łowickich Żydów 
Wystawy czasowe: 
• „Aniela Chmielińska (1868–1936) 
w 85. rocznicę śmierci” – wystawa 
fotografii oraz dokumentów z archiwum 
rodzinnego; czynna do 31 października.
• „Fascynacje” – Tkanina i malar-
stwo Ewy Szostak – wystawa czynna 
do 29 sierpnia.
 �Skansen przy Muzeum w Łowiczu  
czynny od wtorku do niedzieli w godz. 
10.00-16.00. Bilety: normalny 9 zł, ulgowy 
7 zł, rodzinny (2 dorośli + 2 dzieci do 
18 r.ż.) 20 zł, spacerowy 5 zł. Wstęp 
bezpłatny: piątek.
 �Skansen w Maurzycach – czynny 
codziennie w godzinach 10.00-18.00 
(od godz. 18.00 do 19.00 zwiedzanie 

obiektów tylko z zewnątrz - obowiązuje 
bilet spacerowy - ostatnie wejście o godz. 
18.00). Bilety: normalny 15 zł, ulgowy 10 
zł, rodzinny 40 zł; spacerowy 5 zł.
 �Galeria Browarna w Łowiczu,  
ul. Podrzeczna 17, tel. kom. 691 979 262.
 �Muzeum Guzików w Łowiczu  
– ekspozycja ozdobnych i zwyczajnych 
guzików z całego świata; czynna pon.–pt. 
w godz. 10–19, sob. 9–15; Galeria Łowic-
ka, ul. Stanisławskiego 10, wstęp wolny.
 �Ruiny zamku prymasowskiego 
w Łowiczu – zwiedzanie: rezerwacje te-
lefoniczne: 605 767 555; wstęp 15–25 zł:
 �„Powstanie Warszawskie 1944.  
Bitwa o Polskę” – wystawa planszowa 
czynna do 28 sierpnia w holu Miejskiej 
Biblioteki im. A. K. Cebrowskiego  
w Łowiczu, Al. Sienkiewicza 62.
 �Muzeum Motoryzacji Motonostalgia 
w Nieborowie – czynne w każdą sobotę 
i niedzielę w godzinach od 10.00 do 
18.00; tel. 570 077 900
 �Muzeum Ludowe Rodziny  
Brzozowskich w Sromowie – czynne  
w niedziele i święta w godz. 12:00-17:00, 
dni powszednie 9:00-17:00; Sromów 11,  
gmina Kocierzew, tel. 46 838 44 72
 �Pałac w Nieborowie – czynny 
codziennie w godz. 10.00-17.30; bilety: 
20 zł normalny, 15 zł ulgowy, 1 zł dzieci 
i młodzież (ucząca się, 7–26 lat); ponie-
działek dzień bezpłatny (za wyjątkiem 
dni świątecznych i długich weekendów).
• „W podróży” – wystawa zabytków 
związanych z podróżami arystokratów 
z Polski w odległe zakątki świata.
 �Ogrody w Nieborowie i Arkadii  
– czynne codziennie w godz. 10.00– 
18.00. Bilety: 16 zł normalny, 10 zł 
ulgowy, 1 zł dzieci i młodzież ucząca się.
 �Pałac w Sannikach – czynny od 
poniedziałku do piątku w godzinach 
8.00-15.30, soboty, niedziele i święta  
w godzinach 10.00-18.00; bilety: normal-
ny 10 zł, ulgowy 6 zł.
• „Chopinowskie powidoki” – wysta-
wa fotografii Krzysztofa Heyke, czynna  
do 30 sierpnia 
 �Park w Sannikach – czynny codziennie 
w godz. 8.00–21.00; wstęp wolny. 
• Rzeźby Bartłomieja Kurzei – wysta-
wa plenerowa czynna do 30 września.
 �Pałac i stadnina koni w Walewicach 
– w kompleksie warte obejrzenia są 
m.in. Apartament Napoleoński, kaplica 
pałacowa i zabytkowe wnętrza, a także 
poznać historię hodowli koni rasy półkrwi 
angloarabskiej. Zwiedzanie wyłącznie 
po wcześniejszej rezerwacji tel. 693 422 
684; bilety do pałacu: ulgowy 10,00 zł, 
normalny 15,00 zł; bilety do stadniny: 
ulgowy 8,00 zł, normalny 10,00 zł
 �Park w Walewicach – czynny codzien-
nie, wstęp wolny.
 �„Barwy regionu – folklor woje-
wództwa łódzkiego” – wystawa 
książek, zdjęć i gadżetów, ukazująca 
różnorodność kultury ludowej na terenie 
województwa łódzkiego, czynna do 31 

sierpnia w holu Wojewódzkiej Biblioteki 
Publicznej im. Józefa Piłsudskiego  
w Łodzi, ul. Gdańska 100/102.

kino Fenix 
Łowicz, ul. Podrzeczna 20

 �Czwartek, 2 września:
godz. 17.00 – Lassie, wróć! – familijny 
/ przygodowy prod. Niemcy, reż. Hanno 
Olderdissen, czas: 1 godz. 36 min.
godz. 17.15 / sala II – Zupa nic /
premiera – komedia obyczajowa prod. 
Polska, reżyseria: Kinga Dębska, czas: 1 
godz. 33 min.
godz. 19.00 –  Free Guy – komedia / 
Sci-Fi prod. Kanada / USA, reżyseria: 
Shawn Levy, czas: 1 godz. 55 min.
godz. 19.15 /sala II – Zupa nic
 �Piątek – czwartek, 3-10 września:
godz. 16.00 – Kraina smoków – anima-
cja prod. Niemcy, reżyseria:  
Tomer Eshed; czas: 1 godz. 31 min.
godz. 17.15 /sala II – Kraj – czarna 
komedia prod. Polska; reżyseria:  
Maciej Ślesicki / Veronica Andersson / 
Filip Hillesland / Mateusz Motyka;  
czas: 1 godz. 43 min.
godz. 17.45 – After. Ocal mnie /premie-
ra – melodramat prod. USA, reżyseria: 
Castille Landon; czas: 1 godz. 40 min.
godz. 19.15 /sala II –  Mistrz – biogra-
ficzny / Dramat prod. Polska, reżyseria: 
Maciej Barczewski; czas: 1 godz. 31 min.
godz. 19.45 – After. Ocal mnie

koncerty
 �Niedziela, 5 września:
godz. 18.00 – Klarnet i fortepian – re-
cital Dominika Domińczaka (klarnecista) 
i Radosław Stefański (pianista); w pro-
gramie kompozycje artystów takich jak: 
Karol Kurpiński, Francis Poulenc, Joseph 
Horovitz, Michele Mangani. Muzeum w 
Łowiczu, Stary Rynek 5/7; wstęp wolny.
 �Wtorek, 7 września:
godz. 19.30 – XXXIII Międzynaro-
dowy Festiwal Organowy „Johann 
Sebastian Bach” – koncert zamknięcia, 
wystąpi: Martin Bako (Słowacja) – orga-
ny; Bazylika Katedralna w Łowiczu, Stary 
Rynek 24. Bilety: 10 zł normalny, 5 zł 
ulgowy do nabycia przed koncertem.
 �Sobota, 11 września:
godz. 20.00 – „Goplana” – plenerowe 
wykonanie opery Władysława Żeleńskie-
go w 100. rocznicę śmierci kompozytora.
dziedziniec Pałacu Radziwiłłów w Niebo-
rowie; wstęp wolny.

inne
 �Piątek, 3 września:
godz. 17.00 – „Dwuświaty” – wernisaż 
wystawy malarstwa i grafiki artystek 
Wandy Leokadii Kołaczyńskiej i Doroty 
Barbary Pietrzkowicz. Muzeum w Łowi-
czu, Stary Rynek 5/7. Wystawa będzie 
czynna do 10 października.

godz. 19.00 – „Bez znieczulenia” – 
występ Kabaretu Paranienormalni; 
Ośrodek Sportu i Rekreacji w Łowiczu, ul. 
Jana Pawła II.
 �Sobota, 4 września:
godz. 10.00–13.00 – Żyj zdrowo i bądź 
w formie! – warsztaty zdrowego odży-
wiania organizowane przez Łowicką Aka-
demię Sportu, Szkołę Rodzenia „Planeta 
Rodzina” i dietetyk Ewelinę Wojtysiak; 
sala ŁAS w Łowiczu,  ul. Starzyńskiego 1. 
Wstęp wolny.
godz. 16.00 – Uroczystość odsłonięcia 
„Gwiozd Łowickch” – Stary Rynek w 
Łowiczu, wstęp wolny.
godz. 17.00 – „Nici z demokracji” 
– wernisaż wystawy Rufiny Bazlowej, 
białoruskiej artystki, prezentująca obrazki 
z masowych protestów przeciwko władzy 
Aleksandra Łukaszenki w sierpniu 2020r., 
wykonane techniką haftu krzyżykowego; 
Galeria Browarna w Łowiczu.
 �Niedziela, 5 września:
godz. 15.00 – X edycja Narodowego 
Czytania: „Moralność pani Dulskiej” 
– w programie także występ kwartetu 
smyczkowego „Luna” w składzie: 
Weronika Mońka-Chwała – skrzypce, 
Paulina Krakowian-Biernacka – skrzypce, 
Oliwia Skrzypczak – altówka i Sylwia 
Spodobalska – wiolonczela; dziedziniec 
Muzeum w Łowiczu, Stary Rynek 5/7; 
wstęp wolny.
 �Środa, 8 września:
godz. 12.00 – Święto Narodzenia 
Najświętszej Maryi Panny – Odpust 
ku czci Matki Bożej Domaniewickiej; 
Sanktuarium w Domaniewicach.
 �Sobota, 11 września:
godz. 8.00 – XVIII Rajd Szlakiem  
10 PP – Kompina 2021 – w programie: 
złożenie kwiatów i zapalenie zniczy na 
grobie dowódcy 10 pułku piechoty Ma-
riana Krudowskiego, odwiedzenie mogiły 
żołnierskiej w Dębsku Nowym oraz na 
cmentarzu w Kozłowie Szlacheckim, 
gdzie spoczywają żołnierze „dziesiątki”,  
złożenie kwiatów i zapalenie zniczy pod 
pomnikiem na cmentarzu w Kompinie,   
przypomnienie historii działań bojowych 
10 pułku piechoty w czasie bitwy nad 
Bzurą, ognisko, konkursy, wręczanie na-
gród; spotkanie uczestników na Starym 
Rynku w Łowiczu; wpisowe: 6 zł i 12 zł; 
zapisy: PTTK w Łowiczu tel. 513 767 511 , 
Adam Szymański, tel. 729100829. 
godz. 14.00 –23.00 –  Podłowickie 
Folk(l)ove – w programie: występy 
artystyczne łowickich zespołów i kapel: 
Zespołu Wokalnego „Wrzos”, kapeli 
Szymona Mońki z Zielkowic, Dziecięcego 
Zespołu Pieśni i Tańca „Zduny”, Zespołu 
Pieśni i Tańca Ziemi Kutnowskiej; zagra i 
zaśpiewa formacja „Hocus-Pocus”, 
a także „Piękni i Młodzi”. boisko szkoły w 
Zduńskiej Dąbrowie; wstęp wolny.
 �Niedziela, 12 września:
Księżackie Jadło - Targi Dobrej 
Żywności, Łowicz, park Błonie– muszla 
koncertowa; szczegóły wkrótce.

GŁOWNO, STRYKÓW I OKOLICE

ważne telefony
 �Policja: w Żychlinie 47 842-25-14, 
w Pacynie 47 70-53-271, 
w Sannikach 47 7053-275
 �Straż pożarna: 998 alarmowy,  
OSP w Żychlinie 24 285-12-10,  
OSP w Pacynie 604-349-406,  
OSP w Bedlnie 24 285-51-91
 �Nieodpłatna pomoc prawna  
– umawianie wizyt 537 449 098
 �Punkt Nieodpłatnej Pomocy Prawnej 
i Nieodpłatnego Poradnictwa Obywa-
telskiego w Gostyninie – 539 522 155
 �Nieodpłatne konsultacje i porady: 
Urząd Gminy Pacyna, ul. Wyzwolenia 7, 
tel. 537 620 032. Dodatkowe informacje 
pod numerem telefonu: 24 2858045
 �Zakład Energetyki Cieplnej w Kutnie 
24 285-11-52
 �Zgłaszanie awarii wodociągowych w 
Żychlinie: 24 285 13 59
 �Energetyk-Serwis 24 285-46-60

 �Awarie oświetlenia ulicznego Kutno 
całodobowo: 606-605-494, 692-888-144
 � Informacja PKP 22-194-36 
 � Informacja PKS 609-846-204
 �Sanepid w Kutnie 24 355 71 00

apteki
 �Kutno, ul. Mickiewicza 5, tel. 24 2547939 
– apteka całodobowa
 �Plecka Dąbrowa 15, tel. 24 277 93 08
 �Oporów 24 383 15 19
 �Żychlin:  ul. Konwaliowa, tel. 24 3512100
ul. Łąkowa 3a, tel. 24 2851994
ul. Narutowicza 71/1, tel. 4 2851046
ul. Narutowicza 72, tel. 24 2854352
ul. Narutowicza 20, tel. 24 7224130

dyżury
 �Ośrodek zdrowia w Oporowie  
24 383 15 00

 �Ośrodki zdrowia w Żychlinie:  
NZOZ Almamed 24 285-10-86,  
24 285-10-90; NZOZ Promed 24 285-48-
44, 24 285-29-20;  
LuxMedica 24 231 91 00
 �Ośrodek Zdrowia w Dobrzelinie 
(NZOZ Promed) 24 285-10-08
 �Rodzinny Klub Abstynenta „Przystań 
Życia” w Żychlinie – 695-054-433
 �Grupa AA „Nowa Droga” w Żychlinie 
– 695-054-433

msze św. w niedz. i święta
 �Żychlin:  

    7.00, 9.00, 10.30, 11.15, 12, 18.
 �Śleszyn 9.00, 11.00
 �Luszyn 9.00, 11.30
 �Plecka Dąbrowa 9.00, 11.30
 �Suserz 8.00, 10.00, 12.00
 �Trębki: 8.00, 9.30, 11.30
 �Bedlno: 9.00, 11.30
 �Pacyna: 8.30, 10.00, 12.00
 �Oporów: 8.30, 10.00, 11.30

urzędy i instytucje
 �Urząd Gminy w Żychlinie  24 351-20-
33; 24 351-20-32; USC 24 351 20 18
 �Żychliński Dom Kultury 24 351-20-57
 �Zakład Gospodarki Mieszkaniowej 
w Żychlinie: 24 351 20 92
 �Samorządowy Zakład Budżetowy  
w Żychlinie: 24 351 20 90, Stacja 
Uzdatniania Wody 24 285 13 59, Oczysz-
czalnia 24 285 12 35, , Obsługa klienta – 
sprawy wodociągowe 24 285 13 59
 �Urząd Gminy Bedlno 24 282-14-20,  
24 282-17-70, 24 282-17-71; Urząd Stanu 
Cywilnego 24 282 17 86
 �Gminny Ośrodek Kultury w Bedlnie  
24 282 10 36, 24 282-17-87
 �Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej 
w Bedlnie: kierownik 24 282-17-64, 24 
282-17-84 świadczenia rodzinne 24 282-
17-65, pracownicy socjalni 24 282-17-85
 �Spółka Wodna w Bedlnie 24 282-17-63
 �Urząd Gminy Pacyna 24 285-80-54, 24 

285 80 64; USC 512 174 193.
 �Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej 
w Pacynie 24 285 80 60
 �Urząd Gminy Oporów 24 383-11-50
 �Gminny Ośrodek Pomocy Społecznej 
w Oporowie 24 383-11-53
 �SKR Oporów – 24 383 14 95
 �Starostwo w Kutnie 24-355-47-80
 �PCPR w Kutnie 537 449 098
 �PUP w Kutnie 24 355 70 50

muzea i wystawy
 �Zamek w Oporowie czynny od ponie-
działku do piątku w godz. 10.00–16.00; 
w soboty i niedziele 10.00–17.00. Bilety:  
11 zł, ulgowy 7 zł.
• Akwarelowa opowieść Wiesława 
Śniadeckiego o Zamku i Muzeum  
w Oporowie – wystawa wirtualna 
 �Park przy zamku w Oporowie – czyn-
ny codziennie w godzinach 8.00–20.00; 
wstęp bezpłatny.

ŻYCHLIN I OKOLICE
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REKLAMA

dokończenie ze str. 1

W Strykowie wystąpiła dyna-
micznie, łatwo nawiązywała kon-
takt z publicznością, po koncercie 
można było z  nią porozmawiać 
i wziąć autograf, jeśli ktoś chciał. 
Ira to zespół pop rockowy, obecny 
na polskiej scenie od 1987 roku. 
Ma w dorobku 12 albumów stu-
dyjnych. Największe przeboje 
zespołu to piosenki „Nadzieja”, 
„Wiara” czy „Ona jest ze snu”. 
Frontmanem zespołu jest wokali-
sta Artur Gadowski. zagrali solid-
nie i mocno. ten sobotni wieczór 
był udany.

Niedziela zaczęła się 
biegiem
Drugi dzień świętowania roz-

począł się od emocji sportowych. 

O poranku nad strykowskim zale-
wem spotkali się miłośnicy biega-
nia z całej okolicy. Łącznie w bie-
gu o Puchar Burmistrza Strykowa 
wzięło udział ok. 30 osób, a  za-
wodnicy pokonali dystans 5 kilo-
metrów, wykonując wokół zalewu 
dwa okrążenia. Nasz reporter spo-
tkał na starcie Paulinę Trzewikow-
ską i Blankę Lutomirską z Łodzi, 
dla których sportowa impreza sta-
ła się okazją, by po raz pierwszy 
w życiu odwiedzić strykowski za-
lew. Okazało się, że malowniczy 
zakątek tego miasta zdecydowa-
nie przypadł im do gustu.

– Nie spodziewałyśmy się, że 
jest tu tak pięknie. W Strykowie 
już zdarzało się nam bywać, ale 
w  tak uroczym miejscu w  tym 
mieście po raz pierwszy. Na pew-
no będzie to miło spędzony czas. 

Świetnie się zapowiada – powie-
działy nam.

Warto dodać, że obie uczest-
niczki miały na swoim koncie już 
spore doświadczenie, jeśli chodzi 
o  biegi amatorskie, dlatego były 
przekonane, że w krótkim czasie 

uda nam się ponownie spotkać – 
tym razem na mecie. Ostatecznie, 
obie stanęły tego dnia na podium. 
Obok pani Pauliny (I miejsce) oraz 
pani Blanki (II miejsce) najlepsza 
w kategorii kobiet okazała się Te-
resa Brykowska (III miejsce). 

Z kolei wśród mężczyzn nie-
dościgniony w  biegu na 5 kilo-
metrów okazał się Konrad Adam-
czewski (I miejsce), a  poza nim 
prym wiedli młodzi: Krzysztof 
Sokół (II miejsce) i Szymon Ko-
sma (III miejsce). 

Swoich sił w  sportowym star-
ciu spróbowały również dzieci, 
które rywalizowały na odcinku 
200 metrów i one także wspaniale 
prezentowały się na podium. Naj-
szybciej dobiegli: Wojtek Fortuna 
(I miejsce), Jakub Śmigielski (II 
miejsce) oraz Zosia Przychodzeń 
(III miejsce).

Turniej siatkówki
Ci, którzy aktywnie rozpoczęli 

dzień nawet po biegu nie zwolni-
li tempa i już po chwili mogli ki-
bicować zawodnikom, biorącym 
udział w  II Turnieju Siatkówki 
o  Puchar Burmistrza Strykowa. 
Na Orliku zmierzyło się 5 dru-
żyn, a były one złożone z miesz-
kańców, reprezentantów Zakładu 
Gospodarki Komunalnej i Miesz-
kaniowej w  Strykowie, druhów 
z OSP, nauczycieli oraz przedsta-
wicieli Urzędu Miejskiego w Stry-
kowie. Warto dodać, że gospodarz 
gminy, Witold Kosmowski, tra-
dycyjnie stanął na boisku do gry 
wspólnie z drużyną reprezentują-

cą Urząd Miejski i to właśnie do 
nich powędrował zwycięski pu-
char. Drugie miejsce wywalczyła 
drużyna OSP, natomiast trzecie – 
reprezentanci ZGKiM.

Piknik dla całych rodzin
Po sportowych zmaganiach 

przyszedł czas na odpoczynek 
i rekreację, dlatego niedzielne po-
południe upłynęło pod znakiem 
rodzinnego pikniku z atrakcjami. 
Nad zalewem na najmłodszych 
czekały animacje, sztuczki cyrko-
we, stanowiska kreatywne z moż-
liwością wykonania dziecięcych 
tatuaży, warkoczyków i odlewów 
gipsowych, fotobudka, strefy re-
kreacji (m.in. bungee, dmuchane 
zjeżdżalnie oraz karuzele), a  dla 
fanów przeżyć nieco bardziej eks-
tremalnych ścianka wspinaczkowa 
oraz strzelnica. 

Dzieci na rockowo
Miłośnicy ciężkiego grania 

również znaleźli coś dla siebie, 
a wszystko za sprawą minikoncer-
tu pod hasłem: „Dzieci na rocko-
wo”, w którym swoje umiejętno-
ści zaprezentowali początkujący 
muzycy z  bliższej i  dalszej oko-
licy. Ich żywiołowe wykonania 
klasyki rocka oraz ballad wszech 
czasów porwały publiczność,  
a z twarzy widzów – również do-
rosłych – jeszcze długo nie scho-
dził uśmiech.  aw, tm

Dni Strykowa | Tłumy na koncertach. Dzień później też sympatycznie

Od rocka do rocka, z piknikiem w środku

W sobotni wieczór całe targowisko zapełniło się ludźmi spragnionymi muzyki na żywo. 
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Dzieci na rockowo. Ten koncert bardzo spodobał się publiczności. 
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Nauka sztuczek cyrkowych  
była jedną z niedzielnych atrakcji. 
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Aktualności
Głowno | Piknik na zakończenie lata

Świętowanie skromne, ale nareszcie wspólne
Na początek rodzinna rekreacja pełna niespodzianek dla małych i dużych, potem 
Puchar Polski Strongman z udziałem gwiazd sportów siłowych, a na zakończenie 
niespodzianki muzyczne, czyli kameralny, ale wzruszający koncert i dyskoteka 
pod gwiazdami – tak w kilku słowach opisać można to, co działo się nad Mrożyczką 
w minioną sobotę (28 sierpnia). Było w czym wybierać!

Święto Głowna, które w  tym 
roku przyjęło formułę całodnio-
wego pikniku rodzinnego z atrak-
cjami przewidzianymi w wielu lo-
kalizacjach, cieszyło się sporym 
zainteresowaniem mieszkańców. 
Mimo że tegoroczne obchody 
były nieco skromniejsze niż zwy-
kle i pozbawione koncertów wio-
dących gwiazd polskiej estrady, 
z  bogatego i  różnorodnego pro-
gramu spotkania każdy mógł wy-
brać coś dla siebie. 

Najmłodsi już w  południe 
chętnie korzystali z  ciekawych 
opcji, jakie przygotowano na  te-
renie zielonym nad zalewem 
Mrożyczka, a  do  gustu przypa-
dły im głównie zajęcia z anima-
torem, malowanie buziek i zawo-
dy sportowe. Jak zwykle, sporym 
powodzeniem cieszyły się rów-
nież tzw. dmuchańce, czyli kla-
syczne trampoliny i  zjeżdżalnie 
oraz imponujących rozmiarów 
dmuchany tor przeszkód, któ-
ry stanowił wyzwanie nawet dla 
osób doświadczonych już w tego 
typu zabawach. 

Do dyspozycji zarówno ma-
łych, jak i  nieco większych 
uczestników, były tego dnia rów-
nież kreatywne stoiska, oferujące 
m.in. ciekawe zajęcia, warsztaty 
tematyczne oraz gadżety promo-
cyjne. Z kolei osoby spragnione 
kulinarnych rozkoszy mogły sko-
rzystać z  bogatej oferty gastro-
nomicznej, dostępnej w  ramach 
odbywającego się nieopodal Festi-
walu Food Trucków.

– Atrakcji jest sporo, więc pik-
nik nam się podoba. Czekamy też 
na pokaz siłaczy. Ci, którzy liczy-
li na duże koncerty, mogą czuć się 
zawiedzeni, ale wiadomo, że sy-
tuacja jest, jaka jest. Najważniej-

sze, że znów możemy spotkać się 
ze znajomymi, pobyć razem i cie-
kawie spędzić czas – podkreśliła 
w rozmowie z naszym reporterem 
pani Agata, której tego dnia towa-
rzyszyli mąż Paweł oraz dzieci: 
Pola i Antoś.

Siłacze i mieszkańcy 
pokazali na co ich stać
Chwilę po  godzinie 16.00 te-

ren rekreacyjny nad zalewem za-
mienił się w  arenę męskiej ry-
walizacji. To właśnie w  tym 

miejscu rozegrano widowisko-
wy Puchar Polski Strongman 
z udziałem gwiazd sportów siło-
wych. Mistrzowie w tej dyscypli-
nie zmierzyli się w sześciu cieka-
wych konkurencjach, a  wrażenie 
na przybyłych zrobiło m.in. prze-
rzucanie ogromnej opony, pod-
noszenie szeregu bloków o dużej 
masie czy spacer farmera, a więc 
konkurencja polegająca na  pod-
niesieniu z podłoża dwóch cięża-
rów (po jednym w każdej z dłoni) 
i pokonaniu z nimi odpowiednie-
go dystansu. 

Warto dodać, że mieszkańcy 
okolicy równie chętnie próbowa-
li swoich sił w  podobnych kon-
kurencjach. Panowie sprawdzi-
li się w  podnoszeniu ciężarów, 
z  kolei panie zacięcie rywalizo-
wały w  długotrwałym trzyma-
niu kettla. Konkurencje przygo-
towane dla amatorów pozornie 
nie należały do trudnych, jednak 
regularne ćwiczenia oraz dobra 
kondycja zdecydowanie się im 
przydały.

To był dla nich aktywny 
weekend
Wicemistrzynią naszego mia-

sta w kategorii kobiet okazała się 
Monika Michalska z Głowna, któ-
ra trzymała kettla dosłownie o se-
kundę krócej niż jej konkurent-
ka, trenerka personalna, do której 
ostatecznie trafił puchar.

– Niedosyt pozostał, bo oka-
zało się, że od zwycięstwa dzie-
liła mnie dosłownie sekunda, ale 
chodzi przecież o dobrą zabawę, 
a bawimy się dziś świetnie – po-
wiedziała nam zawodniczka.

Przypomnijmy, że Monika 
i  Łukasz Michalscy byli boha-
terami cyklu o  ciekawych lu-
dziach (32/2019), a naszym czy-
telnikom opowiedzieli wówczas 
o  pasji sportowej, która do  dziś 
jest ich sposobem na  życie. Po-
kazał to choćby miniony week-
end, który upłynął im bardzo 
aktywnie: pani Monika wzięła 
udział w strong-zmaganiach, zaś 
jej mąż, czyli pan Łukasz, o po-
ranku mierzył się z  ekstremalną 

trasą spływu kajakowego Mroga 
Trophy i  wspólnie z  kompanem 
zajęli siódmą pozycję w general-
nej klasyfikacji tej rywalizacji.  
Na podium (II miejsce w  kla-
syfikacji Mroga Trophy) stanął 
z kolei tego dnia Michał Adam-
kiewicz, czyli brat pani Moniki, 
który latem 2019 roku również 
był bohaterem naszego artyku-
łu, przekonując, że zamiłowanie 
do sportu bywa rodzinne.

Wielkie przeboje 
z dawnych lat i pląsy 
pod gwiazdami
Podobnie jak w poprzednich la-

tach, w trakcie wspólnego święto-
wania pojawiły się akcenty mu-
zyczne, które uświetniły wieczór. 
O artystyczną oprawę wydarzenia 
zadbał Władysław „Francuz” Ja-
recki, który wystąpił na  deskach 
altany koncertowej. Finalista „The 
Voice Senior” do  czerwoności 
rozgrzał publiczność, przypomi-
nając największe przeboje z  re-
pertuaru najważniejszych polskich 

i  zagranicznych gwiazd estrady. 
Sobotni recital „Francuza” był za-
razem pięknym hołdem dla wiel-
kiego artysty – niezapomnianego 
Krzysztofa Krawczyka, który od-
szedł w kwietniu br.

– Dziękujemy Ci, Krzysiu, 
za  całe mnóstwo tematów mu-
zycznych – usłyszeliśmy w czasie 
koncertu przepełnionego akcenta-
mi nostalgicznymi, choć tanecz-
nych rytmów również nie zabra-
kło. Mieszkańcy okolicy mieli 
okazję zatańczyć do wiecznie ży-
wych kompozycji tego wokalisty, 
a więc m.in. do utworów: „Chcia-
łem być”, „Wróć do mnie”, „Jak 
minął dzień” czy „To, co dał nam 
świat”.

Na zakończenie spotkania wy-
brzmiał – dla odmiany – wiel-
ki przebój Lombardu „Przeżyj to 
sam”, zaś na bis – ponownie z re-
pertuaru Krzysztofa Krawczyka 

– „Parostatek”. Dzień pełen 
wrażeń, a zarazem lato nad Mro-
życzką zakończyła dyskoteka 
pod gwiazdami.  aw

Głowno | Festiwal Food Trucków

Uliczna uczta trwała przez cały weekend
Churrosy, udon, quesadilla, frytki belgijskie, burgery 
w różnych smakach – to tylko niektóre z dań, jakich 
spróbować można było w miniony weekend w ramach 
Festiwalu Food Trucków w Głownie.

Kulinarna impreza nad Mro-
życzką rozpoczęła się już w pią-
tek (27 sierpnia). Tego dnia od-
wiedziliśmy zaparkowane przy ul. 
Zgierskiej busy, by sprawdzić czy 
ich oferta cieszy się zainteresowa-
niem. Miłośników oryginalnych 
smaków nie brakowało.

– To moja pierwsza przygoda 
z Food Truckami i na pewno nie 
ostatnia. Z pewnością zawitam 
tu jeszcze w  czasie weekendu.  
Na pierwszy ogień poszły bel-
gijskie frytki i  węgierskie plac-
ki, czyli langosze. Ceny, oczywi-
ście, nie są łatwe do przełknięcia, 
ale dania na tyle ciekawe, że i tak 
na  pewno skusi się cała rodzina  

– powiedziała nam jedna z miesz-
kanek okolicy.

Nasz reporter sprawdził rów-
nież jak ta kuchnia… wygląda 
od  kuchni. Okazało się, że mi-
strzowie w  swoim fachu liczyli 
na to, że pogoda dopisze i uda im 
się przygotować specjały, które za-
chwycą przybyłych, a przy okazji 
na  długo zapadną im w  pamięć. 
Już w piątek dokładali wszelkich 
starań, by kulinarna premiera przy-
padła do gustu miłośnikom dobre-
go jedzenia, a oni sami – wiedzeni 
wspomnieniem wybornego sma-
ku oraz apetycznych zapachów  
– wielokrotnie powracali w  to 
miejsce w trakcie weekendu.

– Przygotowuję langosze, czy-
li węgierskie placuszki wysmażo-
ne na złoto i wysmarowane wodą 
czosnkową. Już sam ten placek 

jest rewelacyjny, a  dodatki tyl-
ko podkreślają magię tego i  tak 
już wybornego dania. Po pierw-
szym gryzie kubki smakowe do-

znają kulinarnej rozkoszy, radość 
na  twarzy pozostaje do  końca 
dnia, a  radość w  sercu do  koń-
ca życia – zachęcał pan Marcin, 
którego spotkaliśmy w  jednym 
z  busów. Zapytany o  zaintereso-
wanie ze strony kupujących, przy-
znał, że frekwencja go zaskoczyła, 

a z każdym dniem było w tej kwe-
stii jeszcze lepiej.

Dodajmy, że trzydniowy Fe-
stiwal Food Trucków był jednym 
z  elementów pikniku rodzinne-
go na zakończenie lata, a szerzej 
o tym wydarzeniu piszemy powy-
żej.  aw

Najważniejsze, 
że znów możemy 
spotkać się 
ze znajomymi, pobyć 
razem i ciekawie 
spędzić czas.

Występ Władysława Jareckiego długo pozostanie w pamięci. 
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Pora na uśmiech po zaciętej walce. Mieszkanki okolicy próbowały swoich sił w podnoszeniu kettla. 
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Już pierwszego dnia kolejki do niektórych busów były spore. 
Zainteresowaniem cieszyły się m.in. churrosy, czyli hiszpańskie pączki 
ze słodkimi dodatkami. 
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Nasz rozmówca, pan Marcin, był przekonany, że jego langosze 
przypadną do gustu nawet najbardziej wymagającym klientom. – Warto tu 
przyjść, żeby zobaczyć jak powinno smakować życie – zachęcał. 
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Głowno, Bratoszewice | Coraz gorszy deficyt nauczycieli przedmiotów zawodowych

Nauczyciel zawodu – człowiek bardzo poszukiwany 
dokończenie ze str. 7

Dlaczego trudno liczyć 
na poprawę
Według niej – jeśli cho-

dzi na  przykład o  informaty-
ków – muszą to być nauczycie-
le z  konkretnymi kwalifikacjami 
i najlepiej z doświadczeniem. In-
formatycy w  firmach informa-
tycznych otrzymają pensje bez 
porównania wyższe niż w szko-
łach, dlatego coraz trudniej jest 
ich zachęcić do pracy z młodzie-
żą, do której trzeba mieć też pre-
dyspozycje, a  i  bywa ona nieła-
twa. Do tego nauczyciele muszą 
opracowywać innowacyjne pro-

gramy lekcji, dostosowując je 
do  najnowszych technologii. To 
też może zniechęcać. 

Podobnie jest w  kwestii na-
uczycieli logistyków. Branża ta 
w ostatnich latach rozwija się bar-
dzo dynamicznie i za chwilę tutaj 
też będzie problem. Ludzie wy-
biorą pracę w  firmach. Szkolna 
pensja dla świeżo wykształcone-
go inżyniera? Kto na to pójdzie? 

– Idealna byłaby sytuacja, jak 
kiedyś, że nauczyciele pracują 
tylko w jednej szkole i nie muszą 
jeździć pomiędzy placówkami  
– uważa dyrektorka Cebertowi-
cza. Mówi, że chętnie na  takich 
zasadach zatrudniłaby nauczy-

ciela przedmiotów logistycz-
nych, informatyka i  mechanika. 
W tym roku szkolnym w tej pla-
cówce jest tylko jedna nowa na-
uczycielka przedmiotów logi-
stycznych. Pozostała część kadry 
„zawodowców” jest taka sama 
jak w ubiegłym roku. 

Wydawałoby się, że wystarczy 
więc odpowiednio ułożyć plany 
zajęć, dostosować je do  dojeż-
dżających nauczycieli i  sprawa 
będzie załatwiona, ale dyrek-
tor Elżbieta Kołodziej zwraca 
uwagę na jeszcze kilka ważnych 
aspektów pracy nauczycieli za-
wodu. Otóż pracując w  dwóch, 
czy trzech szkołach nauczycie-

le muszą uczestniczyć w  zwie-
lokrotnionych posiedzeniach rad 
pedagogicznych (w każdej szko-
le, w której uczą), muszą też od-
bywać więcej spotkań z  rodzi-
cami. Więcej problemów może 
też sprawiać organizowanie wy-
cieczek szkolnych. Nauczyciel, 
który ma dodatkowe godziny 
w  szkole, a  nie pełen etat, jest 
mniej dyspozycyjny.

Zdaniem nauczyciela
– Faktycznie jest tak, że nie-

które szkoły muszą układać plac 
zajęć „pode mnie”. W tym roku 
szkolnym będę uczył w  10 róż-
nych szkołach. Nauczyciele za-

wodu może w  aż tylu naraz nie 
pracują, ale z roku na rok jest im 
trudniej – powiedział nam nauczy-
ciel przedmiotu „parazawodowe-
go” – edukacji dla bezpieczeństwa 
oraz edukacji mundurowej w ZS1 
w  Bratoszewicach Andrzej Po-
żarlik. Przedmiot ten jest uczony 
w wymiarze jednej godziny tygo-
dniowo w  klasach ósmych szkół 
podstawowych oraz w  klasach 
pierwszych szkół ponadpodstawo-
wych. 

Czy taki los czeka również na-
uczycieli zawodu? Czy też będą 
jeździć od  szkoły do  szkoły?  
– Nikomu nie życzę, choć zdą-
żyłem się przyzwyczaić. Jeżdżę 

w  promieniu około 10 kilome-
trów, na  przykład do  Bratosze-
wic, Szczawina, Dąbrówki, Be-
siekierza i innych szkół w gminie 
Zgierz… – wymienia przykłady 
szkół, w których uczy. – Ile wyda-
ję na paliwo, staram się nie liczyć 
– mówi. 

Dodatkową specyfiką przed-
miotu, którego uczy, jest też to, 
że co trzy lata musi obowiązko-
wo odnawiać swoją wiedzę w tym 
temacie podczas trwającego oko-
ło miesiąc (popołudniami) kursu, 
który kończy się poważnym egza-
minem kwalifikacyjnym. 

Zostało mu jeszcze 5 lat 
do emerytury. – Potem te szkoły 
będą musiały znaleźć sobie ko-
goś innego – mówi. Czy za kilka 
lat będzie na tyle wielu inżynie-
rów z zacięciem do pracy w szko-
łach?  mak 

Głowno | Jubileuszowa edycja Mroga Trophy

Oni wyzwań się nie boją!
Ekstremalną trasę, 
pełną meandrów, 
wystających korzeni oraz 
poprzewracanych drzew, 
pokonali w minioną sobotę 
(28 sierpnia) uczestnicy 
ekstremalnego spływu 
kajakowego z Dmosina 
do Głowna. Za nami 
jubileuszowa XX edycja 
Mroga Trophy.

Na starcie usytuowanym 
na moście przy drodze na Borki 
(gm. Dmosin) spotkaliśmy tego 
dnia zarówno doświadczonych 
zawodników, jak i  tych, którzy 
z nurtem Mrogi i wszystkimi jej 
zawiłościami mierzyli się po raz 
pierwszy. Wszyscy liczyli na  to 
samo, czyli dobrą zabawę oraz 
dzień pełen niezapomnianych 
wrażeń. Mniej doświadczeni nie-
co obawiali się trudności w poko-
naniu trasy, ale byli raczej dobrej 
myśli. Wśród amatorów znaleźli 

się Marta oraz Tristan, czyli gło-
wieńsko-bratoszewicka załoga, 
która, mając pewne doświadcze-
nie w pływaniu kajakiem, posta-

nowiła sprawdzić czy poradzi so-
bie ze spływem ekstremalnym.

– Na zwycięstwo raczej nie li-
czymy, po prostu chcemy się 
sprawdzić i przekonać czy damy 
radę. Najbardziej obawiamy się 
poprzewracanych drzew i  ko-
nieczności przenoszenia kajaków, 
bo słyszeliśmy, że może nas to 
czekać. Liczy się dla nas głównie 
dobra zabawa, ale fajnie, że mo-
żemy zrobić też coś dla zdrowia  
– powiedzieli nam.

Naszemu reporterowi udało się 
również porozmawiać z  najstar-
szym uczestnikiem wspomniane-
go spływu, panem Janem, który 
liczy już sobie 72 wiosny. Przy-
stępując do startu nie obawiał się 
jednak konkurencji o wiele młod-
szych zawodników, mając pew-
ność, że kondycja pozwoli mu 

na  osiągnięcie wyznaczonego 
celu, a  dodatkiem do pokonania 
ekstremalnej trasy będzie dobra 
zabawa oraz zbawienna dla każde-
go aktywność fizyczna, pozwala-
jąca na utrzymanie formy. Udział 
w tym spływie nie był zresztą dla 
tego zawodnika pierwszyzną.

– Na pewno uda się spotkać 
na mecie i przeżyć coś ciekawego, 
ale rywalizować nie zamierzam. 
Będziemy kulturalnie przepusz-
czać tych, którzy się spieszą. Cho-
dzi o dobrą zabawę i żeby zadbać 
o zdrowie – przekonywał.

Przypomnijmy, że śmiałkowie 
pokonali tego dnia wiodącą przez 
meandry rzeki trasę o długości ok. 
5.2 km. Zakończenie rywalizacji 
miało miejsce po południu przy 
przystani na  zalewie Mrożyczka. 
 aw

PUCHARY JUŻ ROZDANE
15 dwuosobowych załóg 
wzięło udział w XX edycji 
ekstremalnego spływu 
z Dmosina do Głowna – Mroga 
Trophy. Każdy, kto ukończył 
spływ – bez względu na czas, 
w jakim to uczynił – otrzymał 
pamiątkowy medal, a trzy 
najszybsze załogi nagrodzone 
zostały pucharami.
Wymagającą i pełną 
niespodzianek trasę najszybciej 
pokonała załoga w składzie: 
Anna Świerkowska i Sławomir 

Wojtczak ze Zgierza, którzy 
na metę przy przystani nad 
zalewem Mrożyczka dotarli 
z czasem 1 godzina 9 minut 
i 30 sekund. Drugi czas należał 
do Tomasza Lenarta z Głowna 
i Michała Adamkiewicza z Łodzi, 
którzy przepłynęli ten dystans 
w 1 godzinę 24 minuty i 49 
sekund. Na miejscu trzecim, 
z czasem 1 godzina 36 minut 
34 sekundy, uplasowali się 
Wojciech Pożarlik ze Strykowa 
i Kacper Góralczyk z Dobrej. 

Dobieszków | Działo się

Pożegnanie wakacji 
z atrakcjami

Dla dzieci zabawa z  animato-
rem, bańki mydlane, malowanie 
twarzy i dmuchańce, a dla doro-
słych wspólne biesiadowanie – tak 
przebiegał piknik na  zakończe-
nie wakacji, jaki z myślą o miesz-
kańcach okolicy zorganizowa-
no w  ostatnią niedzielę sierpnia 
w Dobieszkowie.

Wydarzenie rozpoczęło się 
o godzinie 14.00. Tuż po południu 
zachodziła obawa, że integracyjne 

plany popsują opady deszczu, dla-
tego pierwsi uczestnicy nieśmiało 
przybywali na  plac zabaw, gdzie 
miał miejsce piknik, nie mając 
pewności czy wydarzenie w ogóle 
się odbędzie. Na szczęście, szyb-
ko wypogodziło się i już po chwili 
mieszkańcy mogli oddać się bie-
siadowaniu w sąsiedzkim gronie. 
Zainteresowanie imprezą było 
duże, więc wspólna zabawa trwała 
do wieczora.  aw

KGW | Ciekawy konkurs dla KGW

Kubek, dzbanek czy makatka? 
Agencja Restrukturyzacji 

i  Modernizacji Rolnictwa zapra-
sza Koła Gospodyń Wiejskich 
do udziału w konkursie „Kubek, 
dzbanek czy makatka... Rękodzie-
ło to jest gratka!”. Jest on skiero-
wany jest do kół zarejestrowanych 
w krajowym rejestrze KGW pro-
wadzonym przez ARiMR. Do 
wygrania są wartościowe nagrody. 

Zadanie konkursowe polega 
na  wykonaniu przedmiotu, który 
może się stać nowym gadżetem 
ARiMR. Praca konkursowa po-
winna odwoływać się do tradycji 
polskiej wsi oraz kojarzyć z  ży-
ciem rolników. Technika wykona-
nia jest dowolna, ale organizatorzy 
oczekujemy własnoręcznie przy-
gotowanego wytworu rękodziel-
niczego nawiązującego do lokal-
nych tradycji. Prace powinny być 
wykonane przede wszystkim z su-
rowców naturalnych (wiklina, ce-
ramika, szkło, drewno, włókno, 
tkaniny naturalne itp.). 

Najlepszy projekt zostanie wy-
różniony nagrodą rzeczową o war-
tości do 5 tys. złotych. Kolejne 
miejsca są premiowane nagroda-
mi o wartościach 3 i 2 tys. złotych. 
Wszystkie KGW mają natomiast 
otrzymać upominki za  udział. 
Czasu na wymyślenie i przygoto-
wanie przyszłych gadżetów wcale 
nie jest tak dużo, bowiem konkurs 
trwa do 27 września. Koło może 
zgłosić do konkursu tylko jedną 
pracę, przesyłając jej zdjęcia po-
glądowe. Oczywiście prace mu-
szą zostać wykonane: te najlepsze 
będą przekazane Agencji nie tylko 
w formie zdjęć. 

Zdjęcia należy przysyłać na ad-
res konkursARiMR@arimr.gov.
pl wraz z  opisem zawierającym: 
imię i nazwisko autora pracy kon-
kursowej, tytuł, datę oraz miej-
sce jej wykonania, oraz skanów 
wydrukowanych i  własnoręcznie 
podpisanych formularzy zgłosze-
niowych.  mak 

Mrożyczka | Yacht Club Głowno współorganizuje III Regaty Przedsiębiorców 

Żagle Biznesu ponowne załopocą na zalewie 
III Regaty Przedsiębiorców  

– Żagle Biznesu odbędą na  za-
lewie Mrożyczka w  Głownie. 
Współorganizatorem tej żeglar-
skiej imprezy jest Yacht Club 
Głowno. Poprzednia edycja z po-
wodu obostrzeń nie odbyła się. 

– Regaty Żagle Biznesu to ini-
cjatywa mająca na celu integrację 
łódzkiego środowiska biznesowo-
-żeglarskiego, a więc bez względu 
na  to czy jesteś starym Wilkiem 
Morskim, czy świeżo upieczonym 
sternikiem, to wydarzenie jest 

właśnie dla Ciebie – zachęca do 
rejestracji koordynująca przygoto-
wania do regat Łódzka Izba Prze-
mysłowo-Handlowa. 

Współorganizatorami są naj-
większe organizacje biznesowe 
naszego regionu: wspomniana 
łódzka Izba, Regionalny Związek 
Pracodawców Prywatnych Zie-
mi Łódzkiej Lewiatan, Łódzka 
Agencja Rozwoju Regionalnego 
S.A. biznesowy Klub 500 z  Ło-
dzi, Loża Łódzka – BCC – Busi-
ness Centre Club oraz najmniejsza 

„instytucja” w  tym biznesowym 
towarzystwie, czyli współpracują-
cy z harcerzami i współprowadzą-
cy „Zatokę ZHP” nad Mrożyczką 
Yacht Club Głowno. 

Regaty odbywać się będą 
w klasie Omega na  jednostkach 
pływających będącymi wła-
snością właśnie głowieńskiego 
Yacht Clubu. Oczywiście w  or-
ganizację zamierzają się włączyć 
również harcerze. Zamierzają np. 
wystąpić w  konkursie piosen-
ki żeglarskiej oraz umilać czas 

uczestnikom imprezy, śpiewając 
szanty. Regaty odbędą się w so-
botę, 11 września. 

W planach regat między inny-
mi bieg kwalifikacyjny, konkurs 
piosenki żeglarskiej, występy lo-
kalnych (i nie tylko) artystów oraz 
piknik rodzinny. Program jeszcze 
nie jest „domknięty” i zespoły lub 
soliści, którzy chcieliby wystąpić 
w towarzyszącemu regatom kon-
kursie piosenki żeglarskiej, pro-
szeni są o kontakt pod numerem 
669-488-230.  mak

Przed startem. Humory dopisywały wszystkim zawodnikom, w tym najstarszemu z nich – panu Janowi  
(w środku, czwarty od lewej).
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Jedną z konkurencji, w jakich mogły sprawdzić się dzieci, było 
przeciąganie liny. 
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PROGNOZA POGODY | 2.09.2021 – 8.09.2021

SYTUACJA SYNOPTYCZNA: 
Pogodę kształtuje skraj układu wyżowego  
znad Wysp Brytyjskich. Napływa cieplejsza 
masa powietrza polarno-morskiego.

CZWARTEK - PIĄTEK: 
W czwartek pogodnie, zachmurzenie 
umiarkowane do małego, bez opadów.   
W piątek pogodnie, zachmurzenie umiarkowane 
do małego, bez opadów, ciepło.  
Widzialność dobra. Wiatr północno-zachodni  
i zachodni, słaby i umiarkowany, 3-7 m/s.  
Temp. max w dzień: od + 20 st. C w czwartek  
do  + 22 st. C w piątek. Temp. min w nocy:  
+ 11 st. C do  + 9 st. C. 

SOBOTA - NIEDZIELA: 
Zachmurzenie umiarkowane, bez opadów. 
Widzialność dobra, w czasie opadów 
umiarkowana. Wiatr północno-wschodni, słaby  
i umiarkowany, 3-7 m/s. Temp. max w dzień:  
+ 19 st. C w sobotę do  + 17 st. C w niedzielę. 
Temp. min w nocy:  + 12 st. C do  + 10 st. C. 

PONIEDZIAŁEK - WTOREK - ŚRODA: 
Pogodnie, zachmurzenie umiarkowane,  
bez opadów, ciepło. Widzialność dobra.  
Wiatr zachodni, słaby i umiarkowany, 3-6 m/s. 
Temp. max w dzień: + 18 st. C do  + 20 st. C. 
Temp. min w nocy:  + 13 st. C do  + 11 st. C.

BIURO METEOROLOGICZNE CUMULUS

PROGNOZA BIOMETEOROLOGICZNA: 
Pogoda korzystnie wpływać będzie na nasze 
samopoczucie. 

Siatkówka, bieganie | Święto miasta

Sportowe obchody Dni Strykowa
Drugiego dnia obchodów 
święta Strykowa  
odbyły się dwa sportowe 
wydarzenia.

Organizatorem był Urząd Mia-
sta w  Strykowie przy wspar-
ciu Ośrodka Kultury i  Rekreacji 
w Strykowie oraz lokalnych klu-
bów sportowych i  stowarzyszeń 
– Klubu Biegowego Powstaniec 
Dobra, LUKS Dwójki Stryków 
i MKS Zjednoczeni Stryków. 

Pierwszym niedzielnym wy-
darzeniem był Bieg wokół zale-
wu o Puchar Burmistrza Stryko-
wa. W zmaganiach udział wzięło 
30-biegaczy, którzy rywalizowa-
li na dystansie 5 km w kategorii 
open kobiet i mężczyzn oraz 200 
m wśród dzieci. W  swoich gru-
pach zwycięstwa odnieśli Pau-
lina Trzewikowska, Konrad 
Adamczewski i Wojciech 
Fortuna. Po trzy najlepsze osoby 
w każdej kategorii otrzymały me-
dale, puchary i nagrody rzeczowe.

Kilkanaście minut później 
na orliku odbył się II Turniej Siat-
kówki o Puchar Burmistrza Stry-
kowa. Tym razem do  rywalizacji 
przystąpiło 5 drużyn, które rywa-
lizowały ze sobą systemem każdy 
z  każdym do  dwóch wygranych 

setów do 15 (ew. tie-break do 11). 
Uczestnikami byli: Urząd Miej-
ski w Strykowie w składzie m.in. 
z  Burmistrzem Strykowa Witol-
dem Kosmowskim, ZGKiM – 
w składzie z dyrektorem Rafałem 

Olczykiem oraz zespoły Ochot-
niczej Straży Pożarnej, Nauczy-
cieli i  Florydy, czyli mieszkań-
ców Gminy Stryków. Oficjalnego 
otwarcia dokonała Tamara Ba-
rańska-Kiemaczyńska – zastępca 
burmistrza Strykowa.

Rozgrywki były niezwy-
kle emocjonujące i  toczyły się 
w świetnej atmosferze. Zawodni-
cy pokazali wielkie zaangażowa-
nie do ostatnich minut, nie ustępu-
jąc nawet wtedy, gdy zaczął padać 
deszcz. 

Wszyscy uczestnicy otrzymali 
nagrody, a najlepsze zespoły me-
dale. Ponadto triumfujący w Tur-
nieju gracze Urzędu Miejskie-
go w Strykowie podnieśli w górę 
okazały Puchar Burmistrza.  wp

Bieg wokół zalewu:
 �5 km – kobiety:
1. Paulina Trzewikowska

2. Blanka Lutomirska

3. Teresa Brykowska

 �5 km – mężczyźni:
1. Konrad Adamczewski

2. Krzysztof Sokół

3. Szymon Kosma

 �200 m – dzieci:
1. Wojciech Fortuna

2. Jakub Śmigielski

3. Zofia Przychodzeń

 � II Turniej Siatkówki: UM Stry-
ków – Nauczyciele 2:0 (15:10, 
15:9), ZGKiM – OSP 0:2 (8:15, 
5:15), Floryda – UM Stryków 0:2 
(7:15, 13:15), Nauczyciele – ZGKiM 
0:2 (13:15, 6:15), OSP – Floryda 
2:0 (15:8, 15:9), UM Stryków – 
ZGKiM 2:0 (15:9, 15:9), Nauczycie-
le – OSP 0:2 (12:15, 14:16), Flory-
da – ZGKiM 0:2 (8:15, 7:15), OSP 
– UM Stryków 0:2 (11:15, 10:15), 
Nauczyciele – Floryda 2:1 (11:15, 
15:11, 11:7).

 �Klasyfikacja końcowa II Turnie-
ju Siatkówki:

1. Urząd Miejski w Strykowie 4 8 8-0

2. OSP 4 7 6-2

3. ZGKiM Stryków 4 6 4-4

4. Nauczyciele 4 5 2-7

5. Floryda 4 4 1-8

Piłka nożna | 5. kolejka IV ligi

Stal i Zjednoczeni w czołówce
Rozgrywki IV ligi 
ruszyły na dobre. 
Po kilku kolejkach 
na dobrych pozycjach 
są piłkarze z Głowna 
i Strykowa.

Wiceliderem tabeli są Zjedno-
czeni Stryków, którzy pod wodzą 
trenera Łukasza Wijaty kontynu-
ują dobrą grę z  rundy wiosennej 
poprzedniego sezonu. Strykowia-
nie pokonali beniaminka z  Pa-
radyża i  nadal są najbliżej lidera 
z Sieradza, który jako jedyny wy-
grał wszystkie spotkania. Warta 
w minionej kolejce z łatwością po-
konała innego beniaminka Zryw 
Wygodę.

Z kolei na  wysokim 6. miej-
scu plasuje się Stal Głowno. Pod-
opieczni trenera Adama Gibały 
nie mieli problemów z  pokona-
niem beniaminka z Wieruszowa. 
Głownianie w  tabeli plasują się 
tuż za plecami silnych MKP Bo-
ruty Zgierz i  rezerw łódzkiego 
Widzewa. Jedynymi zespołami 
bez zwycięstwa w  lidze pozosta-
ją wspomniana Prosna oraz Pogoń 
Zduńska Wola.

W klasyfikacji strzelców też 
można znaleźć reprezentantów 
z klubów Głowna i Strykowa. Na 
3. miejscu w zestawieniu jest Ka-
mil Cupriak, który dla Zjedno-
czonych trafiał pięć razy, a  jedną 
bramkę mniej zdobył do tej pory 
Adrian Olszewski, który gra dla 
Stali. Liderami są Patryk Pietra-
siak z Radomska i Wojciech Ty-
czyński z Paradyża z 6 golami.  wp

�5. kolejka: WKS Prosna Wie-
ruszów – Stal Głowno 0:3, Warta 
Sieradz – Zryw Wygoda 6:0, RKS 
Radomsko – Omega Kleszczów 
1:2, Orzeł Nieborów – LKS Kwiat-
kowice 1:5, Polonia Piotrków Try-
bunalski – Włókniarz Zelów 1:1, 

MKP Boruta Zgierz – Pogoń Zduń-
ska Wola 3:0, RTS Widzew II Łódź 
– Andrespolia Wiśniowa Góra 6:0, 
GKS Orkan Buczek – Skalnik Sule-
jów 1:1, KS Paradyż – Zjednoczeni 
Stryków 2:3.

1. Warta Sieradz 5 15 20-2

2. Zjednoczeni Stryków 5 12 16-8

3. Omega Kleszczów 5 12 11-9

4. MKP Boruta Zgierz 5 11 10-2

5. RTS Widzew II Łódź 5 10 20-3

6. Stal Głowno 5 8 9-6

7. Polonia Piotrków Tryb. 5 8 6-8

8. Skalnik Sulejów 5 7 12-12

9. KS Paradyż 5 6 11-11

10. Zryw Wygoda 5 6 4-16

11. GKS Orkan Buczek 5 5 8-9

12. Włókniarz Zelów 5 5 3-6

13. RKS Radomsko 5 5 12-9

14. LKS Kwiatkowice 5 5 7-7

15. Orzeł Nieborów 4 3 6-16

16. Andrespolia Wiś. Góra 4 3 1-13

17. WKS Prosna Wieruszów 5 1 1-10

18. Pogoń Zduńska Wola 5 1 3-13

 �Następna, 6. kolejka odbędzie 
się w dniach 4-5 września: Stal 
Głowno – KS Paradyż, MKP Bo-
ruta Zgierz – WKS Prosna Wieru-
szów, Omega Kleszczów – Polonia 
Piotrków Trybunalski, Zjednoczeni 
Stryków – Orzeł Nieborów, Skalnik 
Sulejów – RKS Radomsko, An-
drespolia Wiśniowa Góra – Warta 
Sieradz, Pogoń Zduńska Wola – 
Włókniarz Zelów, LKS Kwiatkowice 
– RTS Widzew II Łódź, Zryw Wygo-
da – GKS Orkan Buczek.

 �Klasyfikacja strzelców:
1. Patryk Pietrasiak / RKS Radomsko 6 bramek

1. Wojciech Tyczyński / KS Paradyż 6 bramek

3. Kamil Cupriak / Zjednoczeni 5 bramek

     Mateusz Śliwka / Skalnik 5 bramek

     Mateusz Malec / RTS Widzew II 5 bramek

6. Adrian Olszewski / Stal 4 bramki

    Tomasz Bąkowicz / Omega 4 bramki

    Karol Pawlikowski / MKP Boruta 4 bramki

    Krystian Stolarczyk / Warta 4 bramki

    Daniel Mąka / RTS Widzew II 4 bramki

Piłka nożna | 1. kolejka B-klasy, gr. III

Udany start Powstańca
Ruszyły już wszystkie 
klasy piłkarskie w okręgu 
łódzkim. Jako ostatnie 
do gry przystąpiły 
zespoły z B-klasy.

Udany start w  nowym sezo-
nie 2021/2022 zanotował Powsta-
niec Dobra. Podopieczni trene-
ra Andrzeja Łaski na inaugurację 
sezonu pokonali na własnym bo-
isku Start Szczawin 2:0. Powsta-
niec pokazał, że ten sezon może 
być dla niego przełomowy. La-
tem klub się wzmocnił, a do wy-
granej w 1. kolejce przyczynili się 
właśnie nowi zawodnicy Krystian 
Warulik i Jakub Brzeziański.

Pierwszym liderem został jed-
nak KS Wicher, który pokonał 3:0 
Błękitnych Ciosny. I  to właśnie 
z tą drużyną zmierzą się w następ-
nej kolejce piłkarze klubu z  Do-
brej. Początek spotkania z  Rosa-
nowie w  niedzielę, 5 września 
o godz. 14:00.  wp

 �1. kolejka: LKS II Gałkówek – 
LKS Gieczno 1:2, KP Byszewy – 
KS Unia Wzniesień Łódzkich 2:3, 
Powstaniec Dobra – Start Szcza-
win 2:0, Błękitni Ciosny – KS Wi-
cher 0:3, Sokół Lutomiersk – KS 
Rosa Rosanów 2:3, LKS Dąbrówka 
– pauza.

1. KS Wicher 1 3 3-0

2. Powstaniec Dobra 1 3 2-0

3. KS Rosa Rosanów 1 3 3-2

4. KS Unia Wzniesień Łódzkich 1 3 3-2

5. LKS Gieczno 1 3 2-1

6. LKS Dąbrówka 0 0 0-0

7. KP Byszewy 1 0 2-3

8. Sokół Lutomiersk 1 0 2-3

9. LKS II Gałkówek 1 0 1-2

10. Start Szczawin 1 0 0-2

11. Błękitni Ciosny 1 0 0-3

 �Następna, 2. kolejka odbędzie 
się w dniach 4-5 września: KS Wi-
cher – KS Rosa Rosanów, KS Unia 
Wzniesień Łódzkich – Sokół Luto-
miersk, Błękitni Ciosny – Powsta-
niec Dobra, Start Szczawin – LKS 
II Gałkówek, LKS Dąbrówka – KP 
Byszewy, LKS Gieczno – pauza.

Jan Domański z Powstańca 
jest jednym z filarów linii pomocy 
drużyny z Dobrej.
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UM Stryków wygrał II Turniej Siatkówki o Puchar Burmistrza Strykowa.
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Start Biegu Wokół Zalewu na 5 km. Uczestnikami były osoby w różnym wieku i na różnym poziomie.
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Wieści z Głowna i Strykowa
członek Stowarzyszenia Gazet Lokalnych
Edycja wspólna z tygodnikiem „Nowy Łowiczanin”

WYDAWCA: 
Oficyna Wydawnicza „Nowy Łowiczanin”
Waligórscy s.c. w Łowiczu
99-400 Łowicz, ul. Pijarska 3a, 
tel./fax 46 837-46-57, 46 837-37-51
e-mail: wiesci@lowiczanin.info 
adres dla korespondencji: 
99-400 Łowicz, skrytka pocztowa 68. 

REDAKCJA W GŁOWNIE: 
ul. Łowicka 40, tel./fax 42 710-82-55
Redaktor naczelny: Wojciech Waligórski 
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Wojciech Pożarlik (sport) 
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łów. Nie odsyłamy niezamówionych tekstów. 

Skład tekstu własny. 

Ogłoszenia ramkowe i reklamy 
przyjmujemy e-mailem: ogloszenia@lowiczanin.info 
oraz w siedzibie głównej redakcji w Łowiczu:  
ul. Pijarska 3a, tel./fax 46 837-37-51, 46 830-34-08; 
w pon., wt. i pt. w godz. 7.30-18.00,  
śr. i czw. w godz. 7.30-16.00,  

Ogłoszenia drobne 
przyjmowane są osobiście w biurze ogłoszeń  
w wybrane dni w redakcji w Głownie, 

od poniedziałku do piątku w redakcji w Łowiczu 
oraz w punktach wymienionych na stronie 20.

Druk:  
POLSKA PRESS Sp. z o.o. 
90-532 Łódź, ul. Skorupki 17/19.

Nakład 
Wieści z Głowna i Strykowa  
1.600 egz. 
Nakład wraz z wydaniem głównym  
(Nowy Łowiczanin): 7.650 egz.

100%
własności polskiej

Kolarstwo | Szosa, mtb

Mordercze starty kolarzy Strykowa
Pod koniec sierpnia 
zawodnicy LUKS 
Dwójki Progroup 
Danielo Stryków 
wystartowali w kilku 
wyścigach, które 
kosztowały ich 
mnóstwo wysiłku.

W sobotę, 28 sierpnia kilku re-
prezentantów strykowskiego klu-
bu wystartowało w  Januszkowie, 
gdzie odbył się Wyścig Kolar-
ski w ramach Ligi Uczniowskich 
Klubów Sportowych. W  gronie 
żaczek na  wysokim 6. miejscu 
uplasowała się Zuzanna Zelcer, 
która rywalizowała z 1-2 lata star-
szymi rywalkami. Sukces wśród 
młodzików zanotował jej brat 
13-letni Bartosz Zelcer, który był 
trzeci. W tej samej kategorii na 14. 
miejscu uplasował się Oskar Pia-
secki. Dzień później w rywalizacji 
w Małej Lidze MTB, która odby-
ła się w Łagiewnikach wystarto-
wała Zofia Przychodzeń. Żaczka 
z LUKS Dwójki Stryków odnio-
sła pewne zwycięstwo w  swojej 
kategorii wiekowej.

W tym samym czasie w  Łu-
kowicy odbyły się Górskie Szo-
sowe Mistrzostwa Polski w kilku 
kategoriach wiekowych. Stryków 
pod wodzą trenerów Władysława 
Króla i Mateusza Pacholca repre-
zentowała ósemka kolarzy. 

W gronie juniorów młodszych, 
którzy ścigali się w sobotę na 75-
km trasie, najwyżej sklasyfiko-
wano wracającego po  kontuzji 
Michała Strzeleckiego, który był 
23-ci. Nieco dalej na  37. miej-
scu uplasował się Erik Pacholec, 
57. miejsce zajął Jakub Gadecki, 

a 61-y był Łukasz Machniewicz. 
Na bardzo trudnej i  wymagają-
cej trasie zmagań nie ukończyła 
20-kolarzy z ponad 120 zgłoszo-
nych. 

W gronie młodzików pokazała 
się czwórka kolarzy LUKS Dwój-
ki, która do mety po przejechaniu 
25 km dotarała w  drugiej poło-
wie stawki. Maciej Stefański, Ja-

kub Maciejewski, Jakub Pacholec 
i Mateusz Ciołek ukończyli zma-
gania na miejscach od 51 do 66.

Świetne wyniki w  swoim ko-
lejnym starcie zanotowało ro-
dzeństwo Bartosz i Zuzanna Ze-
lcerowie. W  IX Ogólnopolskim 
Wyścigu Kolarskim „Korona Ko-
cich Gór” i Memoriale im. Korne-
la Morawieckiego, który odbył się 
w Miękkinie w gronie młodzików 
po świetnym solowym ataku Bar-
tek został doścignięty przez trójkę 
zawodników i ostatecznie uplaso-
wał się na pechowym, ale dosko-
nałym 4. miejscu. 

Z  kolei 10-letnia Zuzanna Ze-
lcer w  gronie żaczek była piąta, 
tracąc do  pierwszej zawodnicz-
ki zaledwie pół minuty. Bardzo 
dobrze pojechała kolejna zawod-
niczka Strykowa, bowiem na  9. 
miejscu w  gronie młodziczek 
uplasowała się Weronika Skrzyń-
ska.  wp

Piłka nożna | 2. kolejka A-klasy, gr. II

Błękitni z kompletem punktów
Za nami druga kolejka rozgrywek Keeza Elite Łódź, 
gr. II A-klasy. Świetny początek sezonu  
zanotowali Błękitni Dmosin, którzy wygrali drugi 
mecz z rzędu i znów nie stracili gola.

Dmosinianie zmierzyli się 
w  Łodzi z  Victorią i  wygra-
li skromnie 1:0. Zwycięskie tra-
fienie zanotował Marcin Gór-
ski w 65 min. spotkania. Błękitni 
z kompletem punktów współlide-
rują w  tabeli. Prowadzi Polonia 
Andrzejów dzięki lepszemu bilan-
sowi bramek.

Efektowną wygraną zanoto-
wał beniaminek Huragan Swę-
dów, który rozgromił w Głownie 
innego beniaminka Iskrę aż 9:1. 
Głownianie zanotowali totalny fal-
start, bowiem po dwóch meczach 
nie mają na koncie żadnego punk-

tu, tracąc aż 13 bramek. Bolesnej 
klęski doznał także Sokół Popów, 
który uległ aż 0:7 pretendentowi 
do  awansu LZS Justynów. Nie-
codzienny wynik padł w  Do-
bieszkowie, gdzie druga drużyna 
Zjednoczonych (połączony zespół 
juniorów Strykowa i  Strugi Do-
bieszków) uległ Czarnym Smar-
dzew 3:4, choć prowadził...3:0. 
Trener Piotr Pożarlik miał prawo 
być rozgoryczony postawą swoich 
podopiecznych. Gole dla zespołu 
rezerw Strykowa zdobyli Robert 
Sobczak 2 i  Tomasz Zawadzki. 
 wp

 Wyniki 2. kolejki:
 �  LZS Justynów – Sokół Popów 

7:0;
 �KKS Koluszki – MKP Boruta II 

Zgierz 3:1;
 �  Victoria Łódź – Błękitni Dmo-

sin 0:1; 
 �Zjednoczeni II Stryków – Czar-

ni Smardzew 3:4; 
 �LKS Kalonka – Polonia Andrze-

jów 0:5; 
 �OSP Iskra Głowno – Huragan 

Swędów 1:9;
 �LKS Gałkówek – pauza.

Tabela gr. II A-klasy
1. Polonia Andrzejów 2 6 9-1

2. Błękitni Dmosin 2 6 5-0

3. KKS Koluszki 2 4 4-2

4. Czarni Smardzew 2 4 5-4

5. Huragan Swędów 1 3 9-1

6. LZS Justynów 1 3 7-0

7. Victoria Łódź 2 1 0-1

8. MKP Boruta II Zgierz 2 1 1-3

9. LKS Gałkówek 0 0 0-0

10. Zjednoczeni II Stryków 1 0 3-4

11. Sokół Popów 1 0 0-7

12. LKS Kalonka 2 0 0-9

13. OSP Iskra Głowno 2 0 2-13

Następna, 3. kolejka odbędzie 
się w dniach 4-5 września:

 �  Błękitni Dmosin – KKS Kolusz-
ki,

 �  Czarni Smardzew – LZS Justy-
nów, 

 �Polonia Andrzejów – Victoria 
Łódź, 

 �MKP Boruta II Zgierz – Zjedno-
czeni II Stryków, 

 �Sokół Popów – LKS Gałkówek, 
 �Huragan Swędów – LKS Ka-

lonka, 
 �SP Iskra Głowno – pauza.

W ostatnich 
tygodniach kolarze 
LUKS Dwójki Stryków 
ścigali się w kilku 
różnych zawodach 
na terenie całego 
kraju.

Bartosz Zelcer z LUKS Dwójki był trzeci w wyścigu w Januszkowie.
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Napastnik Robert Sobczak zdobył dwie bramki w inauguracyjnym 
meczu rezerw Zjednoczonych Stryków w rozgrywkach A-klasy, gr. II.
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Piłka nożna | 5. kolejka IV ligi

Stal wygrywa
Głowieńscy piłkarze 
podczas najdalej oddalonej 
od domu delegacji okazali 
się bezbłędni.

Po trudnym początku sezonu 
głowieńscy pikarze nabierają roz-
pędu. Podopieczni trenera Adama 
Gibały w trzecim ligowym meczu 
z rzędu nie ponieśli porażki, poko-
nując na  wyjeździe Prosnę Wie-
ruszów 3:0. Spotkanie odbyło się 
w  sobotę, 27 sierpnia na  boisku 
beniaminka.

Głownianie nastawiali się 
na  trudną przeprawę i  rzeczywi-
ście od  pierwszych minut widać 
było u gospodarzy wielką determi-
nację. Do tej pory Prosna zdobyła 
tylko 1 pkt. w czterech meczach 

i liczyła na przełamanie w starciu 
z głownianami. Wynik długo był 
sprawą otwartą, ale w  końców-
ce pierwszej połowy z  pomocą 
gościom przyszli rywale, którzy 
sami trafili do  własnej bramki. 
Kwadrans po  wznowieniu gry 
Stal była jeszcze bliżej zwycię-
stwa, bowiem czerwoną kartką 
ukarany został gracz Prosny. Kil-
ka minut później było już po me-
czu, bowiem na  2:0 podwyższył 
Adrian Olszewski, który zanoto-
wał piękne trafienie bezpośred-
nio z rzutu wolnego. Wynik w 79 
min. ustalił rezerwowy i debiutu-
jący w składzie zespołu z Głow-
na Damian Ściborek. Stal wygrała 
w  pełni zasłużenie i  awansowała 
w tabeli na 6. miejsce. 

Następny ligowy mecz głow-
nianie rozegrają u siebie przeciw-
ko kolejnemu beniaminkowi KS 
Paradyż. Drużyna, która w  po-
przedniej kolejce napsuła nieco 
krwi silnym Zjednoczonym Stry-
ków, przyjedzie do Głowna w so-
botę, 4 września, a mecz rozpocz-
nie się o godz. 16:00.  wp

 �WKS Prosna Wieruszów – Stao 
Głowno 0:3 (0:1)
Bramki dla Stali: gol samobójczy 
(45 min.) oraz Adrian Olszewski 
(74 min.) i Damian Ściborek (w 79 
min.).

Stal: Kantyka – Będor, T. Florczak 
(w 81 min. Osiński), E. Ignatowski, 
Albert Waśkiewicz (75 Ogórek) 
– Tuliński, Rogalski (55 Owczar-
czyk), Włodarczyk (68 Aleksy Waś-
kiewicz), Jarzębski (81 Majcher) 
– Olszewski (77 Bursiak), Antoni 
Waśkiewicz (55 Ściborek).

Głownianie po wygranej od trzech meczów są niepokonani.
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Sport Stal Głowno
i Zjednoczeni Stryków
w czołówce IV ligi – str. 30

Błękitni Dmosin
z kompletem punktów
Keeza Elite Łódź gr. II A-klasy – str. 31

KALENDARZ
IMPREZ
SPORTOWYCH

Piłka nożna | 5. kolejka IV ligi

Beniaminek strzelał Zjednoczonym 
tylko z karnych
Piłkarze Strykowa odnieśli czwarte zwycięstwo 
w tegorocznych rozgrywkach IV ligi. Zjednoczeni 
nie mieli większych problemów z pokonaniem 
bemiaminka, choć końcówka mogła być nerwowa.

KS PARADYŻ  2 (1)
ZJEDNOCZENI  3 (1)

Bramki dla Strykowa: Konrad 
Bełdziński (13 min.), Michał Dro-
gosz (k. w 58 min.) oraz Joachim 
Pabjańczyk (w 84 min.).
Zjednoczeni: Tyburski – Witasiak, 
Drogosz, M. Wojciechowski (w 68 
min. Dembiński), Zimoń – Kuchar-
ski (82 Chądzyński), Pabjańczyk 
(86 Kamańczyk), Drożdż (80 Fi-
gurski), Bełdziński – Młynarczyk 
(70 Miedwiediew), Cupriak (86 
Ściślewski).

Walczący o  kolejne IV-ligo-
we punkty strykowscy piłkarze 
w niedzielę, 29 sierpnia udali się 
na wyjazdowy mecz z beniamin-
kem z  Paradyża. Drużyną, która 
jest dobrze znana w Strykowie, ale 
ostatnie lata miała trudne. Gospo-
darze pokazali niezłą piłkę, ale to 
goście zasłużenie zgarnęli kom-
plet punktów.

Zjednoczeni byli drużyną 
znacznie dojrzalszą, co było widać 
niemal przez cały mecz. Już w 13 
min. Konrad Bełdziński otwo-
rzył worek z bramkami, ale nieste-

ty radość z prowadzenia nie trwała 
zbyt długo, bowiem 5 min. później 
wyrównał najskuteczniejszy gracz 
gospodarzy Wojciech Tyczyń-
ski, który wykorzystał rzut karny, 
sprokurowany przez zawodników 
Strykowa. 

W  kolejnych minutach goście 
kontrolowali grę, stwarzali sobie 
sytuacje, ale niewiele z  tego wy-
nikało, bowiem w  dużej mierze 
brakowało skuteczności. W  koń-
cu nadeszła 58 min. i tym razem 
sędzia podyktował jedenastkę dla 
Zjednoczonych, którą wykorzystał 
Michał Drogosz. W  ostatnich 
minutach kibice oglądali ciekawe 

widowisko. Na 3:1 podwyższył 
Joachim Pabjańczyk i wyda-
wało się, że jest po meczu. Wtedy 
kolejny błąd w  obronie popełnili 
Zjednoczeni i po raz trzeci w tym 
meczu sędzia wskazał na wapno. 
Gola kontaktowego znów zdobył 
Tyczyński, ale na więcej ambitne-
go beniaminka nie było już stać.

Po meczu o  postawie swoich 
piłkarzy powiedział trener Łu-
kasz Wijata: „Na pewno cie-
szą kolejne 3 punkty, tym bardziej 

wywiezione z  trudnego terenu 
beniaminka. Uważam, że więk-
szość meczu była pod naszą kon-
trolą, stwarzaliśmy sporo sytuacji, 
ale skuteczność dziś nie była na-
szą mocną stroną. Bramki dla ze-
społu z Paradyża padły po dwóch 
rzutach karnych, które zostały 
w dziecinny sposób sprokurowane 
przez nas. Musimy wystrzegać się 
tak głupich i prostych błędów. Nie 
radziliśmy sobie przy stałych frag-
mentach gry przeciwnika, gdzie 

często gospodarze dochodzi-
li do sytuacji strzeleckich. Mimo 
niezadowalającej gry w  obronie 
plan na niedzielę został zrealizo-
wany w 100% i kolejne trzy punk-
ty jadą do Strykowa.”.

Następny ligowy mecz Zjed-
noczeni rozegrają na  własnym 
boisku. W  sobotę, 4 września 
o godz. 17:00 na stadionie przy ul. 
Brzezińskiej rywalem strykowian 
będzie słabo spisujący się dotych-
czas Orzeł Nieborów.  wp

Zjednoczeni Stryków 
byli zdecydowanie 
lepszą drużyną 
od beniaminka, 
ale tracili bramki 
po prostych błędach 
w szesnastce.

Lekkoatletyka | MOŁ

Osiem medali Błyskawicy
W niedzielę, 29 sierpnia 
w Bełchatowie odbyły 
się Otwarte Mistrzostwa 
Województwa Łódzkiego 
U-12 i U-14, w których 
aż osiem medali zdobyli 
lekkoatleci UKS Błyskawicy 
Domaniewice.

3 złote, 2 srebrne i 3 brązowe 
medale to dorobek trenowanych 
przez Mieczysława Szymajdę za-
wodników Błyskawicy. W  kon-
kursie pchnięcia kulą 2 kg w ka-
tegorii do lat 14 z wynikiem 10,09 
m wygrała Patrycja Gajda, a złoto 
zdobyli także Maja Zimna w sko-
ku wzwyż U-12 z rezultatem 120 
cm oraz w tej samej konkurencji 
i  kategorii wiekowej, ale wśród 
chłopców Krystian Milczarek 
z wynikiem 130 cm. 

Z  kolei srebro powędrowa-
ło do  Julii Kuli, która była dru-
ga w  skoku wzwyż w  kategorii 
U-14 z wynikiem 135 cm oraz Fi-
lipa Olejniczaka, który w  gronie 
chłopców także zajał 2. miejsce 
po skoku na 140 cm.

Trzy pozostałe brązowe medale 
wywalczyli Kinga Radzikowska 
w skoku wzwyż U-12 z wynikiem 
100 cm, Zuzanna Gajek w tej sa-
mej konkurencji w  grupie U-14 
z wynikiem 135 cm oraz Piotr Da-
łek, który także był trzeci w gronie 
chłopców w  skoku wzwyż U-14 
z wynikiem 135 cm. Ponadto wy-
sokie 4. miejsce w konkursie sko-
ku wzwyż U-14 zajął Piotr Mabiki 
z Błyskawicy z wynikiem 130 cm, 
a piątą lokatę w konkursie pchnię-
cia kulą 2 kg zajęła Lena Wróbel 
z wynikiem 8,38 m.  wp

PIĄTEK, 3 WRZEŚNIA:
 �18.00 – Boisko w Zdunach,

ul. Sportowa 8; 1. kolejka łódz-
kiej ligi okręgowej trampkarzy 
C1, grupa 2: SKS Astra-2007 
Zduny – KS Kutno.

SOBOTA, 4 WRZEŚNIA:
 �12.00 – Stadion w Szczuczynie, 

6. kolejka III Łódzkiej Ligi; 
Wissa Szczuczyn – KS Sand-
-Bus Kutno;

 �14.30 – Stadion Miejski im. 10 
Pułku Piechoty w Łowiczu, ul. 
Jana Pawła II 3; 2. kolejka ligi 
młodzików młodszych D2: 
MUKS Pelikan-2010 Łowicz 
– RKS Mazovia II Rawa Mazo-
wiecka; 

 �16.00 – Stadion im. Tomasza 
Szcześniaka przy ul. Kopernika 
37 w Głownie, 6. kolejka rozgry-
wek o mistrzostwo IV ligi: Stal 
Głowno – KS Paradyż,

 �16.00 – Stadion Leśny w Dmosi-
nie Drugim 1, 3. kolejka rozgry-
wek o mistrzostwo Keeza Elite 
Łódź A-klasy, gr. II: Błękitni 
Dmosin – KKS Koluszki,

 �16.45 – Stadion Miejski im. 
10 Pułku Piechoty w Łowiczu, 
ul. Jana Pawła II 3; 3. kolejka 
II ligi juniorów młodszych B1: 
MUKS Pelikan-2005 Łowicz – 
AKS SMS II Łódź;

 �17.00 – Stadion im. Mirosława 
Koprowskiego przy ul. Brzeziń-
skiej 24 w Strykowie, 6. kolej-
ka rozgrywek o mistrzostwo 
IV ligi: Zjednoczeni Stryków – 
Orzeł Nieborów.

NIEDZIELA, 5 WRZEŚNIA:
 �11.00 – Boisko MOSiR przy ul. 

Wschodniej 2 w Zgierzu, 3. kolej-
ka rozgrywek o mistrzostwo 
Keeza Elite Łódź A-klasy, gr. II: 
MKP Boruta II Zgierz – Zjedno-
czeni II Stryków,

 �12.00 – boisko w Bielawach, 
3. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo Keeza Elite Łódź 
A-klasy, gr. II: Sokół Popów – 
LKS Gałkówek,

 �14:00 – Boisko sportowe w Ro-
sanowie, 2. kolejka rozgrywek 
o mistrzostwo Keeza Elite 
Łódź B-klasy, gr. III: Błękitni 
Ciosny – Powstaniec Dobra,

 �17:30 – Boisko sportowe przy 
ul. Głównej 31 w Swędowie, 
3. kolejka rozgrywek o mi-
strzostwo Keeza Elite Łódź A-
-klasy, gr. II: Huragan Swędów 
– LKS Kalonka.

ŚRODA, 8 WRZEŚNIA:
 �17.00 – Stadion Miejski w Ło-

wiczu, ul. Stefana Starzyńskiego 
6/8; 7. kolejka III ligi – grupa 
I: KS Pelikan Łowicz – GKS 
Mamry Giżycko.

Trener Szymajda (z lewej) może być dumny ze swoich podopiecznych.
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Konrad Bełdziński (z prawej) zdobył jedną z bramek w meczu z Paradyżem.
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